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Czynniki przestępczości wogóle.

Na zasadzie postrzeżeń, wykazujących pewną prawidło^ 
wość w powtarzaniu się zjawisk społecznych wogóle i prze­
stępstw w szczególności, uczeni Quetelet, Dankwardt, Lowen- 
łiardt i inni twierdzą, że popęd do złego przedstawia się, jako 
niezwalczona siła przyrody, nie dająca się niczem zmienić, 
i, odrzucając żupełnie wolność woli człowieka, głoszą teorję 
determinizmu, 'owego fatałistycznego prawa, wymagającego 
ślepej poddańczości człowieka .siłom natury i sprowadzają­
cego go do prostej cząstki mechanizmu tejże przyrody, a za­
tem wykluczającego wszelkie dążenia człowieka do poprawy 
warunków iswego bytu. Natomiast głośny przedstawiciel sta­
tystyki moralności Oettingen, kryminalista AVahlberg i inni 
słusznie dwierdzą, że prawidłowość samo wolny cli ludzkicli 
czynności niema źródła w fatałistycznem prawie, ale jest wy­
tworem istałycłi, ale też i mogących się zmieniać przyczyn 
i że prawidłowość ta nie prowadzi do determinizmu zewnętrz­
nego, pozbawiającego człowieka wolności woli, ale raczej do 
determinizmu wewnętrznego, psychologicznego, który nie ne­
guje (wpływów świata zewnętrznego na naszego ducłia, ale 
zapewnia mu jednocześnie pewną niezależność od przyrody.

Nie wdając się w szczegółowy rozbiór filozoficznego uza-
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sadnieilia powyższych teorji, mających dla nauki prawa kar­
nego i w szczególności dla sankcji karnej zasadnicze znacze­
nie, z praktycznego punktu widzenia należałoby zastanowić 
się nad czynnikami, wywołującemi powstawanie przestępstw.

Lombroso, głośny twórca nauki antropologji kryminalnej, 
widzi w zbrodniarzu człowieka dzikiego i równocześnie czło­
wieka chorego, tlomacząc powstanie jednostki zbrodniczej 
atawizmem w połączeniu z wstrzymaniem rozwoju, sprowadza- 
jącem wskutek niedostatecznego odżywiania niektórych or­
ganów, szczególniej w centrach psychicznych stan epilepto- 
idyczny. ЛѴ dziele: ,,L’uomo deliquente“ Lombroso szczegółowo 
bada cechy fizyczne i psychiczne, zbliżające urodzonego zbro­
dniarza do człowieka dzikiego, jako to: twarz bez zarostu 
u męzczyzn, wązkość czoła, zmarszczki przedwczesne, wy­
pukłość linji kabłąkowatej skroniowej, pojedyńczość szwów, 
większa grubość sklepienia czaszkowego, mniejsza pojemność 
czaszki, mniejsza waga mózgu, rozwój nieproporcjonalny 
szczęk i kości policzkowych, nieruchomość wzroku i większość 
jam ocznych, uszy odstające i mięsiste, ręce dłuższe, zarośnię­
cie czoła, większa analogja pomiędzy dwoma płciami, maii- 
kuctwo, wrażliwość znacznie zmniejszona, znieczulenie mo­
ralne i uczuciowe, próżniactwo, brak zupełny wyrzutów su­
mienia, nieprzewidywania, podobne często do odwagi, nad- 
nadzwyczjna próżność, namiętność krwi, gry, alkoholu, na­
miętności również prędko znikające, jak były gwałtownemi, 
umysł nadzwyczaj zabobonny, przesadzona miłość własna, na- 
koniec pojęcie zupełnie względne o bóstwie i moralności.

Przeciw teorji urodzonego zbrodniarza, stworzonej przez 
Lombroso, wielu uczonych, jak: Lacassagne, Ferri, Tarde, H. 
Joly, A. Guillot, Laurent i inni staлviają poważne zarzuty, 
wykazując, że typ urodzonego zbrodniarza nie istnieje i że 
powyższa teorja powstała wskutek patrzenia na przestępcę 
pod pewnym kątem, że wszystkie cechy, które wylicza Lom­
broso, mają charakter przemijający i nie stanowią specyficznej 
cechy przestępcy, gdyż powyższe cechy tak fizyczne, jak 
i psychiczne można spotykać u ludzi słabo rozwiniętych, a jê  
dnakże nie przestępnych. Ani pojemność czaszki, ani waga
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mózgu nie mogą dowodzić, jak лvykazały badania, stopnia 
intellektu i przestępczości, wzrok również jest zmienny i za­
leżny od istanu ducha; dalej zarzucają teorji Lombroso, że 
nie potwierdza się zmniejszona wrażliwość na ból przestęp­
ców, gdyż jak wykazały obserwacje w szpitalach, przestęp­
cy przed operacją drżą i zdradzają nadzwyczajne przeraże­
nie; znieczulenie moralne i obojętność na cierpienia ofiar ró­
wnież nie stanowią cechy przestępcy, a powstają wskutek 
przyzwyczajenia tak, jak rzeźnik przyzwyczaja się do widoku 
krwi; stawiają także zarzut Lombroso, że z punktu widzenia 
jego teorji niemożliwem byłoby wytłomaczenie objawu, iż 
przestępcy zwykle rozpoczynają od drobniejszycli przestępstw 
i przechodzą stopniowo do cięższych zbrodni. Kongresy an­
tropologiczne w Ezymie w 1885 r., w Paryżu 1889 r. i w Bru­
kseli w 1892 r. również wypowiedziały się przeciw teorji 
Lombroso.

Jakkolwiek słuszne są zarzuty, stawiane teorji Lombroso, 
zbyt pośpiesznego wyprowadzania ogólnych wniosków z po­
jedynczych wypadków, braku krytycyzmu, braku metody w je­
go pracach; to jednakże niespożytą zasługą Lombroso pozo­
staje, że on pierivszy zwrócił uwagę na indywidualność prze­
stępcy i pchnął naukę prawa karnego na nowe tory.

W przeciwstawieniu do teorji Lombroso’a uczeni Lacas- 
sagne, Tarde, Ferri, H. Joly, A. Guillot, Laurent i inni wy-, 
kazują, że warunki społeczne i ekonomiczne są giównenłijj 
przyczynami powstawania przestępstw.

Lacassagne twierdzi, że społeczeństwo samo wychowuje 
przestępców i nazywa przestępcę mikrobem, który może roz­
wijać się w odpowiedniem środowisku.

Tarde mówi, że przestępstwo znajduje się w bezpośred­
nim związku z indywidualnością człowieka, którą stwarza 
środowisko. ЛѴ naśladowmctwie widzi on główną przyczynę f 
.przestępstw, które przenoszą się ze sfer лvyższych społeczeń- / 
stwa do niższych i początek biorą z wielkich środowisk ludz-' 
kich, z dużych miast, a następnie rozszerzają się wśród lu­
dności wiejskiej.
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rozkładzie rodziny robotniczej, grzęznącej w alkoholizmie 
i nierządzie, w bezprawnem położeniu kobiety, lekceważonej 
i jednocześnie wyzyskiwanej, лѵ przyzwyczajeniu do lekkie­
go życia bez pracy i do nieczystych źródeł dochodu, w roz­
rzutności, przy której środki zdobywane przez uczciwą pracę 
nie mogą starczyć.

H. 'Joly, przypisując nędzy i ciemnocie mniej doniosłe 
znaczenie w sprawie rozwijania się przestępczości, szczególny 
nacisk kładzie na cechy, tkwiące w zbiorowej psyche danego 
narodu, a mianowicie, czy naród zdolny jest do moralnego 
doskonalenia się, lub nie. ЛѴ dziele; ,,'La Belgique criminelle“ 
Joly mówi; ,,A ce double point de vue, il est devenu banal, 
en science criminelle, de mettre en avant la misere et 1’igno- 
rance comme causes des deviations et de chutes d’une partie 
de riiumanite. Force est done bien de chercher d’abord се 
que la nation, qu’on etudie a eu, dans ces deux ordres de faits 
d’epreuves a surmonter, puis comment eile les a surmontees, 
dans quelle inesure et avec quel genre de succes“. \Vprowa- 
dzanie przez Joly do pojęcia о rozwoju społeczeństw i o po­
wstawaniu zjawisk społecznych nowego czynnika idealnego, 
polegającego na pewnej psychicznej, właściwej danemu spo­
łeczeństwu zdolności moralnego doskonalenia się, zupełnie 
zbyteczne, gdyż ów idealny czynnik jest właściwie wynikiem 
czynników politycznych, ekonomicznych i socjalnych w ich 
dziejowym rozwoju, oraz kosmicznych i fizykalnych, wśród 
których dany naród rozwijał się i rozwija.

Ferri przypisuje olbrzymie znaczenie wpływom kosmi­
cznym i fizykalnym, lecz jednocześnie przyznaje, że wpływy 
te mogą być osłabiane przez warunki społeczne i ekonomiczne 
kraju. '

Laurent, odrzucając typ urodzonego zbrodniarza, słusznie 
twierdzi, że na powstanie zbrodniczości oddziaływa nie jedna 
przyczyna poszczególna, lecz że w}^stępek jest skutkiem dzia  ̂
łania zespołu różnych przyczyn socjalnych, kosmicznych i fi­
zykalnych, a pomiędzy temi przyczynami ważne miejsce zaj-
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mują alkoholizm, pomieszanie moralne i neurastenje i że 
u wielu przestępców można spostrzegać oznaki zupełnego psy­
chicznego i fizycznego zwyrodnienia.

Z pomiędzy wyżej przytoczonych poglądów na przyczyno- 
wość popędu zbrodniczego pogląd Laureiit’a zasługuje na 
uznanie, gdyż wogóle zjawiska społeczne, a w szczególności 
przestępstwa, jako jeden z przejawów życia zbiorowego, za­
wdzięczają powstanie swoje nie jednej wyłącznie przyczy­
nie, lecz isą następstwem współdziałania rozmaitych czynni­
ków politycznych, ekonomicznych i socjalnych w ich dziejo­
wym rozwoju, a także kosmicznych i fizykalnych.

Podług powszechnie przyjętej klasyfikacji, przyczyny, 
wpływające ,na powstanie przestępczości, dzielą się na 3 
grupy;

1) przyczyny antropologiczne, do których zaliczyć można 
płeć, wiek, własności cielesne, sposób życia, jak również wła­
sności psychiczne rasy,

2) stosunki społeczne i polityczne, jak: urodzenie, stan, 
życie rodzinne, stosunki gospodarcze, stosunki oświaty, oraz 
zajęcie i

3) Wpływy kosmiczne, jak: klimat, temperatura, pora 
roku, różnica między wsią i miastem.

Z pośród wyżej przytoczonych przyczyn, pewne nie­
przyjazne w'plywy, jeżeli są przemijające, sprowadzają 
w organizmie każdej poszczególnej jednostki zmiany funk­
cjonalne; oddziaływając zaś w przeciągu długiego okre­
su czasu, sprowadzają zmiany organiczne. Pod dzia­
łaniem cłiwiłowych nieprzyjaznych wpływów niekiedy 
ilość spełnianych przestępstw znacznie się zwiększa, łecz 
z ustaniem przyczyn wkrótce wracają stosunki normałne; 
jeżeli zaś owe nieprzyjazne wpływy działają w ciągu długiego 
okresu iczasu na cały naród, to nie tylko wytwarzają typ 
ludzi niezrównoważonych, nie przystosowanych do otoczenia, 
skłonnych przy istnieniu bodźca zewnętrznego do spełnienia 
czynu przestępnego, lecz i obniżają poziom poczucia moral­
nego całego narodu.
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Porównywając narody, znajdujące się w odmiennych wa­
runkach politycznych, ekonomicznych i społecznych, postrze­
gamy różny stopień przestępczości u nich. Wykrycie tych 
przyczyn, które wpływają na większą łub mniejszą ilość czy­
nów* występnych, możliwe jest tylko przy pomocy statystyki 
kryminalnej.



li.

Znaczenie statystyki kryminalnej i stan 
jej u nas.

ЛѴІовка szkoła antropologiczna prawa karnego, zwalcza­
jąc apriorystyczne idee spekulacyjnej jurisprudencji, zwró­
ciła baczniejszą uwagę na statystykę kryminalną. Umiejętność 
ta, zdobywająca sobie coraz obszerniejsze tereny, powinna 
interesować nie tylko kryminalistę, badającego wnętrze duszy 
przestępcy i zastanawiającego się nad temi społecznemi wa­
runkami, które składają się na powstanie zbrodni, lecz w wię­
kszym jeszcze stopniu interesuje socjologa, dla którego zbro­
dnia występuje nie jako oderwane pojęcie, lecz jako zjawisko 
życia społecznego, podlegającego prawom tego życia. Socjo­
log, korzystając z olbrzymiego materjału statystycznego, ba­
da warunki społeczne, torujące drogę powstaniu zbrodni i do­
chodzi do poznania praw, rządzących powstawaniem zbrodni.

Niestety urzędowe rejestrowanie danych statystycznych 
pozostawia wiele do życzenia nawet w państwach, odznacza­
jących się względnie dobrą organizacją, i bardzo wymownym 
jest fakt, że w Belgji minister sprawiedliwości M. Le Jeune 
zawiesił publikowanie wykazów statystycznycli w latach 1886 
do 18971), ponieważ nie był pewny rzetelności cyfr, pomie-

^) H. Joly „La Belgique crimineilc''.
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szczanych w tychże sprawozdaniach. ЛѴ Eosji rejestrowanie 
statystycznych danych również pozostawia wiele do życzenia. 
Jeden z rosyjskich socjologów podaje wielce charakterysty­
czny fakt następujący z przed kilku dziesiątków lat: w perjo- 
dycznie przedstawianych władzom centralnym urzędowych 
statystycznych wykazach z gubernji, zamieszkiwanej przez 
roskolników, stale była wykazywaną cyfra 10000 tychże ros- 
kolników. iSrowomianowany na posadę gubernatora do tej gu­
bernji człowiek jeszcze młody, energiczny pomiędzy innemi 
ulepszeniami, które usiłował zaprowadzić, polecił dokonać do- 
kłady spis roskolników, który wykazał około 100000 tychże, 
zamieszkujących w gubernji, i zgodnie z tym wynikiem spisu 
w wykazach statystycznych była podana rzeczywista cyfra. 
W następstwie p. gubernator otrzymał surową naganę za to, 
iż w ciągu kiłkomiesięcznego sprawowania przez niego urzę­
du, dopuścił do tak znacznego powiększenia liczby sekciarzy. 
ЛѴоЬес tego gubernator uznał za najwłaściwsze wytłomaczyć 
się przed władzami centrałnemi tern, iż w pi-zedstawionycłi 
przez niego wykazach statystycznych, zaszła pomyłka i no­
lens vlens powrócił do dawnej cyfry 10000 j-oskołników. 
I w obecnycłi czasach system operowania danemi statystyki 
urzędowej niekiedy przypomina również incydent z roskoł- 
uikami, a uczeni rosyjscy jednozgodnie robią słuszne zarzu­
ty systemowi rejestrowania urzędowycli danych w państwie 
rosyjskiem.

Metoda porównawcza, która jest niezbędną w nauce sta­
tystyki kryminalnej, jak i w każdej innej nauce socjologicznej, 
ażeby przekonać się, jakie miejsce zajmuje dany naród wśród 
innych ludów cywilizowanych, przedstawia szczególniejsze 
trudności wskutek odmiennego w różnych państwach reje­
strowania danych statystyki kryminalnej, przyjmującego za 
podstawę do obliczenia jednem państwie czyny, w innem 
osoby, jak niemniej w^skutek odmiennego sposobu notowania 
przestępstw i odmiennego sposobu klasyfikowania materjału 
statystycznego. Unifikacja w różnych państwach metody sta­
tystycznej może mniej lub więcej ujednostajnić zbierane dane 
statystyczne, lecz nie może dostarczyć zupełnie jednołitego
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materjału, ^  to wskutek różnic kodeksów karnych różnych 
państw i odmiennego pojmowania podług tychże kodeksów ter­
minów zbrodni, przestępstwa i przekroczenia.

Pomimo wyżej przytoczonych trudności statystyka prze­
stępstw, opierająca się na liczbach tychże czynów przestęp­
nych, zdołała wyświetlić wiele zjawisk świata zbrodniczego 
i dojść do wielu pewników naukowych, jakkolwiek umiejęt^ 
ność ta powstała iniedawno. Dość przytoczyć nazwiska tak 
rozgłośnych koryfeuszów w nauce statystyki moralności, jak 
Quetelet, Oettingen, Lombroso, Ferri, Tarde, Guillot, Laurent 
i wielu innych.

W naszej naukowej literaturze polskiej daje się 
uczuwać brak prac z dziedziny statystyki wogóle, a 
w szczególności zupełny brak prac z dziedziny statystyki 
kryminalnej, czy to w postaci składowej części ogólnej sta­
tystyki ludności, czy też w postaci oddzielnych monograficzi- 
nych prac.

Udowodniać potrzebę podobnych prac byłoby zbyteczne: 
jeżeli walka przeciw występkowi ma być skuteczną, powin­
niśmy poznać przestępców i te przyczyny, które wpływają na 
powstanie przestępczości. Każdy naród powinien poznać swo­
je wady i słabe strony i zdać sobie jasno sprawę, czy wady 
te wypływają z przyczyn głębiej leżących, czy też są cza­
sowe i przemijające, ażeby uświadomić sobie, jakie miejsce 
zajmuje wśród ludów cywilizowanych.

W naszym kraju tak w dawniejszych, jak i w ostatnich 
czasach dawał się odczuwać brak praktycznej i teoretycznej 
działalności na polu statystyki ogólnej. ЛѴ ostatnich latach 
istnienia Ezeczypospolitej, a następnie po rozbiorze, łącznie 
z podejmowanemi przez ludzi światłych próbami uzdro- 
wotnienia stosunków społecznych, były robione próby utwo­
rzenia stałego biura statystycznego. Kanclerz Sejmu Czte­
roletniego Moszyński zamierzał przeprowadzić spis ludności, 
po roku zaś 1820 ówczesny minister spraw wewnętrznych 
hr. Mostowski zorganizował bimm statystyczne, które na­
stępnie po rewolucji 1831 r. było zwinięte.

Po 1863 roku, gdy naród po przebytych nieszczęściach]
s ta n  Moralny Społeczeństwa Polskiego. 2
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potrzebował obliczyć się z siłami, ażeby, złikwidowawszy ide­
ały przeszłości, zabrać się do pracy organicznej, zostało wy­
dane kiłka ogółnycłi prac statystycznych, pomiędzy któremi 
wyróżnia się ,,Statystyka porównawcza Ehmiestwa Polskiego“ 
prof. Załęskiego, wydana w 1876 roku; lecz ani w pracy 
Załęskiego, ani w żadnej innej nie została uwzględniona sta­
tystyka moralności i przestępstw. ЛѴ 1874 r. nakładem re­
dakcji Bibłjoteki 4Viarszawskiej wydana wprawdzie niewielka 
praca Romana Buczyńskiego,poświęcona statystyce moralności, 
pod tytułem: „Stan moralny społeczeństwa naszego na pod- 
-stawie wykazów statystycznych karnych“ ; w pracy tej je­
dnak autor, zwracając wyłącznie uwagę na poszczególne po­
stacie przestępstw, nie daje jasnego poglądu na moralny stan 
ówczesnego naszego społeczeństwa. W 1886 r. nakładem re­
dakcji Bibłjoteki Umiejętności Prawnych wydane dzieło w 2-ch 
tomach tegoż autora pod tytułem: „Zarysy stanu moralnego 
naszego spoleczehsUva“ ; lecz i ta ostatnia praca Buczyńskie­
go zbyt rozwlekła wskutek niepotrzebnego przeładowania jej 
pseudo-fiłozoficznemi rozumowaniami, nie daje również do­
kładnego pojęcia o stanie moralnym naszego społeczeństwa. 
Nadmienić przy tern wypada, że obydwie powyższe prace zna­
cznie przestarzałe na obecne czasy.

ЛѴ ostatnich czasach, w 1907 roku pomieszczona została 
w XXXI-ym zeszycie wydawnictwa Warszawskiego Central­
nego Statystycznego Komitetu, utworzonego przez rząd w 1887 
r., monograficzna praca w języku rosyjskim prof. Jesipowa 
o przestępczości w Królestwie Boiskiem pod tytułem: „Na- 
rodnaja nrawstwiennost’ w' 10 gubemjach Carstwa Połskaho“, 
traktowana zresztą zbyt szkicowo i jednostronnie. Na zasadzie 
rachunku zabójstw politycznych, dokonanych w 1904—1906 r., 
bez uwzględnienia innych rodzai przestępstw autor dochodzi 
do niedostatecznie umotywowanego i wprost sprzecznego z rze­
czywistym stanem wniosku o przerażającym upadku pozio­
mu moralnego w Królestwie Boiskiem w ostatniem dziesięcio­
leciu, nie przyjmując przytem pod uwagę, że lata ruchu re­
wolucyjnego 1904—1906 były wyjątkowe i że te same zja-



-- ]9

wiska, które obserwowaliśmy w Królestwie Polskiem, miały 
miejsce w Rosji w daleko silniejszym stopniu.

Nadmienić również wypada, że w dodatku Nr. 7 do sprawo­
zdania ministerjum sprawiedliwości za 1899 r. została wydana 
praca Tarnowskiego: „Itogi ruskoj ugołownoj statistiki 
1874—1894 r.“, w której autor, badając dynamikę przestęp­
czości 'w Rosji za 20-letni okres, porównywa przygodnie takową 
z przestępczością Królestwa Polskiego.

Dorobek literatury naukowej polskiej w tej gałęzi wie­
dzy, należy przyznać, bardzo szczupły.

Niniejsza praca, podjęta w warunkach niepomyślnych, 
przy braku odpowiedniego materjału statystycznego, nie mo­
że, bez wątpienia, dostatecznie, rozstrzygnąć zawiłych pro­
blematów Życia społecznego z, dziedziny przestępczości, cel 

<̂ jej jednak zostanie w zupełności osiągnięty, o ile zwróci uwa­
gę naszych socjologów na brak prac na tern polu.



lit.

Ogólna przestępczość Królestwa Polskiego.

Podług powszechnie przyjętej zasady, miarą oceny moral­
ności danego społeczeństwa powinno służyć prawdopodobień­
stwo bycia skazanym, a nie bycia oskarżonym, gdyż ilości 
oskarżonych, świadcząc o mniejszej łub większej energji or­
ganów porządku publicznego, nie ustalają jeszcze winy oskar­
żonych; jednakże przy ocenianiu poziomu moralnego społe­
czeństwa należy brać pod uwagę i ilości oskarżonych i porów­
nywać je z ilością skazanych, gdyż powiększenie liczby ska­
zanych bez jednoczesnego zwiększenia liczby oskarżonych, 
świadczy nie o obniżeniu stopnia moralności, lecz tylko o więk­
szej represji organów sądowych.

Podług publikacji urzędowych ministerjum sprawiedliwo­
ści i) procent uniewinnionych przez sądy wskutek niebytu 
przestępstwa, lub wskutek niedostateczności materjału fak­
tycznego, udowodniającego winę oskarżonego, w dziesięcio­
leciu 1897—1906 r. wynosił dla Królestwa Polskiego 30<>/o,

*) W publikacjach ministerjum sprawiedliwości, noszących na­
zwę: „Swod statisticzeskich swiedienij po dielam ugołownym“ do 
1893 r. dane ze statystyki kryminalnej Królestwa Polskiego były publiko-
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dla E,o,sji 350/0 wszystkich oskarżoiiycli (Tabl. I i III), czyli 
że z liczby oskarżonych Cesarstwie bywa o 5 0/0 więcej unie­
winnianych, aniżeli w Królestwie, co przeważnie należy przy­
pisać istnieniu w Eosji sądów przysięgłych, częściej wyda­
jących wyroki uniewinniające od sędziów koronnych w pew­
nej kategorji spraw.

Należy również zauważyć, że sądy przysięgłych w Ce­
sarstwie odznaczają się mniejszą represją względem obwi- 
nionycb kobiet, aniżeli sędziowie koronni w ICrólestwie, bo 
gdy w Królestwie uniewinniono 30«/o mężczyzn i tylko 28°/o 
kobiet, to w Cesarstwie uniewinniono mężczyzn 350/0, cyfra 
zaś uniewinnionych kobiet dosięga 390/0 na 100 oskarżonych 
kobiet.

Eóżnicę stopnia sądowej represji w Królestwie i w Cesar­
stwie uwidoczniają nie tylko różne ilości uniewinnionych, lecz 
także i odmienne kwalifikowanie istoty zbrodniczego czynu, 
a mianowicie: w calem dziesięcioleciu 1897—1906 r. skazano 
wszystkich kobiet w Królestwie za dzieciobójstwo 166 i za 
porzucenie nowonarodzonego dziecka, co spowodowało Jego 
śmierć, 942; w Cesarstwie zaś za porzucenie dziecka skazano 
6800 kobiet, podczas gdy za zbrodnię dzieciobójstwa skazano 
tylko 511, czyli że w Królestwie ilość kobiet skazanych za 
dzieciobójstwo stanowi piątą część skazanych za porzucenie 
dziecka, podczas gdy w Cesarstwie stanowi tylko 13-tą część.

Bez wątpienia, istota zbrodniczego czynu pozostaje najczę­
ściej Jedną i tą sa.mą tak w pierwszym. Jak i w drugim Avypadku; 
lecz ponieważ dzieciobójstwo karane Jest surowiej zart. 1450 
kod. kaniego pozbawieniem wszystkich praw i bezterminowemi 
ciężkiemi robotami, a zbrodnia pozostawienia dziecka w nie-

wane w oddzielnych sprawozdaniach; od 1893 do 1900 r. dane, dotyczące 
Królestwa Polskiego, pomieszczano we wspólnem sprawozdaniu, lecz gru­
powano oddzielnie; po 1900 roku dane statystyczne okręgu sądowego 
Warszawskiej Izby Sądowej grupują się w porządku alfabetycznym z in- 
nemi okręgami sądowemi w Rosji, a łącznie z ową innowacją od 1901 r. 
przestały być zamieszczane niektóre statystyczne dane,'dotyczące Królest­
wa Polskiego.
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bezpieczeństwie życia karana łagodniej z art. 1460 tegoż ko­
deksu pozbawieniem szczególnych praw i więzieniem od IV2 
do 2V2 lat, lub nawet ze względu na okoliczności łagodzące 
tylko więzieniem od 4 do 8 miesięcy bez pozbawienia praw, 
przeto, należy przypuszczać, w Cesarstwie sądy przysięgłych 
częściej powodują się litością z uwagi, iż zbrodnia ta speł­
niana bywa pod wpływem wstydu, rozpaczy, a często i osta­
tecznej nędzy młodej niezamężnej matki, nie mającej kawał­
ka Chleba dla samej siebie i przeto nie mogącej karmić i żywić 
nowonarodzone, i częściej przeto kwalifikują tę zbrodnię, jako 
czyn porzucenia dziecka w niebezpieczeństwie życia, łagodniej 
podług kodeksu karany.

Ową silniejszą represję sądów w Królestwie, wpływającą 
na pozoraą w pewnym stopniu większą ilość skazanych, należy 
stale mieć na uwadze przy porównaniu stopnia przestępczo­
ści Królestwa z Cesarstwem.

Porównywając imch przestępczości w loblestwie Pol- 
skiem w ubiegłem trzydziestoleciu 1877 — 1906 r., spostrze­
gamy od 1879 do 1894 r. znaczne i stałe powiększenie się 
ilości oskarżionych i skazanych tak przez sądy ogólne 1), jak 
i przez sądy pokoju i gminne. Liczba oskarżonych i skazanych 
przez sądy Ogólne dosięga maximum w 1888 r., a mianowicie: 
oskarżonych 15814 i skazanych 11391; największą zaś ilość 
skazanych przez sądy pokoju i gminne zarejestrowano w 1892 
r., w którym liczba skazanych przez te sądy dosięgła 11854. 
IVprawdzie ilość skazanych przez sądy ogólne zmniejsza się 
w 1883 i 1884 r. 'w porównaniu z latami poprzedzającemi i na-

*) Do reformy sądowej 1876 r. w Królestwie Polskiem sądy kar­
ne składały się z 80-ciu sądów policji prostej, 18 sądów policji popraw­
czej, 4 sądów kryminalnych, 1 sądu apellacyjnego i X Departamentu Rzą­
dzącego Senahi; po reformie zaś sądowej zaprowadzęqo podział na sądy 
ogólne i sądy pokoju. Do sądów ogólnych, rozpoznających zbrodnie i waż­
niejsze przestępstwa, należy Warszawska Izba Sądowa i sądy okręgowe, 
odpowiadające terytorjalnie podziałowi administracyjnemu na gubernje; 
sądy zaś pokoju i gminne rozpoznają przekroczenia i z liczby przestępstw 
przeлvażnie drobniejsze kradzieże (do 300 rub. i 1-y raz spełnione).
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stępnemi, lecz zmniejszenie to nie zmienia charakteru spo­
tęgowanej przestępczości w okresie 1879—1894 r., gdyż z je­
dnej strony wywołane zostało przyczynami przemijającemi 
i nie pozostającemi w zależności od stanu moralnego społe­
czeństwa, z drugiej zaś strony równolegle ze zmniejszeniem 
liczby skazanych przez sądy ogólne zwiększa się w tern 
dwuchleciu ilość skazanych przez sądy pokoju i gminne. 
Owa przemijająca fluktuacja przestępczości w dwuchleciu 
1883—1884 r. została wywołana następującemi przyczynami: 
1) na mocy Najwyższego Manifestu z d. 15 maja 1883 r. 
ułaskawiono jW 1883 r. — 2999 osób i w 1884 r. — 2969 
osób, wskutek czego ilość skazanych przez sądy ogólne zmniej­
szyła się o takież liazby; 2) na mocy prawa z dnia 18 maja 
1882 r. drobne przestępstwa przeciw własności (kradzież 
przedmiotów wartoścti do 300 rub., spełniona pierwszy raz) 
wyjęte zostały z pod kompetencji sądów ogólnych i włączo­
ne do kompetencji sądów pokoju i gminnych, wskutek czego 
zwiększa się ilość skazanych przez sądy pokoju i gminne; 
3) wywołany nadprodukcją krach przemysłowy 1883—1884 r. 
zrujnował szereg pomniejszych i średnich zakładów fabrycz- 
nycli, co pozbawiło wielu ludzi zajęcia i środków do życia, 
a wskutek nędzy zwiększa się ilość skazanych w tern dwuch­
leciu przez sądy pokoju za drobne kradzieże.

Spotęgowana przestępczość w okresie czasu 1879—1894 
r. wypływa po części wskutek prądu, jaki zapanował w po­
lityce wewnętrznej w państwie rosyjskiem po wojnie rosyj- 
sko-tureckiej 1877—1878 r., a który potęguje się od 1882 r. 
Prąd ten nacjonalistyczno-reakcyjny uwydatnił się w samej 
Bosji stopniowem uszczuplaniem praw ziemstw i samorządu 
miast, w sądownictwie zaś zaprowadzeniem instytucji ziem­
skich naczelników, organów administracyjno-sądowych. Usta­
nowiono owych naczelników ziemskich po to, aby można było 
nie kierować się wyraźnemi wymaganiami prawa, lecz na­
ginać je do „potrzeb życia“, a działalność ich podkopała wśród 
ludu rosyjskiego poczucie prawa, rozwinęła pieniactwo i wo- 
góle oddziałała znieprawiająco, jak to obecnie przyznaje mi-
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nister sprawiedliwości, p. Szczeg-łowitow w objaśnieniach 
do projektu reformy sądownictwa lokalnego.

Jeżeli w Rosji ta supremacja rządowa była uciążliwą dla 
społeczeństwa, to w Królestwie Polskiem dawała się odczuć 
jeszcze silniej. Z jednej strony panujący w owym czasie kie­
runek w szkolnictwie, jak również brak szkół i uniemożłi- 
wienie wszelkiej prywatnej inicjatywy w sprawie oświaty 
powodowały obniżenie poziomu moralnego społeczeństwa 
i zwiększenie przestępczości; z drugiej zaś strony wskutek wię­
kszej represji, wywołującej większą energję organów porząd­
ku pubłicznego, zwiększyła się ilość dochodzeń sądowych 
i ilość skazań, a  uwidocznia się to szczególniej na powięk­
szeniu ilości skazań za przestępstwa przeciw państwu i po­
rządkowi publicznemu.

Natomiast od 1894 r. daje się zauważyć pewna zmiana 
w kierunku polityki wewnętrznej w państwie rosyjskiem: na­
cjonalistyczne- reakcyjny prąd słabnie tak w samej Rosji, 
jak i w Królestwie Polskiem, w zależności zaś od tego staje 
się możliwszą w pewnej mierze prywatna inicjatywa w spra­
wie oświaty, powstaje Politechnika w AVarszawie, zwiększa 
się ilość prywatnych średnich zakładów naukowych tak w ЛѴаіч 
szawie, jak i na prowincji; a w miarę tego daje się spostrze­
gać i pewne podniesienie poziomu moralnego społeczeństwa, 
które uwidocznia się na zmniejszeniu tak ilości oskarżonych, 
jak i ilości skazanych zarówno przez sądy ogólne, jałc 
i przez sądy pokoju i gminne, a mianowicie: cyfra oskarżo­
nych jspada z 14146 w 1893 r. do 12719 w 1894 r., .cyfra 
skazanych przez sądy ogólne zmniejsza się z 10286 w 1893 
r. do 8078 w 1894 r., skazanych zaś przez sądy pokoju i gmin­
ne zarejestrowano w 1894 r. 6888, podczas gdy w 1893 r. 
liczba skazanych przez te ostatnie sądy dosięgała 8399.

Na poziomie 1894 roku w przybłiżeniu utrzymuje się licz­
ba oskarżonych i skazanych aż do końca rozpatrywanego 
przez nas okresu, zmniejszając się jeszcze silniej w niektó­
rych poszczególnych latach. Minimalną przestępczość obser­
wujemy w 1906 r., w którym liczba oskarżonych wynosiła 
tyłko 10749, liczba skazanych przez sądy ogólne wynosiła
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7134, a cyfra skazanych przez sądy pokoju i gminne dosięgła 
zaledwie 3414; również spostrzegamy bardzo silne zmniejszenie 
cyfry skazanych przez sądy ogólne w 1895 i 1896 r., a które 
Jednak było tylko następstwem ułaskawienia pewnej liczby 
osób na mocy Najwyższego Manifestu z 1894 r.

Oprócz wyżej wskazanych przyczyn na zmniejszenie ilo­
ści przestępstw po 1894 r., szczególniej na zmniejszenie ilości 
przestępstw przeciw własności silny wpływ wywarł potężny 
rozwój w ostatniem dziesięcioleciu przed wojną Japońską 
przemysłu w Eirólestwie Polskiem, a łącznie z tern i pewne 
zwiększenie dobrobytu ludności.

Na zmniejszenie przestępczości, które daje się obserwować 
w Królestwie Polskiem od 1894 r., również duży wpływ wy­
warło szczególniej na wsi wraz z wprowadzeniem skarbowej 
sprzedaży wódek zniesienie szynków i karczem, które popy­
chały do przestępstw przez rozpajanie ludności i wtrącanie JeJ 
w nędzę, a niejednokrotnie były widownią krwawych bójek, 
punktem zbornym złodziei i miejscem zbytu skradzionych 
przedmiotów.

Jeżeli trzydziestolecie 1877—1906 r. podzielimy na trzy 
dziesięcioletnie okresy i porównamy takowe, to przy odpo- 
wiedniem uwzględnieniu wzrostu ludności otrzymamy dla 
każdego z tych trzech dziesięcioletnich okresów następną prze­
ciętną przestępczość (Tabl. I)

na 100000 ludności przypadało w Królestwie Polskiem
przeciętnie na rok:

W l-ym okre- w 2-im okre- w 3-im okre-
Sie 1877-1S86 

roku.
sie 1887-1896 

roku.
Sie 1897-1906 

roku.
oskarżonycli 143,8 163,5 129,6
skazanych przez sądy ogólne 91,6 112,1 90,2

a w tej liczbie:
małoletnich do 13 lat 0,8 0,6 0,2
niepełnoletnich od 14 do 20 łat 14,8 14,7 10,4
kobiet 15,0 19,8 15,6

b Przyjęto do obliczeń przeciętną cyfrę ludnosći dla 1-■go okresu
7340000, dla 2-go okresu 8450000, dla 3-go żas okresu przyjęto cyfrę 
0402253 podług ogólnego spisu 1897 r.
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skazanych przez sądy pokoju i gminne 
a w tej liczbie:

102,4 101,9 61,0

'małoletnich do 13 lat 1,0 0,9 0,9
niepełnoletnich od 14 do 20 lat 23,7 25,2 17,0
kobiet 21,1 20,3 11,5

Przy powyższem obliczeniu przyjęliśmy cyfrę ludności 
dla 3-go dziesięciolecia 9402253 podług ogólnego spisu 1897 r.̂  
z uwagi jednak, że przyrost ludności w ostatniem dziesięcio­
leciu był dość znaczny, cyfra ludności podług spisu 1897 r. 
przedstawia niższą od przeciętnej dla całego dziesięciołecia, 
wskutek czego otrzymałiśmy dła 3-go dziesięciołecia wzgłędną 
przestępczość w stosunku do 100000 łudności wyższą od rze­
czywistej.

W  tomie XXIII „Trudów Warszaw. Statist. Komiteta“ cy­
fra łudności Ki’ółestwa Połskiego na dn. 1 stycznia 1905 r. 
podana 11312275. Jakkołwiek wyżej wskazana cyfra łudności 
może być niezupełnie ścisłą, to jednak błiższą jest ona do 
przeciętnej dła całego dziesięciołecia od cyfry 9402253. Jeżeli 
przeto przyjmiemy cyfrę 11,300000 ludności, jako przeciętną 
dła ostatniego dziesięciołecia, to otrzymamy w tern ostatniem 
dziesięciołeciu przeciętną przestępczość w stosunku do 100000; 
łudności jeszcze niższą od wyżej wskazanej, a mianowicie:

oskarżonych 107,8
skazanych przez sądy ogólne 75,1

a w tej liczbie:
i'maloletnich do 13 lat 0,1
niepełnoletnich od 14 do 20 lat 8,7
kobiet 12,9

skazanych przez sądy pokoju i gminne 50,7
a w tej liczbie:
małoletnich do 13 lat 0,7
niepełnoletnich od 14 do 20 łat 14,1
kobiet 9,6

W celu uwydatnienia, że zmniejszenie ilości skazanych



w ostatniem dziesięoioleciu 1897—1906 r. nie twynikło wskutek 
słabszego ujawniania przestępstw w okresie rewolucyjnym 
1904—1906 r., a, który stanowi część ostatniego dziesięciolecia, 
lecz że jest następstwem rzeczywistego podniesienia moral­
nego poziomu społeczeństwa w" ostatnicli czasacli, byłoby po- 
żądanem wyłączyć okres 1904—1906 r. i porównać trzy od­
powiednie dziesięcioletnie okresy trzydziestolecia 1874—1903 r. 
Wskutek braku urzędowych publikacji za 1874—1876 r. i nie­
możności otrzymania talmwych tak w archiwum sądu, jak 
i w publicznych bibljotekach, zmuszeni byliśmy zaniechać 
przeprowadzenia wyżej wskazanego porównania; jednak z całą 
słusznością można twierdzić, że przy porównaniu trzech od­
powiednich dziesięcioleci okresu 1874—1903 r. również otrzy­
malibyśmy zmniejszenie cyfry skazanych w ostatniem z tych 
dziesięcioleci i bodaj zmniejszenie daleko silniejsze, aniżeli 
w dziesięcioleciu 1897—1906 r., a to wskutek następujących 
przyczyn; 1) okres trzechletni 1904—1906 r. stanowi mniej, 
niż trzecią część całego dziesięciolecia, a zatem zmniejszenie 
w trzechleciu cyfry skazanych nie może zbyt silnie oddziałać 
na zmniejszenie przeciętnej z całego dziesięciolecia i

2) zauważyliśmy wyżej, że od 1894 r. daje się spostrze­
gać pewne, dość poważne zmniejszenie tak ilości oskarżonych, 
jak i skazanych, przy porównaniu przeto trzech dziesięcioleci 
okresu 1877—1906 r., do di-ugiego dziesięciolecia 1887—1896 r. 
włączone zostało i trzechlecie 1894-1896 r., wyróżniające się, 
jak wskazaliśmy ,wyżej, słabszą już nieco przestępczością, 
wskutek czego przestępczość tego całego dziesięciolecia wypada 
cokolwiek niższa, niż gdybyśmy dla porównania przyjęli dzie­
sięciolecie 1884—1893 r., w którem, jako całkowicie przypa- 
dającem na okres wzmożonej przestępczości, musi wypaść 
cyfra skazanych większa, aniżeli w dziesięcioleciu 1887—1896 
r., a zatem przy porównaniu dziesięciolecia 1884—1893 r. z na- 
stępnem odpowiedniem dziesięcioleciem 1894—1903 r. nieza­
wodnie otrzymalibyśmy w tern ostatniem dziesięcioleciu zmniej­
szenie przestępstw silniejsze, aniżeli przy porównaniu dziesię­
ciolecia 1887—1896 r, z odpowiedniem dziesięcioleciem 1897— 
1906 r., gdyż o ile w dimgiem dziesięcioletnim okresie cyfra
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skazanych będzie większą, o tyle silniejsze zmniejszenie prze­
stępczości będzie wskazywał ostatni dziesięcioletni okres. Na 
podstawie powyższego rozumowania przychodzimy do wniosku, 
że gdybyśmy nawet dla porównania przyjęli okres 1874—1903 
r., to doszlibyśmy do tego samego wyniku, a  nawet silniej 
uwydatniającego zmniejszenie w ostatnich czasach ogólnej licz­
by spełnianych przestępstw.

Zmniejszenie w ostatnich czasach przestępczości nie 
należy również przypisywać wyłącznie niedokładnemu 
funkcjonowaniu organów władzy policyjnej i wskutek 
tego słabszemu ujawnianiu czynów występnych, gdyż 
wyżej wskazane czynniki stale działają; a  zatem liczby 
oskarżonych i skazanych, jakkolwiek każda z nich z osobna, 
zapewne, daleką Jest od rzeczywistości, nie tracą Jednak war­
tości poró^vnawczeJ. Jeżeli przeto cyfry oskarżonych i skaza­
nych wykazują w ostatniem dziesięcioleciu stałe dążenie do 
zmniejszenia, to działają tu, widocznie, inne czynniki spo­
łeczne, a mianowicie; pewne, choćby niewielkie podniesienie 
poziomu moralnego naszego społeczeństwa.

Dynamika przestępczości wykazuje tedy. Jak widzieliśmy 
AvyżeJ, że w drugim dziesięcioletnim okresie 1887—1896 r. 
ogólna liczba oskarżonych i skazanych tak przez sądy ogólne. 
Jak i przez sądy pokoju i gminne wzrasta, natomiast w 3-im, 
okresie 1897—1906 r. ogólna liczba oskarżonych i skazanych 
zmniejsza się nie tyllio w porównaniu z okresem 2-im, lecz 
i z okresejm 1-ym. Pomimo zwiększenia w drugim dziesięcio­
letnim okreßie ogólnej liczby wszystkich skazanych, przestęp­
czość Jednak kobiet, oraz małoletnich i niepełnoletnich do 20 
lat utrzymuje się w tym drugim okresie prawie na poziomie 
pierwszego, zmniejszając się natomiast w ostatniem dziesię­
cioleciu bai'dzo znacznie.

Powyższy objaw zmniejszania się przestępczości nie­
pełnoletnich stanowi dość charakterystyczną cechę i sil­
nie wyróżnia KrólestAYo Polskie od państw zachodnio­
europejskich. ЛѴе Pi’ancji, лу Niemczech i naлvet w An- 
glji, która stawiana jest Jako wzór pod względem szkół
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poprawczych (reformatory school) i szkół profesyjnych (in­
dustrial school) dla małoletnich przestępców, stale zwiększa 
się procent tychże nieletnich przestępców. Tarde podaje, że 
we Francji przeciętna roczna liczba zabójców w wieku od 
16 do 21 lat wynosiła w okresie 1856—1860 r. — 20, wi okret- 
sie 1876—1880 r. — 30, a w okresie. 1890—̂ 1894 r. wzrosła do 
39 rocznie. W  Niemczech, podług tablic statystycznych Meyera, 
przestępczość wśród niepełnoletnich silnie również wzrasta, 
bo gdy w ciągu 6 lat odt 1888 do 1893 r. ogólna licz,b!a 
wszystkich skazanych podniosła się o 21o/o, to liczba nieletr 
nich przestępców w wieku do 18 lat powiększyła się o 32<yo.

ЛѴ Anglji również wzrasta przestępczość wśród nieletnich: 
przeciętna roczna cyfra skazanych nieletnich przestępców 
wynosiła w 1864—1868 r. — 11064, w 1889—1893 r.—13803, 
a w 1894 r. — 13710. Pierwotnie przestępczość, mówi Tarde, 
zwiększała się tylko wśród dorosłej ludności, ale gdy moralna 
zaraza dotknęła młodocianego wieku, wzrost nieletnich prze­
stępców znacznie przewyższył przyrost dorosłych przestępców 
na podobieństwo wiatru, który silniej zgina młode gałęzie, 
aniżeli konary.

Wobec zwiększającej się przestępczości nieletnich na za­
chodzie Europy, objaw zmniejszania się tejże przestępczości 
u nas dowodzi, że zaraza moralna nieznacznie dotknęła u nas 
młode pokolenie i objaw ten jest tern więcej pocieszający, że 
dynamika przestępczości w tern lepszem świetle przedstawia 
stan moralny całego społeczeństwa, im stosunkowo ubywa 
młodych przestępców, gdyż postęp ich malejący jest zwia­
stunem polepszenia moralnego, jak gdyby wogóle ubyło prze­
stępstw.

Na tle ogólnego zmniejszenia się w ostatniem dziesięcio­
leciu w Królestwie Polskiem przestępczości, wyróżnia się 
dość silnie okres ruchu rewolucyjnego od 1904 do 1906 r. 
Poczynając od 1904 r., zwiększa się znacznie ilość skazanych 
za przestępstwa oporu władzom, a mianowicie: podczas gdy 
w 1902 r. skazano za te przestępstwa 624 osoby i w 1903 
r. 707 osób, to w 1904 r. ilość skazanych wzrosła do 1057, 
w 1905 r. wynosiła 967 i w 1906 r. 826. (Tabl. I I ) ; również'
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ilość skazanych za uszkodzenia cielesne podniosła się w 1904 
r. do cyfry 1874, podczas gdy w 1903 r. było skazanych 
tylko 1404, w 1905 r. skazano za te przestępstwa 1767, w 1906 
roku zaś znowu spada jcyfra skazanych do 1178; zmniejszenie 
to jednak w 1906 r. jest tylko pozorne, a лѵупіка wskutek 
braku w publikacjach ministerjum sprawiedliwości danych
0 ilości skazań przez sądy wojenne, funkcjonujące w owym 
czasie.

Jakkolwiek w trzechleciu 1904—1906 r. ilość przestępstw 
przeciw państwu i przeciw osobom wzrasta, to natomiast ilość 
przestępstw przeciw własności zmniejsza się. Wprawdzie ilość 
skazanych za kradzież przez sądy ogólne wzrasta z cyfry 
'2044 w 1903 r. do 2381 w 1904 r., lecz już w 1905 r. zmniej­
sza się o poło\vę, a mianowicie: za kradzież było skazanych 
w 1905 r. tylko 1160 i w 1906 r. — 1624 osób; również^ zmniej­
sza się ilość przestępstw, rozpoznawanych przez sądy pokoju
1 gminne, 98o/o których stanowią przestępstwa przeciw wła­
sności, a mianowicie: podczas gdy w 1903 r. było skazanych 
przez sądy pokoju i gminne 6025 osób, to w 1904 r. ilość 
skazanych przez te sądy znmiejsza się do 5028, w następnym 
1905 roku wynosiła 5274 osób, a w 1906 r. zaledwie 3414 
osób. Ilość przestępstw przeciw moralności zmniejsza się już 
od 1903 roku do minimalnej cyfry, nie obsei’wowanej w ciągu 
całego trzydziestolecia, a mianowicie: podczas gdy w 1902 
r. skazano za te przestępstwa 148 osób, to w 1903 i 1904 
zarejestrowano zaledwie po 9 osób rocznie skazanych za te 
przestępstwa, w 1905 r. skazano 3 osoby, a w 1906 r. ska­
zana tylko 1 osoba.

Należy przy tern діабтіепіс, że wyżej przytoczone cyfry 
dają tylko w przybliżeniu obraz przestępczości trzechlecia 
1904—1906 r., ponieważ nie posiadamy danych o ilości ska­
zanych przez sądy wojenne, funkcjonujące wskutek ogłosze­
nia Królestwa Polskiego dn, 10 listopada 1904 r. w stanie 
wojennym, zamienionym dn. 1 grudnia tegoż roku na stan 
wzmocnionej ochrony.

Na charakter przestępczości trzechlecia 1904—1906 r. wy­
warły silny wpływ wypadki ostatnich łat, ruch rewolucyjny
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i stan polityczny kraju. Zmniejszenie w tym trzechletnim okre­
sie ilości przestępstw przeciw własności, a także przeciw mo­
ralności, jak również zmniejszenie ogólnej ilości przestępstw 
w 1906 r. było po części następstwem trudniejszego ujawniania 
przestępstw w czasach rewołucyjnycłi, po części zaś wyni­
kało wskutek tego, iż umysły były zaabsorbowane wydarze­
niami połitycznemi i namiętności łudzkie były zwrócone w tym 
kierunku, wskutek czego zmniejsza się iłość przestępstw prze­
ciw własności, a jednocześnie zwiększa się ilość zasądzeń za 
opór władzom i za przestępstwa przeciw osobom. Niezależnie 
od powyższych przyczyn, objaw zmniejszenia się przestępstw 
przeciw własności był wywołany pewnem podniesieniem po­
ziomu moralnego i samopoczucia pracującycłi mas ludności 
tak wiejskiej, jak miejskiej. Jakkolwiek owe samosądy, dość 
często wykonywane przez ogół nad notorycznie znanemi zło­
dziejami i ludźmi złej reputacji, z punktu widzenia porządl^u 
prawnego należy uważać, jako czyny samowołne, bezprawnie 
przywłaszczające sobie wymiar sprawiedliwości, który należy 
wyłącznie do atrybucji władzy państwowej, i jakkolwiek owe 
masy obałamucone często błędziły, łub szły w fałszywym kie­
runku ; to jednak wyżej wskazane objawy i odruchy masowe 
świadczą o podniesieniu poczucia morałnego społeczeństwa, 
świadczą, że szerokie masy ludu zdawały sobie sprawę o po­
trzebie usunięcia korrupcji moralnej i uzdrowotnienia stosun­
ków społecznych.

ЛѴ trzechłeciu 1904—1906 r. obserwujemy w Królestwie 
Polskiem daleko silniejsze, aniżeli w Kosji zmniejszenie prze­
stępstw przeciw własności, a objaw powyższy tłomaczy się 
tern, iż w Rosji ruch rewolucyjny wśród włościaństwa posia­
dał charakter więcej ekonomicznó-społeczny, niż polityczny, 
wskutek czego ilość przestępstw przeciw Avłasności daje się 
obserwować większa w Rosji, aniżeli w Królestwie Polskiem. 
Pamiętne są owe gromadne zbrojne wystąpienia włościan 
w Rosji przeciwko większym obszarnikóm; natomiast w Eirółe- 
stwie Polskiem podobnych gromadnych ruchów na tle agrar- 
nem wśród włościan nigdzie nie obserwowano w owym cza­
sie i zaledwie (W niektórycłi miejscowościacłi miały miejsce 
częściowe strejki rolne.
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Dynamika poszczególnych rodzai ważniejszych prze­
stępstw w trzech wyżej wskazanych dziesięcioletnich oki’e- 
sach czasu, przedstawia się w następujący sposób w Kró­
lestwie Dolskiem (Tabl. I I ) :

na 100000 ludności przypadało rocznie skazanych przez 
sądy ogólne:

za

w *-ym  okre- w 2-im okre­ w 3-im okre­
S i e 1877-1886

roku.
sie 1887-1896 

roku.
sie 1897-1906 

roku.

opór władzom 5 , 7 1 2 , 9 9 , 3

znieważenie osób urzędowych 8 ,2 9 , 8 6 , 4

przestępstwa służbowe 
naruszenie przepisów zarządów

2 , 7 5 , 4 4 , 2

skarbowych 11,1 1 3 , 1 9 , 5

naruszenie spokoju publicznego 1,6 3 , 5 4 Д

rozwiązłe prowadzenie 0 , 5 3 , 0 1 , 3

zgwałcenie, kazirodztwo 0 , 3 0 , 5 0 , 4

zabójstwo 3 , 4 5 , 2 3 , 9

uszkodzenie na zdrowiu (rany) 3 , 8 11,0 1 6 , 8

rabunek 2,6 2,8 1 , 9

kradzież 3 8 , 9 3 3 , 0 2 1 , 9

Jeżeli ze względów, o których wspominaliśmy wyżej.
mówiąc o dynamice ogólnej przestępczości, obliczymy poszcze­
gólne kategorje przestępstw w stosunku do 1 1 3 0 0 0 0 0  ludności, 
jako do cyfry, zbliżonej do przeciętnej dla ostatniego dziesię­
ciolecia, to nawet otrzymamy w tym ostatnim okresie od 1 8 9 7 —  

1 9 0 6  r, cokolwiek niższą przestępczość od wyżej wskazanej,, 
a mianowicie skazano:

za opór władzom 9,4
,, znieważenie osób urzędowych 6,6
„ przestępstwa służbowe 3,4
,, naruszenie przepisów zarządów skarbowych 7,8
,, naruszenie spokoju publicznego 3,4
., rozwiązłe prowadzenie 1,1
,, zgwałcenie, kazirodztwo 0,4
,, zabójstwo 3,2
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za uszkodzenie na zdrowiu (rany) 
„ rabunek 
„ kradzież

1 4 , 4

1,5
1 9 , 0

Dynamika przestępstw w ubiegłem trzydziestoleciu wy­
kazuje przeto, jak widzimy, że charakter przestępczości 
zmienia się w naszym kraju: zmniejsza się liczba przestępstw 
przeciw własności, natomiast zwiększa się liczba przestępstw 
o charakterze gwałtownym, jak uszkodzenia cielesne, również 
wzrastają przestępstwa przeciw państwu i porządkowi publi­
cznemu; ogólna jednak ilość przestępstw stale zmniejsza się 
pomimo nizkiego poziomu oświaty i niepomyślnego materjal- 
nego stanu ludności.

Brak szkół i analfabetyzm w kraju są wprost przestra­
szające. Podług ogólnego spisu 1 8 9 7  r. liczba ludności, 
posiadającej wyższe, średnie i niższe wykształcenie, wynosiła 
1 3 2 5 5 8 ,  umiejących czytać i pisać naliczono zaledwie 2 6 3 6 1 6 2 ,  

analfabeci zaś dosięgają olbrzymiej cyfry 6 6 8 7 2 2 3 ,  t. j. anah 
fabeci stanowią 7 0 «/o całej ludności; analfabetyzm zaś i ciem­
nota niższych warstw ludności powodują, bez wątpienia, 
zwiększenie przestępstw.

Pomimo szybkiego rozwoju wielkiego przemysłu w Kró­
lestwie Polskiem, jak niemniej wzrostu produkcji rolnej, poło­
żenie materjalne pracującej ludności tak miejskiej, jak wiej­
skiej przedstawia się w naszym kraju również bardzo niepo­
myślnie. Przemysł polski, zawdzięczający pierwotnie swoje 
dźwignięcie z upadku opiece rządu Księstwa Warszawskie­
go i zabiegom osób, stojących u steru instytucji skarbowych 
Królestwa Kongresowego, oraz działalności Banku Polskiego, 
potężnieje pod wpływem dwóch doniosłych wypadków, a mia­
nowicie: przeprowadzenia w 1 8 4 8  r. kolei Warszawsko-ЛѴіе- 
deńskiej, a w szczególności pod wpływem zniesienia w 1 8 5 0  r. 
granicy celnej pomiędzy Cesarstwem, a Królestwem, co otwo­
rzyło mu rozległe rynki zbytu Cesarstwa i Syberji.

O szybkim rozwoju przemysłu w ICrólestwie Polskiem 
przekonywają cyfry, przytoczone w pracy Stanisława Ko­
szutskiego: „Rozwój przemysłu wielkiego“, a mianowicie:

s tan  Moralny Społeczeństwa Polskiego.
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podczas gdy w 1845 г. wartość całego przemysłu połskiego 
wynosiła 16966475 rub., to w 1895 r. wzrasta do olbrzymiej 
cyfry 366,052800 rub.

Pomimo tak szybkiego rozwoju przemysłu w Królestwie 
Połskiem, jak również pomimo wzrostu wydajności pracy po­
jedynczego robotnika, wynoszącej przeciętnie dla'całego prze­
mysłu w 1845 r. — 366 rub., w 1866 r.—762 rub., w 1882 
r. — 1286 rub., a w 1895 r. —• 1461 rub. i), płaca ;zarobna 
jednak wzrasta stosunkowo bardzo nieznacznie, tak' np.: na 
podstawie danych, przytaczanych przez. S. Koszutskiego we­
dług Światłowskiego, płaca robotnika w cukrowniach gub. 
warszawskiej wynosiła w 1867—8 r. przeciętnie 101 rub., a 
w 1888 r. średnio 114 rub., a płaca kobiety 72 rub. rocznj.Q.

Jakkolwiek pod wpływem wypadków 1904—1906 r. w nie­
których gałęziach przemysłu płaca zarobna robotnika wzrosła 
o 1 0 — 2 0 o/o, to jednak okoliczność ta nie wpłynęła na po­
prawę jego położenia materjałnego, gdyż w tymże czasie 
wzrosły ceny towarów jeszcze więcej.

Oprócz niedostatecznego wynagrodzenia nader ciemną 
stronę obecnego ustroju kapitalistycznego stanowi stałe wy­
twarzanie się znacznej ilości niezajętych robotników, tak zwa­
nej ,,armji zapasowej“, którą S. Koszutski w fabrycznym prze­
myśle naszego kraju obliczył w 1901 r. według wskazówek 
Hobsona na 25000; wskutek zaś powstawania owej zapasowej 
armji wzrasta pauperyzacja ludności, powodująca wzrost prze­
stępstw.

Jeżeli za ocenę stopnia zamożności naszej ludności miej­
skiej przyjmiemy jakość i wielkość zajmowanych mieszkań, 
to stosunek przedstawia się nader niekorzystnie. Podług spi­
su 1 8 9 1  r. 2) z liczby 8 9 8 1 7  wszystkich mieszkań w Warszia- 
wie, jednopokojowych w ścisłem tego słowa znaczeniu, t. j. 
nie mających ani oddzielnej kuchni, ani przedpokoju było 
3 8 9 7 2 ,  co czyni 4 3 ,5 o / o ,  tymczasem gdy w Petersburgu podług

*) S. Koszutski „Rozwój przemysłu wielkiego“ str. 174. 
*) „Trudy Warsz. Statist. Komiteta tom XIII.“
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spisu 1 8 8 1  г .  jednopokojowych mieszkań było tylko 1 7 ,6 o / o ,  

w Moskwie podług spisu 1 8 8 2  r. było 1 5 , 7 o / o ;  w wiełkioli zaś 
miastach zachodnio-europejskich państw liczba jednopokojo­
wych mieszkań jest również mniejsza, aniżeli w Warszawie; 
w Berlinie tych mieszkań jest 37<>/o, w Wiedniu 30<>/o. Jeżeli 
porównamy mieszkania podług ich powierzchni i podług ilości 
mieszkańców, to stosunek warszawskich mieszkań przedsta­
wia się również niekorzystnie. Na 1 0  mieszkań w Moskwie 
przypada 4 3  pokoje, w Petersburgu — 4 4 ,  w Berlinie — 3 2 ,  

w AViedniu — 3 4  pokoje, podczas gdy w Warszawie przypada 
tylko 2 5  pokoi. Mieszkania w suterenach staiiowią w Wai’- 
szawie 6 ,4 o /o ,  w Wiedniu 2 o /o , a w siedmiu najludniejszych 
miastach w Niemczech tylko 5<>/o. Typowe warszawskie mie­
szkanie w suterenie wysokości 2 , 3  metra zajmuje powierzchni 
4 sąż. kw. i na tej przestrzeni gnieździ się przecięciowo od 4  

do 5  osób. Na jeden suterenowy pokój przypada w Warszawie 
przecięciowo 4 , 3  mieszkańców, w Petersburgu zaś na jeden 
suterenowy pokój przypada 3 , 5  mieszkańców.

Bosyjiski kryminahsta D. Dril w pracy swojej; ,,Bro- 
diażestwo i niszczenstwo“ obrazowo opisuje pomieszczenie 
ubogiej ludności w Petersburgu. W tych norach i barłogach, 
służących za mieszkanie człowiekowi, gnieździ się, mówi 
Dril, ubogi proletarjat miejski, nic nie posiadający, który 
gotów służyć każdemu bóstwu, aby tylko zyskać możność 
przedłużenia swojej marnej egzystencji. Nadmierne przepeł­
nienie, ciasnota, brud, brak światła, wilgoć, zepsute powietrze, 
przepełnione wyziewami brudnej odzieży, lichych potraw, my­
dlin, mokrej suszącej się bielizny, oto obraz mieszkania miej­
skiego proletarjatu, mówi Dril, cytując słowa Gercenszteina.

ЛѴ jednem mieszkaniu w suterenach, składającem się 
z 1—3 pokoi, często gnieździ się, jak cyganów, do 24 osób, 
a w tak zwanym ,,kącie familijnym“' mieści się mąż, żona 
i kilkoro dzieci. Tak przedstawia Gercensztein mieszkania 
ubogiej ludności w Petersburgu. W Warszawie, jak wskazują 
wyżej przytoczone cyfry, jeszcze mniej hygjeniczne, jeszcze 
więcej przepełnione mieszkania, aniżeli w Petersburgu; prze­
ludnienie zaś mieszkań, w których ,,kątem“ mieszczą się lu-
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dzie różnego wieku i poziomu moralnego, bez wątpienia, od­
działywa nadzwyczaj deprawująco, szczególniej na młode po­
kolenie i tern samem potęguje przestępczość.

Od 1891 r., za który podane statystyczne cyfry, warun­
ki mieszkaniowe w IVarszawie nie tylko nie poprawiły się, 
lecz pogorszyły.

Byt materjalny naszej ludności wiejskiej przedstawia się 
także bardzo niekorzystnie. Podług danych, zamieszczonycli 
w tomie XVII wydawnictwa IVarszawskiego Statystycznego 
Komitetu, małorolna ludność naszego kraju w 1 9 0 0  r. docho­
dziła do 40o/o całej wiejskiej ludności, a bezrolna ludność wy­
nosiła 1 3 o /o ,  co czyni 9 4 1 6 5 5  osób. Koszutski uważa jednak 
tę cyfrę za zbyt nizką i oblicza bezrolną wiejską ludność na 
11/2 do 2 miljonów, jak to wskazują inne źródła.

Płaca najemnika wiejskiego w naszym kraju, wskutek 
względnego przeludnienia, podług danych za 1899 r. była niższą
0 580/0, aniżeli w Eosji, bo gdy średnia płaca najemnika pod­
czas robót rolnych wynosiła w IVrólestwie Polskiem podłui 
obliczeń Warszawskiego Statystycznego Komitetu 35 kop. bep 
pożywienia, to w Eosji dosięgała przeciętnie 43—̂ 65 kop.

Pensja folwai'cznej służby, jak : fornali, ratai, stróżów i t. pl 
łącznie z wynagi^odzeniem w naturze wynosi w naszym krajny 
przeciętnie na rok 120 rub.

Jeżeli pomimo nizkiego .poziomu oświaty, pomimo nędzy 
niższych klas ludności, pomimo politycznego położenia kraju
1 innych nieprzyjaznych warunków, przestępczość w naszym 
kraju nie wzrasta, lecz przeciwnie zmniejsza się, jak to wi­
dzieliśmy wyżej, jest to wymownym dowodem, że w narodzie 
naszym jest silnie rozwinięte poczucie moralne, stawiające 
skuteczny opór budzącym się złym skłonnościom, a prowa­
dzącym na zbrodniczą drogę.

Jeżeli wszystkie przestępstwa podzielimy na 3 zasadnicze 
kategorje:

1 ) na przestępstwa przeciw państwu, do których należą; 
opór władzom, znieważenie osób urzędowych, przekroczenia 
przeciw porządkowi publicznemu, dalej przestępstwa służbo­
we. religijne i inne, które nie weszły do I-ej i 2-ej kategorji.
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2) na przestępstwa przeciw osobom, do których należą 
zbrodnie i przestępstwa przeciw bezpieczeństwu życia i cia­
ła, jako to : 'morderstwo, samobójstwo, uszkodzenie ciała, po­
jedynki, samowola, przestępstwa przeciw obyczajności i

3) na przestępstwa przeciw własności, do których nałeżą 
kradzież, rabunek, sprzeniewierzenie, oszustwo, występpe ni­
szczenie cudzeg’0 mienia, fałszerstwo monet; to sp ostrzeg’am yj 
że przeważającą ilość, bo 57,4<>/o -wszystkich przestępstw, speł-l 
nianych w Królestwie Polskiem, stanowią przestępstwa przeJ 
ciw własności, wynikające przeważnie z nędzy (Tabł. IV).

Jeźełi człowiek nie ma zapewnionego minimum eixisten- 
tiae, to nędza, obniżając równocześnie poziom morałny jednost­
ki, popycha ją na drogę kradzieży. O wpływie zamożności 
na przestępczość co do Krółestwa Połskiego i Eosji nie po­
siadamy danych, podług zaś urzędowycJi austrjackich pubłi- 
kacji za 1906 r . ; ,,Oesterreicłiische Statistik die Ergebnisse der 
Strafrechtspflege“ z liczby 9461 skazanych za przestępstw^ 
(Vergehen), spełnione w wieku po nad 20 lat, 6699 skazany cli 
nie posiadało żadnego majątku, 2681 posiadało niedostateczny 
majątek, a tyłko 81 było zamożnych; z liczby 3830 skazanych 
ЛѴ Galicji 3778 nie posiadało żadnego majątku, lub posiadalip 
niedostateczny majątek, a tylko 52 skazanych było zamożnyclk 
Z powyższych danych przekonywamy się, że tylko niewielki 
procent ludzi z pośród klasy zamożnej spełnia przestępstwa.

Oprócz nędzy wstręt do pracy, chciwość i uganianie się, 
za uciechami, wzrastające w miarę rozwoju cywilizacji, służą 
i-ównież w pewnym stopniu pobudkami, popychającemi do 
przestępstw przeciw własności.

Następna pod względem liczebności kategorja przestępstw 
przeciw państwu i porządkowi publicznemu wynosi w Króle­
stwie Polskiem 26,4<̂% wszystkich przestępstw. Pod względem 
udziału w tych przestępstwach Królestwo wykazuje stosunek 
procentowy większy, aniżeli Cesarstwo, na co wpływa po­
niekąd położenie połityczne kraju. Charakterystycznem jest 
jednak, że w Gałicji, gdzie łudność korzysta ze swobód prawno- 
połitycznych, oraz w Księstwie Poznańskiem, bywa spełniana 
względnie mniejsza ilość przestępstw, aniżeli w innych krajach
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i prowincjach, wchodzących w skład monarchji aiistrjackiej 
i niemieckiej, jak to wykażemy w następstwie.

Trzecia kategorja przestępstw przeciw osobom w Króle­
stwie Polskiem wynosi 16,lo/o wszystkich przestępstw, sta­
nowiąc w przybliżeniu 1/4 część przestępstw przeciw własno­
ści. Gdy w przestępstwach przeciw własności główną przy­
czyną jest nędza, to w przestępstwach tej trzeciej kategorji 
bezpośredniemi czynnikami, popychającemi do zbrodni, są 
ludzkie namiętpości.

Dla uzupełnienia obrazu przestępczości Królestwa Pol­
skiego wypada porównać je pod względem tejże przestępczo­
ści z Eosją, oraz z państwami zachodnio-europejskiemi.

ЛѴ przeciwstawieniu do Eosji, Królestwo Polskie wyróż­
nia się większą ogólną liczbą skazanych za przestępstwa, 
a mianowicie: przeciętna roczna cyfra skazanych w okresie 
1897—1906 r. na 100000 mieszkańców wynosiła (patrz tabl. 
I i III):

przez sądy 
ogólne

S k a z a n y
przez sądy 

pokoju

W Królestwie Polskiem 
„ Eosji

91,3
38,6

63,4
52,6

c h:
Razem

154,7
91,2

Ilość skazanych przez sądy ogólne w Kimlestwie Polskiem 
jest prawie trzy razy większa, aniżeli w Eosji, 00 wynika 
wskutek tego, iż w Królestwie Polskiem stanowią ^naczny 
procent podlegające kompetencji sądów ogólnych przestęp­
stwa przeciw państwu i porządkowi publicznemu, a z liczby 
przestępstw przeciw osobom, również dość licznie spełniane 
w Królestwie Polskiem przestępstwa uszkodzeń cielesnych.

Pod względem zasądzeń przez sądy pokoju i gminne Kró­
lestwo Polskie wykazuje mniejszą przewagę, dostarczające na 
100000 mieszkańców w przybliżeniu o 10-ciu skazanych wię­
cej, aniżeli Eosja, lecz i ta przewaga Królestwa Polskiego pod 
względem zasądzeń przez sądy pokoju i gminne jest tylko 
pozorną, gdyż w publikacjach urzędowych nie rejestrowane 
są zasądzenia przez istniejące w Eosji sądy wołostne, odpo­
wiadające poniekąd naszym sądom gminnym, wskutek czegO’
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rzeczywista liczba skazanych przez sądowe instytucje pokoju 
w Rosji, jest większą od wykazywanej w publikacjach.

Pod względem udziału w 3 kategorjach przestępstw: prze­
ciw państwu, przeciw osobom i przeciw własności stosunek 
Królestwa Polskiego do Rosji przedstawia się w następujący 
sposób: na 100000 mieszkańców przypada rocznie skazanych 
za przestępstwa przeciw państwu w Królestwie Polskiem 39,8 
i w Rosji 17,1, skazanych za przestępstwa przeciw osobom 
w Królestwie Polskiem 24,2 iw  Rosji 11,3 i skazanych za 
przestępstwa przeciw własności w Królestwie Polskiem 86,4 
i w Rosji 63,1.

Za poszczególne rodzaje ważniejszych przestępstw w 1904 
r. 1) zarejestrowano następujące ilości skazanych w Królestwie 
Polskiem i w Rosji:

Skazanych przez wszystkie sądy za przestępstwa
ćs
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W  Królestwie 
Polskiem 1057 742 295 887 321 34 1874 292 195 7098

w Rosji 2283 3688 2721 1560 929 656 11475 3146 2046 65985

a zatem na 100000 mieszkańców przypada:

Skazanych przez wszyst kie sądy za przestępstwa:
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W Królestwie 
Polskiem 11,2 7,9 3,1 9,4 3,4 0,4 19,9 3,1 2,00 75,1
w  Rosji 2,06 8,3 2,4 1,4 0,9 0,6 10,4 2,9 1,9 59,7

9 Dla porównania przyjęliśmy 1904 r., na przestępczości którego 
wcale nie uwydatnił się jeszcze, lub tylko w bardzo nieznacznym stop-
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'Widzimy przeto, że w przestępstwach oporu władzom i in­
nych przeciw państwu i porządkowi publicznemu Królestwo 
Polskie znacznie przewyższa Eosję; przestępstwa służbowe 
także częściej bywają spełniane w Królestwie Polskiem; prze­
stępstwa przeciw moralności i zbrodnie >2̂ abójstwa i rabunku 
wykazują nieznaczne różnice; przestępstw uszkodzenia cie­
lesnego bywa spełnianych prawie dwa razy więcej w Króle­
stwie Polskiem, '^aniżeli w Eosji; nareszcie kradzieże dają 
na 100000 ludności w przybliżeniu o 15 zasądzeń więcej w Kró­
lestwie Polskiem, aniżeli w Eosji.

Jeżeli Królestwo Polskie wykazuje niewątpliwą przewa­
gę w porównaniu z Eosją w przestępstwach przeciw pań­
stwu i w przestępstwach cielesnych przy skłonności naszego 
wieśniaka do bójek, to natomiast przewaga Królestwa Pol­
skiego w przestępstwach kradzieży, bez wątpienia. Jest tylko 
pozorną, gdyż w urzędowych publikacjach. Jak to wspomi­
naliśmy wyżej, nie rejestrowane bywają zasądzenia przez 
istniejące w Eosji wołostne sądy, wśród których-to zasądzeń 
9 8 o /o  stanowią właśnie przestępstwa kradzieży.

Na znaczną przewagę Królestwa Polskiego w porównaniu 
z Eosją pod względem ogólnej ilości spełnianych przestępstw 
wywierają wpływ odmienne warunki socjalne i klimatyczne, 
w Jakich znajduje się Królestwo Polskie i Eosja, oraz wła­
sności rasy.

AYiększa gęstość zaludnienia, wynosząca w Królestwie 
Polskiem 84,6 mieszkańców na 1 wiorstę к w., podczas gdy 
w Eosji tylko 22,2 mieszkańców, bez wątpienia, potęguje prze­
stępczość (Królestwa Polskiego, gdyż tam, gdzie na malej 
przestrzeni nagromadzona wielka ilość ludzi, namiętności ludz­
kie wystawione ,są na częstsze starcie i walka o byt przybiera 
ostrzejsze formy. Jeden z francuskich socjologów trafnie 
określa wpływ skupienia ludności na przestępczość, mówiąc,

niu wpływ wypadków 1904—1906 r., gdyż przestępstwa, spełnione w 1904 r 
były przedmiotem dochodzenia sądowego znacznie później, a mianowicie 
w 1905, lub nawet w 1906 roku.
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że w małem mieście człowiek szuka występku, w wielkiem 
zaś mieście występek szuka człowieka.

Szybki rozwój miast i większy procent ludności miejskiej, 
wynoszącej w Krółestwie Polskiem podług spisu 1897 r. 22,8о/\ 
całej ludności, w Rosji zaś zaledwie 13,3<>/o i), również w sil-\ 
nyrn stopniu oddziaływa na powiększenie przestępcziości w Kró-\ 
lestwie Polskiem w porównaniu z Rosją, gdyż miejska ludność 
odznacza się wogóle większą przestępczością, aniżeli wiej­
ska ludność.

Na większą ilość w Królestwie Polskiem przestępstw, 
spełnianycli przeciw państwu, wywiera wpływ położenie poli­
tyczne kraju; z liczby zaś przestępstw przeciw państwu bar­
dzo znaczna ilość przestępstw przeciw ustawie celnej znajduje 
swe uzasadnienie w tej okoliczności, iż Królestwo posiada wię­
kszą długość linji pogranicznej w stosunku do całej powierzch­
ni, aniżeli Rosja, wskutek czego bywa spełnianą i większa 
ilość wykroczeń przeciw tejże ustawie celnej, szczególniej 
przez żydowską ludność, w znacznej ilości zamieszkałą w pa­
sie pogranicznym.

Oprócz powyższych czynników na większą ilość prze­
stępstw w &"ólestwie, szczególniej przeciw osobom w pewnej 
mierze wywierają wpływ własności rasy, jak również wa­
runki klimatyczne.

Ludność polska odznacza się temperamentem żywszym, 
aniżeli rosjanie. Tą cechą tłomaczy się też, że ludność nasza, 
zwłaszcza wiejska, działając pod chwilowem wrażeniem, tak 
skłonną jest do bójek, który,ch następstwem bywają uszkodze­
nia cielesne, mniej lub więcej niebezpieczne; niekiedy zaś 
zadane uszkodzenia są aktem odwetu za wyrządzoną krzywdę 
i wymiaru sprawiedliwości z pominięciem organów właściwej 
władzy. Jak duże znaczenie na przewagę przestępstw prze­
ciw osobom wywiera wpływ rasy, świadczy o tern porównanie 
np. południowej części półwyspu Apenińskiego, zaludnionej 
przez potomków dawnych greków, odznaczających się cha-

') Podług spisu 1897 r. ludność miejska wynosi w Królestwie 
2158662, w Cesarstwie zaś 14669773.
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rakterem łagodnym, z Korsyką, gdzie długie łata panowałi 
drapieżni saraceni. W pierwszym z tych krajów procent za­
bójstw bywa bardzo niewiełki, podczas gdy Korsyka daje 
ołbrzymi procent tych zbrodni.

Ów wpływ rasy na większą iłośó przestępstw przeciw 
osobom w Królestwie Połskiem wzmacnia jeszcze klimat Kró­
lestwa, względnie cieplejszy od klimatu Cesarstwa; cieplejszy 
zaś klimat danego kraju silnie wpływa na zwiększenie procentu 
przestępstw przeciw osobom, jak-to ogólnie stwierdzają uczeni. 
Buckie w swojej ,.,ffistorji cywilizacji Anglji“ twierdzi, że 
północny lub południowy klimat, imodzajna gleba lub kamieni­
sty grunt wj^ciskają piętno na życiu psychicznem człowieka 
i stwarzają melancholję normannów, lub płomienną wyobraź­
nię neapolitańczyka. Lombroso również twierdzi,,że iw krajach 
z klimatem mroźnym człowiek staje się więcej powolnym, 
mniej skłonnym do poddawania się namiętnościom, obojęt­
niejszym w sprawach społecznych, ów wpływ temperatury 
uwidocznia isię również i w ugrupowaniu przestępstw w po­
szczególnych porach roku: w miesiącach letnich przeważają 
przestępstwa przeciw osobom, w miesiącach zaś zimowych 
częstszemi bywają przestępstwa przeciw własności.

Porównanie stopnia przestępczości Królestwa Polskiego 
z państwami zachodnio-europejskiemi nasuwa znaczne trudno­
ści wskutek odmiennego klasyfikowania materjalu statystycz­
nego, jak również z tego powodu, że w Rosji w publikacjach 
urzędowych odnośnie sądów pokoju rejestrowane są tylko wa­
żniejsze przestępstwa, za które jest stosowaną kara nie niższa 
od więzienia, olbrzymia zaś ilość przekroczeń, za które 
są stosowane kary lżejsze, jak areszt, lub kary pieniężne, 
nie jest rejestrowaną, wskutek czego ogólna cyfra przekroczeń 
rejestrowanych w Rosji, a zatem i w Królestwie Połskiem 
z jednej strony i w państwach zachodnio-europejskich z dru­
giej strony olbrzymio się różnią. Należy się również liczyć 
z pewnem, właściwem naszemu wieśniakowi unikaniem są­
dów, co wpływa na mniejszą u nas ilość dochodzeń sąjdowych; 
natomiast w państwach zacholnio-europejskich na większą 
ilość ujawnionych przestępstw wpływa dobrze zorganizowana
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służba porządku publicznego, a także istnienie pewnych 
ustaw specjalnych, jak np. ustawy przeciw pijaństwu, obo­
wiązującej w Austrji, a także we Francji, gdy w Rosji pijań­
stwo samo przez się, jako czyn występny, sądownie nie jest 
karane. Z tych przeto względów cyfry skazanych w pań­
stwach zachodnio europejskich tak znacznie odskakują od 
ogólnych ilości skazanych w Królestwie Polskiem i w Rosji, że 
porównanie z temi państwami zachodnio-europejskiemi nie da­
je zupełnie pewnych wskazówek; jednak porównanie przestęp­
czości Galicji z przestępczością pozostałych krajów monarchji 
austrjackiej, oraz porównanie Księstwa Poznańskiego z pań­
stwem niemieckiem może dostarczyć nam pewnych danych 
co do względnego poziomu moralnego ludności polskiej, za­
chowującej bardzo zbliżone cechy etnograficzne we wszystkich 
trzech zaborach.

Przy porównaniu zwraca uwagę względnie nieznaczna 
ilość spełnianych przez ludność polską przestępstw przeciw 
moralno'sci, co zresztą stanowi ogólną cecłię chai’akterystyczną 
wszystkich ludów słowiańskich, gdyż nie tylko w Rosji, w Kró­
lestwie Polskiem, w Galicji i Księstwie Poznańskiem obser­
wujemy niewielką ilość przestępstw tej kategorji, lecz rów­
nież we wszystkich krajach, słowiańskich, wchodzących 
w skład monarchji austrjackiej. Jakkolwiek uczeni twierdzą, 
że niższemu stopniowi rozwoju cywilizacji odpowiada i mniej­
sza ilość przestępstw przeciw moralności; to jednak nieznaczna 
ilość tych przestępstw, jako wybitna cecha ludów słowiań­
skich, nie tylko jest następstwem niższego stopnia ich cy­
wilizacji, ile raczej jest następstwem mniejszego rozpowszech­
nienia rozwiązłości obyczajów wśród tych ludów i mniejszego 
rozluźnienia związków rodzinnych, a co wskazuje ta okoli­
czność, iż słowiańskie Czechy, które pod względem stopnia 
cywilizacji niewątpliwie dorównywają ludom germańskim 
i romańskim, odznaczają się nie tylko minimalną ogólną prze­
stępczością, lecz również minimalną ilością przestępstw prze­
ciw moralności.

W Królestwie Polskiem w okresie 1897—1906 r. przeciętna 
roczna cyfra skazanych za przestępstwa przeciw moralności
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wynosiła na 100000 mieszkańciów 1,5, a mianowicie: za prze­
stępstwa gorszącego prowadzenia i demoralizowania nieletnich 
skazano przeciętnie na rok 1243 osób, co czyni na 100000 
ludności 1,1, oraz za przestępstwa zgwałcenia, cudzołóstwa, 
kazirodztwa i inne przeciw związkowi małżeńskiemu skaza­
no 396 osób, co czyni na 100000 ludności 0,4, a razem za 
przestępstwa przeciw moralności skazano, jak wyżej 1,5; na­
tomiast za przestępstwa sodomji, bestjalstwa i podobne, zdra­
dzające zwyrodnienie, w ubiegłem dziesięcioleciu 1897—1906 r. 
urzędowa statystyka nie zarejestrowała w Królestwie Pol- 
skiem ani jednego wypadku skazania.

W Austrji podług urzędowych publikacji za 1906 r. liczba 
skazanych za przestępstwa przeciw moralności dosięgła 19,3 
na 100000 mieszkańców, podczas gdy w Galicji Zachodniej 
wynosiła tylko 11,6, a w Galicji Wschodniej zaledwie 9,2.

Л¥е Francji podług danych, zamieszczonych w ,,Compte 
general de Fadministration de la justice criminelle pendant 
Гаппёе 1906“, liczba skazanych za przestępstwa przeciw mo­
ralności wyniosła 14,5 na 100000 mieszkańców.

Największą ilość przestępstw przeciw obyczajności wy­
kazują Niemcy, bo 22,2 na 100000 mieszkańców, podczas gdy 
w Księstwie Poznańskiem było skazanych za te przestępstwa 
tylko 11,1. ЛѴ 1907 r. skazano w Niemczech za dwużeństwo 
(Doppelehe) 62 osoby, za cudzołóstwo (Ehebruch) 354, za 
kazirodztwo (Blutschande) 467, za sprośne czyny wstępnych 
krewnych i przełożonych z ich wychowańcami 59, za sodomję 
(widernatuerliche Unzucht zwischen Maennern) 307, za be­
st jalst wo (widematuerliche Unzucht mit Tieren) 305, za 
gwałtowne sprośne czyny względem kobiet 240, za zgwałce­
nie chorych psychicznie kobiet (Schaendung einer willenlosen, 
bewusstlosen, oder geistes kranken Frauensperson) 87, za 
sprośne czyny z nieletniemi do 14 lat skazano 4397 osób, 
za zgwałcenie (Notzucht) 511, za rajfurstwo i stręczenie do 
nierządu (einfache Kuppelei) 2384, za wydanie na nierząd 
żony przez męża, dzieci przez rodziców, lub w^ychow^ańców 
(Verkuppellung der Ehefrau durch den Ehemann, von Kin­
dern, Schuelerri durch Eltern, A-ormuendern, Lehrer u. s. w.)
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349 i t. d., ogółem zaś było skazanych w Niemczech w 1907 
r. za przestępstwa przeciw obyczajności 13021 osób, Wyżej 
wskazane niektóre pozycje przestępstw przeciw moralności, 
wyjęte z bardzo szczegółowych urzędowych niemieckich pu­
blikacji, stanowią zaledwie drobną część długiej listy tych 
przestępstw, a którą ze względu na jej wielkość trudnoi w ca­
łości przytaczać.

Na podstawie powyższego porównania widzimy, że jak­
kolwiek Galicja i Księstwo Poznańskie przewyższają Królestwo 
Polskie pod względem ilości przestępstw przeciw moralności, 
to jednak objaw ten w części może być następstwem odmien­
nego rejestrowania danych statystycznych w trzech ościennych 
państwach: Kosji, Austrji i Niemczech; natomiast na zasa­
dzie porównania Galicji z Austrją i Księstwa Poznańskiego 
z państwem niemieckiem dochodzimy do przekonania, nie 
mogącego podlegać najmniejszej wątpliwości, że ludność pol­
ska wogóle odznacza się minimalną przestępczością przeciw 
moralności.

Francja wykazuje względnie nieznaczną ilość tychże prze­
stępstw. Jeżeli kosmopolityczny Paryż zyskał smutną sławę 
pewnej rozwiązłości obyczajów, to zawdzięcza takową głów­
nie tym próżnującym i znudzonym tłumom cudzoziemców, 
które rok rocznie ściągają nad Sekwanę z ciekawości, lub 
w poszukiwaniu nowych i nie zawsze zdrowych wrażeń; ogół 
jednak drobnomieszczańskiej, pracującej ludności francuskiej 
nie zdradza szczególniejszego zepsucia dobrych obyczajów, 
co uwidocznia mniejsza ilość przestępstw przeciw obyczaj­
ności we Francji w porównaniu nie tylko z Niemcami, lecz 
i z Austrją. Oo do stale zmniejszającego się przyrostu ludno­
ści we Francji, co przejmuje taką obawą uczonych francuskich
0 przyszłość i wielkość narodu, to objaw ten należy przypi­
sać nie tyle korrupcji obyczajów, ile wzrostowi dobrobytu
1 łącznie z tern rozwijającej się przezorności i dbałości o 
przyszłość potomstwa, a wskutek tego i pewnej wstrzemię­
źliwości.

Natomiast bardzo poważne liczby przestępstw przeciw 
moralności, spełnianych w Niemczech, są nader wymownym
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dowodem, że w państwie „bojaźni bożej i dobrych obyczajów“ 
psują się te dobre obyczaje i że pomimo pozornej wielkości 
i potęgi Niemiec, upojonych zwycięstwami, korrupcja moralna 
szerzy się, obejmując coraz szersze sfery ludności, i dostarcza 
rok rocznie takiej ilości przestępstw, ujawniających zupełne 
zwyrodnienie, jakiej nie dostarcza żadne inne państwo euro­
pejskie.

Oprócz minimalnej ilości przestępstw przeciw moralności 
ludność polska wykazuje w porównaniu z państwami zacho- 
dnio-europejskiemi również mniejszą ilość wyrafinowanych 
oszustw.

Podług danych, zamieszczonych w urzędowych publika­
cjach, skazano w 1907 r. ẑa, oszustwa (Betrug) w Księstwie 
Poznańskiem 466 osób, w Prusach (bez Księstwa Poznańskie­
go) 11174 i w całem państwie niemieckiem (bez'Księstwa Po­
znańskiego) 21581, co stanowi na 100000 ludności w Księstwie 
Poznańskiem 23,5 skazanych, w Prusach 31,6 i w Niemczech 
36,8.

Za podstępne bankructwo skazano w 1907 r. w Prusach 
21 osób, w Niemczech 52 osoby, podczas gdy w Poznańskiem 
nie zarejestrowano ani jednego wypadku skazania za to prze­
stępstwo.

Galicja również wykazuje względnie mniejszą ilość 
oszustw nie tylko w porównaniu z krajami monarchji austrjac- 
kiej, wyżej od niej uprzemysłowionemi, lecz w porównaniu 
i z temi, w których przemysł i handel słabiej rozwinięte. Ska­
zanych za oszustwa (Betrug) Galicja dostarczyła w 1906 r. 
21,4 na 100000 ludności, zajmując 13-te miejsce na liście tej 
przestępczości. Pod względem ilości tych przestępstw Galicja 
przewyższa tylko Bukowinę, gdzie było skazanych 20,5, i Dal­
mację, która dostarczyła skazanych 18,2; natomiast wykazuje 
mniejszą ilość tych przestępstw od wszystkich pozostałych 
austrjackich krajów, z pomiędzy których nawet przemysłowo 
ubogi Tyrol dostarczył znacznej cyfry skazanych za to prze­
stępstwo, a mianowicie 56,3, najwyższa zaś cyfra przypada 
na Salzburg, który dostarczył 98,0 skazanych.

Pod względem ilości przestępstw oszustwa z okoliczno-
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sciami obciążającemi, zaliczonych do kategorji zbrodni (Ver­
brechen). Galicja również przedstawia dość korzystny stosu­
nek, gdyż z liczby 15-tu krajów, wchodzących w skład mo- 
narchji austrjackiej, pod względem ilości tych przestępstw^ 
przewyższa niez,nacznie tylko Czechy, Morawy, Szląsk i Dol­
ną Austrję, dostarczając 12,5 skazanych.

ЛѴ przestępstwach sprzeniewierzeń z okolicznościami ob- 
ciązającemi (Veruntreuung), zaliczonych także do kategorji 
zbrodni (Verbrechen), Galicja przyjmuje także nieznaczny 
udział, gdyż dostarcza tylko 1,1 skazanych na 100000 ludno­
ści, przewyższając tylko Bukowinę, gdzie było skazanych 
w 1906 r. 1,0, podczas gdy Dolna Austrja dostarczyła najwięk­
szej cyfry skazanych za to przestępstwo, a mianowicie 8,1 
na 100000 ludności.

Z liczby przestępstw przeciw państwu Galicja i Księstwo 
Poznańskie wykazują również względnie mniejszą, ilość prze­
stępstw gwałtu przeciw osobom urzędowym. Za te przestęp­
stwa w Galicji skazano w 1906 r. 13,0 osób, podczas gdy na 
Morawach 15,0, w Bukowinie 16,3 i w Dalmacji 20,7 na 
100000 ludności; za obrazę ui-zędników skazano w Galicji 
69,7, podczas gdy w Dolnej Austrji skazano 80,6 i w Dal­
macji 122,8; ŵ przestępstwach zaś obrazy majestatu (Maie- 
staetsbeleidigung) Galicja wykazała oprócz Górnej Austrji naj­
mniejszy udział, bo tyłko 0,4 na 100000 mieszkańców.

ЛѴ Księstwie Poznańskiem również bywa spełniana wzglę­
dnie niewielka ilość przestępstw oporu władzom (Gewalt und 
Drohungen gegen Beatmte u. s. w.), a mianowicie; w 1907 г. 
spełniono tych przestępstw w Księstwie Poznańskiem 504, 
w Prusach (bez Księstwa Poznańskiego) 10803 i w całem 
państwie niemieckiem 17330, co czyni na 100000 łudności 
w Księstwie Poznańskiem 25,5 skazanych, w Prusach 30,6 
i w Niemczech 29,5.

AVreszcie ludność polska wyróżnia się mniejszą ilością 
spełnianych samobójstw. Podług statystycznych danych, za­
mieszczonych w ,,Statistiches Jahrbuch fuer das Deutsche 
Reich“, ilość samobójstw, spełnionych w 1907 r. w Niem­
czech wyniosła 12777, co czyni na 100000 mieszkańców 20,6
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samobójstw, podczas g-dy w Księstwie Poznańskiem ilość sa­
mobójstw wynosiła tylko 10,2 wypadków na 100000 ludności.

Jakkolwiek ludność .polska przyjmuje słabszy udział 
w spełnianiu wyżej wymienionych przestępstw ;przeciw morał- 
ności, a także oszustw, sprzeniewierzeń i oporu władzom, oraz 
samobójstw, jak to widzieliśmy przy porównaniu przestęp­
czości Galicji z Austrją i Księstwa Poznańskiego z Niem­
cami i Prusami; to natomiast wykazuje pewną, choć niezbyt 
wielką przewagę w zbrodniach zabójstwa i bardzo silną prze­
wagę w przestępstwach uszkodzeń cielesnych i kradzieży, 
szczególniej drobniejszych.

Największą względnie przewagę w zbrodniach zabójstwa 
wykazuje Księstwo Poznańskie w porównaniu z Niemcami 
i Prusami.

Zbrodni morderstwa i zabójstwa (Mord und Totschlag) 
przypadało w 1907 r. na 100000 łudności w Księstwie Poznań­
skiem 0,8, w Prusach (bez Księstwa Poznańskiego) 0,4 i w ca­
łych Niemczech (bez Księstwa Poznańskiego) również 0,4.

Zbrodni dzieciobójstwa (Kindesmord) także przypada co­
kolwiek więcej w Księstwie Poznańskiem, gdzie spełniono tych 
zbrodni w 1907 r. 0,3 na 100000, podczas, gdy w Prusach 
spełniono tylko 0,2 i w Niemczech 0,2.

Księstwo Poznańskie przewyższa Prusy i państwa nie­
mieckie również pod względem ilości spełnionych nierozmyśł- 
nych zabójstw (fahrlaessige Toetung), a mianowicie: w Księ­
stwie Poznańskiem przypadało w 1907 r. na 100000 ludności 
2,1 skazanych za nierozmyślne zabójstwa, w Prusach 1,2 
i w Niemczech 1,2.

Cokolwiek mniejszy stosunek otrzymujemy dla Galicji 
w porównaniu z Austro-Węgrami co do ilości zbrodni za­
bójstwa. Za zbrodnie morderstwa, zabójstwa i dzieciobójstwa 
skazano w 1906 r. na 100000 ludności w Galicji 1,8 lojsób, 
w pozostałych krajach Austro-Węgier 1,3. Jeżeli idoipowyższej 
kategorji zabójstw dodamy i nierozmyślne zabójstwa, to otrzy­
mamy w stosunku do 100000 ludności dla Galicji skazanych 5,0 
i dla Austro-Węgier 4,0.

Przy porównaniu z Bosją, oraz z państwami zachodnio-
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europejskiemi, Ki’olestwo Polskie nie przedstawia zbyt wy­
bitnych różnic 00 do ilości zbrodni zabójstwa, a  nawet wy­
kazuje mniejszą ilość od niektórych państw, z wyjątkiem Nie­
miec, które ujawniają minimally, ilość tych zbrodni. Jeżeli 
porównanie Królestwa Polskiego z państwami zachodnio-euro- 
pejskiemi pod względem mniej ważnych przestępstw nasuwa 
bardzo duże trudności, jak o tem wspominaliśmy wyżej, to 
natomiast porównanie taicie daje zupełnie ścisłe wskazówki co 
do ciężkich zbrodni, jak: morderstwo i zabójstwo, gdyż zbro­
dnie te we wszystkich paiistwach bywają równie energicznie 
ujawniane i dość ściśle rejestrowane. Niżej zamieszczona po­
równawcza tablica przedstawia ilości skazanych za zbrodnie 
rozmyślnego zabójstwa we wszystkich trzech dzielnicach pol­
skich, oraz w Bosji i w główniejszych państwach zachodnio­
europejskich w stosunku do 100000 ludności.

Państwa i Kraje Okres czasu
Skazano osób 
za zabójstwa 

rozmyślne

Królestwo Polskie ( przeciętnie na rok 1,2
Rosja 1 1887-1906 r. 1Д
Austrja (bez Galicji) 1906 r. 1,3
Galicja n 1,8
Niemcy 1907 0,6
Prusy (bez Ks. Poznań.) я 0,6
Księstwo Poznańskie n 1,1
Francja 1906 r. 1,6

Jeżeli pod względem najcięższych zbrodni zabójstwa 
ludność polska nie wykazuje znacznej przewagi w porównaniu 
z innemi narodowościami, to natomiast w przestępstwach 
uszkodzeń cielesnych, kradzieży, szczególniej drobniejszych 
przewaga ludności polskiej silnie uwydatnia się.

Za uszkodzenie cielesne lżejsze (leichte Koerperverlętzung) 
skazano w 1907 r. w Księstwie Poznańskiem 70,6 osób na 
100000, w Prusach (bez Księstwa Poznańskiego) 52,4 i w Niem-

Stan Moralny Społeczeństwa Polskiego. 4
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Czech (bez Ks. Poznańskiego) tylko 44,4; za uszkodzenia cie­
lesne ciężkie (gefaerliclie und schwere Koerperverletzung) 
skazano w Księstwie Poznańskiem w tymże roku 197,9, w Pru­
sach (bez Księstwa Poznańskiego) 142,2 i w Niemczech (bez 
Księstwa Poznańskiego) 155,2.

Galicja wykazuje jeszcze większą przewagę w porównaniu 
z pozostałemi krajami Austro-ЛVęgier, aniżeli Księstwo Po­
znańskie w stosunku do Niemiec. Za przestępstwa spowodo­
wania ciężkich ran w Austrji (bez Galicji) skazano w 1906 r. 
19,2 osób na 100000 ludności, [w Galicji Zachodniej 26,9 
i w Galicji IVschodniej 27,3; za przestępstwa spowodowania 
lżejszych ran stosunek jeszcze zwiększa się na niekorzyść 
Galicji: w Austrji (bez Galicji) bjdo skazanych 239,0 na 100000, 
w Galicji Zachodniej 636,1, Galicja zaś Wschodnia dostarczyła 
skazanych 743,8, znacznie przewyższając Galicję Zachodnią.

Królestwo Polskie w porównaniu z Kosją również wyka­
zuje znaczną przewagę pod względem przestępstw uszkodzenia 
cielesnego, jak to wskazaliśmy wyżej.

Na wskazane wyżej spotęgowanie przestępstw i zbrodni 
przeciw bezpieczeństwu życia i zdrowia, w których-to prze­
stępstwach ludność polska wykazuje w porównaniu z innemi 
narodami dość silną przewagę, wpływa po części nizki stan 
oświaty; w części zaś owa skłonność do zabójstw i pochop- 
ność do bójek, kończących się ranami, a często i śmiercią, 
pozostała, bez wątpienia, jako spuścizna po dawnych czasach. 
ЛѴ ostatnich wiekach istnienia Rzeczypospolitej przy upadku 
poszanowania władzy państwowej z jednej strony, a z drugiej 
strony przy zbytnim rozwoju indywidualizmu i wybujałej swo­
bodzie stanu uprzywilejowanego, szlachty, zajazdy, pojedynki 
i bójki orężne, jak wiadomo, stały się powszechnem zjawi­
skiem. Owa pochopność do bójek i zabójstw przeszła od stanu 
uprzywilejowanego do ludu na zasadzie prawa naśladow­
nictwa, wykazującego, że przestępstwa i wady przyjmują się 
najpierw w wyższych sferach społecznych, a następnie niższe 
klasy społeczne naśladują takowe. Potwierdzenie powyższego 
wniosku znajdujemy u Tarde’a w bardzo szczegółowo rozwi­
niętej przez niego teorji naśladownictwa. Tarde twierdzi, że
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np. używanie napojów wyskokowych i pijaństwo było pier­
wotnie rozpowszechnione wśród klas uprzywilejowanych, a na­
stępnie przeniosło się do klas nieuprzywilejowanych. Ki'ólowie 
Homera pili więcej od ludu, mówi Tarde, Merowingowie wię­
cej od swoich wassalów, a średniowieczni feodalni panowie 
więcej od swoich poddanych.

Oprócz wyżej wskazanych przestępstw przeciw bezpie­
czeństwu życia i zdrowia, ludność polska wykazuje również 
bardzo znaczną przewagę w porównaniu z innemi narodami 
pod względem przestępstw kradzieży, szczególniej drobniej­
szych.

ЛѴ Księstwie Poznańskiem skazano w 1907 r. za wszyst­
kie przestępstwa kradzieży 217,4 osób na 100000, w Prusacli 
(bez Księstwa Poznańskieg-o) tylko 172,5 i w Niemczech 173,3.

Liczba skazanych za zbrodnie rozmyślneg-o podpalenia 
również przeważa w Księstwie Poznańskiem, gdzie skazano 
w 1907 r. za wyżej wymienione zbrodnie 1,3 osób na 100000, 
podczas gdy w Prusach (bez Księstwa Poznańskiego) skazano 
tylko 0,6 iw  Niemczech 0,7.

Galicja w porównaniu z Austrją wykazuje jeszcze większą 
przewagę pod względem przestępstw kradzieży, aniżeli Po­
znańskie w stosimku do Niemiec. Za kradzieże z okolicznościa­
mi obciążającemi liczba skazanych wynosiła w Austrji 60,4, 
w Galicji Zachodniej 66,8 iw  Galicji Wschodniej 59,6; za 
drobne kradzieże skazanych było w Austrji 299,6 na 100000 
ludności, w Galicji Zachodniej 415,57, Galicja zaś Wschodnia 
dostarczyła skazanych 493,1, przewyższając Galicję Zachodnią.

AYzględnie najpomyślniej przedstawia się stosunek Kró­
lestwa Polskiego do Rosji pod względem przestępstw kradzieży, 
gdyż jakkolwiek Jćrólestwo wykazuje pewną niewielką zre­
sztą przewagę, to jednak przewaga owa jest w części tylko 
pozorną, jak o tern wspominaliśmy wyżej.

Znaczna ilość kradzieży, spełnianych przez ludność pol­
ską, w porównaniu z państwami zachodnio-europejskiemi ma 
źródło swe, oprócz niższego stopnia dobrobytu materjalnego 
ludności polskiej, także w pojęciach naszego ludu wiejskiego,



— 52

nie uważających np. kradzieży lasu za przestępstwo, a sięga­
jących czasów, kiedy stosunki własności nie były tak ściśle 
uregulowane. W Europie zachodniej te stosunki własności 
znacznie wcześniej zostały uregulowane, przeto tam musiały 
wcześniej skrystalizować się jaśniejsze pojęcia prawne wśród 
ludu o własności; w Królestwie zaś Polskiem dotychczas nie 
uregulowane serwituty, oraz nadzwyczajna, a nader niepożą­
dana szachownica gruntów włościańskich również muszą 
sprzyjać wzrostowi przestępstw tak przeciw własności, jak 
i przeciw bezpieczeństwu życia i zdrowia, gdyż przy wyżej 
wskazanych waimnkach agrarnycli wynikają częste zatai’gi 
i bójki, oraz dość często bywają spełniane kradzieże lasowe.

Jeżełi będziemy porównywali nie poszczególne rodza­
je przestępstw, jęcz ogólne ich ilości, to okaże się, że 
tak Galicja, jak Księstwo Poznańskie wykazują ogólną ilość 
przestępstw iwiększą od przeciętnej dla każdego z państw, 
w skład których wchodzą, a mianowicie: liczba skazanych 
za wszystkie zbrodnie, przestępstwa i przekroczenia (Ver­
brechen, Vergehen und Uebertretungen) w 1907 г. wynosiła 
na 100000 ludności w Kśięstwie Poznańskiem 1035,5, podczas 
gdy przeciętna dla całego państwa niemieckiego wynosiła tylko 
904,1. Jeżeli jednak będziemy porównywali Księstwo Poznań­
skie nie z calem państwem niemieckiem, lecz z poszczegól- 
nemi prowincjami Niemiec tylko' pod względem prze­
stępstw, to okaże się, że poznańskiemu okręgowi są­
dowemu dorównywa pod względem ogólnej ilości prze­
stępstw Szlązk, JVschodnie zaś i Zachodnie Prusy nawet 
przewyższają Księstwo Poznańskie, a mianowicie: gdy w są­
dowym okręgu poznańskim na 100000 ludności w wieku po­
czytalnym (Straufmuendige Zivilbevoelkerang) Ьуіэ skazanych 
144,9, to w Prusach JVschodnich 152,3, w Prusach Zachodnich 
152,2 i na Szlązku 141,1. Pod względem ogólnej przestępczości 
Księstwu Poznańskiemu również dorównywa'Bawarja, gdzie 
liczba skazanych za wszystkie przestępstwa wynosiła 141,7 
na 10000 ludności w т е к и  poczytalnym; oddzielne zaś okręgi 
sądowo bawarskie (Kegiments-Bezirks-Gericłit) nawet zna­
cznie przewyższają okręg sądowy poznański, a mianowicie:
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liczba skazanych w okręgu dolno-bawarskim wynosiła 164,1 
i w okręgu pfalckim 181,6.

Galicja również wykazuje większą ogólną przestępczość 
od przeciętnej dla całej Austrji, a mianowicie; w Austrji 
w 1906 r. na 10000 ludności w wieku poczytalnym (strafinuen- 
dige Zivilbevoelkerung) przypadało skazanych za zbrodnie' 
18,7, za przestępstwa 5,3 i za przekroczenia 302,0, a razem 
skazanych 326,0; w Galicji zaś skazano za zbrodnie 20,4, za 
jmzestępstwa 8,2 i za przeki'oczenia 471,3, a razem skazano 
499,9.

Jakkolwiek stan moralny społeczeństwa polskiego wy­
kazuje pewne dodatnie objawy, a mianowicie: dość silne 
zmniejszenie zbrodniczości w Królestwie Polskiem w ostat- 
niem dziesięcioleciu w porównaniu z poprzedniemi okresami, 
Jak również |na podstawie danych statystycznych nie tylko 
Królestwa Polskiego, lecz także Galicji i Księstwa Poznań­
skiego obserwuje się, że ludność ipolska spełnia mniej oszustw, 
samobójstw, przestępstw przeciw moralności, oraz względnie 
niewielką ilość zbrodni zabójstwa rozmyślnego i morderstwa; 
to Jednak ogólny poziom moralny tejże ludności polskiej we 
wszystkich trzech zaborach należy uznać za niezadawalniający: 
tak Galicja w porównaniu z pozostałemi krajami Austro-Wę­
gier, Jak i Księstwo Poznańskie w ^porównaniu z Prusami i ca­
lem państwem niemieckiem wyróżniają się przy ogólnej spo­
tęgowanej przestępczości znacznie większą ilością przestępstw 
uszkodzeń cielesnych i kradzieży. Porównanie Królestwa Pol­
skiego z Cesarstwem również wypada na niekorzyść pierwsze­
go. Jeżeli przyjąć, że przewaga ICi-ólestwa nad Cesarstwem pod 
względem przestępstw kradzieży może być poniekąd pozorną, 
i Jakkolwiek zbrodniczośó w KiAlestwie w ostatniem dziesię­
cioleciu zmniejszyła się. Jak o tern wspominaliśmy wyżej, to 
Jednak w temże ostatniem dziesięcioleciu w przestępstwach 
uszkodzeń cielesnych i przeciw państwu Królestwo wykaz.uje 
znaczną, nie mogącą podlegać wątpliwości przewagę nad Ce­
sarstwem, oraz dostarcza większej ogólnej ilości wszystkich 
.spełnionych przestępstw.

AVyżeJ przedstawiony niepomyślny poziom moralny w Ga-
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licji zupełnie nie upoważnia do tych optyniistycznycłi wnio­
sków, do jakich dochodzi prof. Eosenblatt w pracy swojej: 
,,Kilka cyfr z galicyjskiej statystyki kryminalnej“, zamieszczn- 
nej w Przeglądzie Sądowym i Administracyjnym za sierpień 
i wrzesień 1909 r. Prof. Eosenblatt 'twierdzi, że G-alicja należy 
w Austrji do krajów o mniejszej przestępczości, gdyż na liście 
zbrodni zajmuje jedenaste miejsce w stosunku do ludności 
i że przewaga Galicji pod w'zględern olbrzymiej ilości prze­
kroczeń wywołąna została w^yłącznie wielką liczbą zasądzeń 
za przekroczenia niefortunnej ustawy o zarazach bydlęcych 
i za przekroczenia ustawy o pijaństwie, obowiązującej tylko 
w Galicji i na Bukowinie.

Powyższe twierdzenie prof. Eosenblatta niesłuszne, gdyż 
jakkolwiek na liście zbrodni Galicja rzeczywiście zajmuje 11-te 
miejsce, to jednak zawdzięcza to nieznacznej ilości oszustw 
z okolicznościami obciążającemi, oraz przestępstw przeciw mo­
ralności, zaliczanych podług klasyfikacji urzędowej austrjac- 
kiej statystyki do kategorji zbrodni; natomiast z liczby najcięż­
szych zbrodni Galicja wykazuje znaczną ilość morderstw, 
zabójstw, ciężkich uszkodzeń cielesnych, oraz kradzieży z oko­
licznościami obciążającemi.

Eównież niesłuszne jest twierdzenie prof. Eosenblatta, że 
najwyższa ilość przekroczeń (Uebertretungen) w Galicji wy­
wołana została wielką liczbą zasądzeń za przekroczenia usta­
wi' o zarazach bydlęcych i ustawy o pijaństwńe, gdyż owa 
przewaga pod względem ilości przekroczeń została wywołaną 
głó-^Tiie wskutek olbrzymiej ilości drobnych kradzieży, lek­
kich uszkodzeń cielesnych i mniej ważnych wypadków wy­
stępnego niszczenia cudzego mienia, które to czyny austi-jac- 
ka statystyka zalicza do przekinczeń.



IV .

Przestępczość poszczeg'olnych narodowości.

IVpiyw rasy i historyczne warunki, w Jakich rozwijał się 
dany naród, mają olbrzymi wpływ na przestępczość, jak to 
wykazali Buckie, Lornbroso i wielu innych uczonych.

Wpływ rasy przejawia się już ,w pierwszych stadjach roz­
woju, a uczeni podróżnicy opisują plemiona w stanie pier­
wotnym, które odznaczają się łagodnym charakterem i do­
brem! obyczajami, którym obce są kłótnie, a kradzież bywa 
rządkiem zjawisldęm; natomiast inne plemiona odznaczają 
się dzikiem, wojowniczem usposobieniem, przewrotnością, ży­
ją z rabunku i rozbojów.

Ferri w pracy swojej: ,,Zabójca“ wykazuje, że wśród 
cywilizowanych ludów Europy popęd do zabójstw i dziecio­
bójstw najsilniej rozwinięty wśród rasy niemieckiej i łaciń­
skiej ; również te rasy odznaczają się największą ilością sa­
mobójstw i chorób umysłowych.

Badając poszczególne departamenty Francji, Lombroso 
przychodzi do wniosku, że największy procent przestępstw 
przeciw bezpieczeństwu życia i zdrowia dają departamenty, 
zaludnione przez potomków rasy ligurijskiej i gallijskiej, nato­
miast największy procent przestępstw przeciw własności, bo 
6 7 o /o  wykazują departamenty z ludnością rasy belgijskiej, 6O0/0 
dają departamenty z ludnością rasy ligurijskiej i iberyjskiej,
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najmniejszy zaś procent, bo 3 0  do 3 9  dają departamenty, 
zaludnione przez potomków Gallów i Cymbrów.

ЛѴ celu dokładniejszego wyświetlenia wpływu rasy na 
przestępczość Lombroso, Ferri, Маіто, Topinard i inni uczeni 
starali się wykazać zależność popędu zbrodniczego od wska­
źnika głowy i koloru włosów.

Co do załeżności popędu zbrodniczego od wskaźnika głowy 
badania naukowe nie dały dotychczas pewnych wskazówek. 
Jakkołwiek w antropołogji rozpowszechnił się pogłąd, że prze­
stępców dostarczają przeważnie brachicefałe i ułtra-brachice- 
fale (krótkogłowi), to jednakże badania naukowe nad łudno- 
ścią ЛѴіосІі, jak również Francji wykazały, że największy 
procent zabójców dają południowe prowincje, w których prze­
ważną część ludności stanowią dolichocefale (długogłowi), co 
naprowadza na wniosek, że ilość spełnionych przestępstw prze­
ciw bezpieczeństwu życia w daleko,większym stopniu zależną 
jest od wpływu kłimatu, aniżeli od wpływu rasy, jedną z cech 
której służy wskaźnik głowy.

Dałeko większą łączność pomiędzy kołorem włosów, a po­
pędem zbrodniczym przeciw bezpieczeństwu życia wykazały 
naukowe badania. Lombroso przytacza w pracy swojej: „Prze­
stępstwo“ wyniki obserwacji Topinard’a nad łudnością Francji, 
które wykazały, że w departamentach, w których przeważają 
bruneci, zabójcy wynoszą 1 2 , 6 o/o, podczas gdy blondyni do­
starczają zabójców tylko 6 , 3 o/o. Do tych samych rezultatów 
doszedł i Lombroso w badaniach swoich nad ludnością Włoch.

Natomiast pomiędzy przestępstwanń przeciw własności, 
a kolorem włosów przestępców nie daje się spostrzedz jakiej­
kolwiek łączności, jak przyznaje Lombroso.

Oprócz antropometrycznych pomiarów, które dokonywał 
prof. Troickij na 3 5 6  przestępcach w Warszawie, a z których 
znalazł 5 6 ,3 o /ö  krótkoglowych i tylko 2 0 ,3 o /o  długogłowych, 
liczniejsze jednak badania nad ludnością Królestwa Polskiego, 
zdaje się, nie były u nas podejmowane dla wykazania wpływu 
antropometrycznych własności rasy na przestępczość, nie 
mamy przeto możności dokładnie ustałić załeżności pomiędzy 
przestępczością zamieszkujących w granicach Królestwa Pol-
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skiego narodowości, a ich antropometrycznemi cechami; na­
tomiast dość silnie uwydatnia się wpływ na przestępczość 
warunków ekonomicznych i politycznych, w Jakich znajduje 
się każda z narodowości, zamieszkujących w granicach Kró­
lestwa Polskiego.

Ж niniejszym rozdziale przedstawimy przeto w zależności 
przeważnie od warunków ekonomicznych i politycznych sto­
pień przestępczości każdej z pięciu główniejszych narodowo­
ści, zamieszkujących w granicach Królestwa Polskiego.

Poniżej umieszczone dane, wyprowadzone na podstawie 
Tabl. V i VIII, wykazują przeciętną roczną cyfrę skazanych 
przez sądy ogólne w okresie 1897—1906 r., obliczoną na 100000 
mieszkańców każdej poszczególnej narodowości.

Na 100000 mieszkańców każdej narodowości skazano 
osób narodowości

polskie] rosyjskiej litewskiej żydowskiej niemieckiej cyganów

9 3 . 4 9 2 , 4 7 6 , 8 8 8 ,1 7 5 , 5 2 7 1 4 , 3

Oprócz koczowniczych cyganów największą ilość skaza­
nych przez sądy ogólne dostarcza podług powyższej tabliczki 
miejscowa polska ludność, wśród której znaczny procent sta­
nowią bezrolna wiejska ludność i proletarjat miejski, odzna­
czające się spotęgowaną przestępczością, a mianowicie: polska 
ludność dostarcza 93,4 skazanych na 100000 mieszkańców 
tejże narodowości.

Cokolwiek słabszą od polskiej ludności przestępczość wy­
kazuje rosyjska ludność, dostarczając 92,4 skazanych. Przy 
porównaniu stopnia przestępczości rosjan, zamieszkujących 
w granicach Królestwa Polskiego, z przeciętną przestępczo­
ścią dla całego państwa rosyjskiego (bez Królestwa) spo­
strzegamy, że gdy przeciętna roczna cyfra skazanych 
przez sądy ogólne w: Eosji wynosi tylko 38,6 na 100000
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ludności, to rosjanie, zamieszkujący w granicach Królestwa 
Polskiego, wykazują prawie trzy razy silniejszą zbrodniczość, 
bo 92,4 skazanych na 100000 ludności rosyjskiej.

Jeżeli z uwagi, że olbrzymie państwo rosyjskie zamie­
szkane jest na całej przestrzeni swojej przez ludność bardzo 
różnego stopnia kulturalnego i poziomu moralnego, oraz przed­
stawia znaczne różnice gęstości zaludnienia w różnych dziel­
nicach i gubernjach, co wpływa w znacznym stopniu na ilość 
ujawnianych przestępstw, gdyż przy olbrzjmiich przestrzeniach 
i słabej gęstości [zaludnienia, wiele przestępstw nie dochodzi 
do rozpoznania sądowego, następnie z uwagi, że krajowcy 
w części azjatyckiej państwa rosyjskiego, oraz w gubernjach 
północnych Rosji europejskiej, jak: tunguzi, jakuci, ostiaki, 
samojedzi, kirgizi, i t. p. posiadają swoje własne płemienne 
sądy, które rozstrzygają wiele spraw z pominięciem sądów 
koronnych, jeżeli z uwagi na pow'yższe czyimiki, mogące 
w znacznym stopniu oddziaływać na wiełkość cyfry przecięt­
nej przestępczości dła całego państwa, porównamy ]_)rzestęp' 
czość tak ludności polskiej, jak i rosjan, zamieszkujących 
w Królestwie Boiskiem, nie z przeciętną przestępczością ca­
łego państwa rosyjskiego, lecz tylko z okręgiem Moskiewskiej 
Izby Sądowej i), jako zamieszkanym przez rdzenną ludność 
rosyjską i więcej zbliżonym pod względem ekonomicznym do 
Królestwa, i uwzględnimy przytem niektóre z gubernji tego 
okręgu typu przemysłowych, lub rolniczych, to obliczając lud­
ność okręgu Moskiewskiej Izby Sądowej na 18509482 mieszkań-

9 Do okręgu Moskiewskiej Izby Sądowej należą sądy okręgowe: 
moskiewski, włodzimierski, kałużski, raziański, twierski, kaszyński, smo­
leński, kostromski, niżegorodski, tulski, jarosławski, wologodski, jelecki 
i archangielski. Wyżej wskazane sądy okręgowe terytorjalnie odpowia­
dają podziałowi administracyjnemu na gubernje, z wyjątkiem dwuch są­
dów okręgowych: kaszyńskiego i jeleckiego. — Do kaszyńskiego sądu okrę­
gowego oprócz części powiatów twierskiej gubernji należą także powiaty: 
uglicki i myszkiński jarosławskiej gubernji; do jeleckiego zaś sądu okrę- 
goлvego należą powiatjn jelecki i liwieński orłowskiej gubernji, oraz lipiec­
ki i lebiedański tambowskiej gubernji.
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cówi), otrzymaiüy następuj'icą przestępczość w tymże okręgu, 
a mianowicie:

na 100000 ludności przypadało w dziesięcioleciu 1897— 
1906 Г. przeciętnie na rok' skazariych przez sądy og-ólne 
(Tabl. IX).

Ogółem w 0- 
kregu Mos- w tej liczbie skazano przez sąd okręgowy

by Sądowej. mołkiewski kostromski tulski riaziański kaiużski^

39,2 50,9 34.1 36,1 26,0 29,6

Powyższe cyfry wskazują przeto, że tak ludność polska, 
jak i rosjanie, zamieszkujący w Królestwie Polskiem, dostar­
czają prawie trzy razy więcej skazanych przez sądy ogólne 
nie tylko w porównaniu z przeciętną przestępczością dla ca­
łego państwa rosyjskiego, lecz również i w porównaniu z okrę­
giem Moskiewskiej Izby Sądowej, oraz z poszczególnemi gu- 
bernjach tegoż okręgu i prawie dwa razy więcej w porówna­
niu ze skazaniami przez moskiewski sąd okrągowy.

Objaw powyższy tłomaczy się temi odmiennemi warun­
kami politycznemi, ekonomicznemi i socjalnemi, w jakich znaj­
duje się Cesarstwo i Królestwo, a o których mówiliśmy w rodź. 
III, oraz tern, że w okręgu Moskiewskiej Izby Sądowej, jako 
oddalonym od linji pogranicznej, bywa spełniana minimalna 
ilość przestępstw przeciw ustawie celnej; na spotęgowanie 
zaś cyfry skazanych przez sądy ogólne rosjan, zamieszkują-

b Okręg Moskiewskiaj Izby Sądowej, składający się z 12 wyżej 
wymienionych gubernji, posiada podług danych spisu 1897 r. 17.626,176 
mieszkańców, po dodaniu zaś dwuch powiatów orłowskiej gubernji i dwuch 
powiatów tambowskiej gubernji, wchodzących w skład jeleckiego sądu 
okręgowego, okręg Moskiewskiej Izby Sądowej ogółem posiada 18509482 
mieszkańców. Gubernja moskiewska liczy mieszkańców 2433356, gubernja 
kostromska 1429228, tulska — 1432743, riaziań^ka — 1827.539 i kałuźska — 
1185726,
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cych w Królestwie, wpływa przewaga ich w spełnianiu prze­
stępstw służbowych, oporu władzom i znieważenia osób urzę­
dowych, jak to wskazuje Tabł. VII, a co wynika wskutek 
tego, iż rosjanie w Królestwie Połskiem przeważnie stanowią 
klasę urzędniczą.

lYyżej wskazane różnice przestępczości nie należy jednak 
uważać, jako wynik odmiennej kompetencji sądów karnych 
w Królestwie i Cesarstwie, gdyż kodeks i procedura karna obo- 
лviązują jednakowe w calem państwie, nieznaczne zaś różnice 
w kompetencji sądów nie mogą spowodować tak znacznej 
różnicy 'Przestępczości i tern więcej należy przyjść do po­
wyższego wniosku, że zmniejszenie liczby skazanych w Ce­
sarstwie przez sądy ogólne wskutek różnicy w kompetencji 
sądów musiałoby znacznie zwiększyć liczbę skazanych przez 
sądy pokoju, czego w stosunku Cesarstwa do Królestwa Polskie­
go nie obserwujemy; natomiast przy porównaniu Królestwa zCe- 
sarstwem należy mieć na uwadze słabszą represję istnieją­
cych W' Cesarstwie sądów przysięgłych, wskutek czego z licz­
by oskarżonych bywa skazanych w Cesarstwie mniej, aniżeli 
w Krńlestwie przeszło o 5  »/o, o czem wspominaliśm}' wyżej 
w rozdz. III.

Litwini, zamieszkujący w granicach Królestwa Polskiego 
zwartą masą wyłącznie w gubernji suwalskiej i stanowiący 
przeważnie ludność wiejską, rolną, wykazują niższy od ludno­
ści polskiej stopień przestępczości, bo 76,8 skazanych na 100000 
mieszkańców tej narodowości.

Ludność niemiecka, zamieszkała w granicach Królestwa 
Polskiego, składa się przeważnie z bogatych fabrykantów, 
lub dobrze płatnych majstrów fabrycznych i przeto odzna­
cza się najmniejszym stopniem przestępczości, dostarczając 
tylko 75,5 skazanych na 100000 ludności niemieckiej.

Wpływ rasy na przestępczość dość silnie uwydatnia się 
na przestępczości żydów. Żydzi wykazują w naszym kraju 
podług ui'zędowych publikacji niższą od polskiej ludności prze­
stępczość, wynoszącą, 88,1 skazanych. Przestępczość ich przed­
stawi się jeszcze niższą, jeżeli przyjmiemy pod uwagę, że 
przestępczość żydów' należałoby porównać nie z ogółem ludno-
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ści chrześcijańskiej, a  właściwie tylko z klasą przekupniów 
i drobnych rzemieślników, których przestępczość jest wyższą 
od przeciętnej dla całej ludności. Mniejsza ilość ska­
zanych przez sądy żydów daje się obserwować nie tylko u nas, 
lecz i w innych krajach, gdzie zamieszkują żydzi, jaJc wykazali 
Oettingeii, Hauser, Kolb i inni, a dane statystyczne za ostatnie 
sprawozdawcze lata również potwierdzają to spostrzeżenie, 
a mianowicie: podług urzędowych publikacji za НЮ7 r. przy­
padało w Niemczech 868 chrześcijan skazanych za zbrodnie, 
przestępstwa i przekroczenia na 100000 chrześcijańskiej ludno­
ści i 853 skazanych żydów na 100000 żydowskiej ludności 

Należy jednak przyjąć pod uwagę, że niższa cyfra ska­
zanych przez sądy żydów nie może służyć za wskaźnik rze  ̂
czywistej ich przestępczości, gdyż wiele spraw pomiędzy ży­
dami nie tylko cywilnych, lecz i karnych bywa rozsądzanych 
przez rabinów i sprawy takie nie dochodzą do rozpoznawania 
przez sądy koronne; oprócz tego należy także przyjąć pod 
uwagę, że niższe cyfry skazanych żydów, w pewnym stopniu są 
wynikiem ich sprytu i przebiegłości, z jaką potrafią spełniać 
przestępstwa i ukrywać takowe, pozbawiając w ten sposób 
organy władzy publicznej możności ujawniania ich prze­
stępstw i wdrożenia przeciwko nim dochodzenia sądo­
wego. Jeżeli jzjważymy te wszystkie okoliczności, to 
musimy przyjść do wniosku, że cyfry skazanych ży­
dów nie przedstawiają rzeczywistej khyminalności żydow- 
kiej, lecz że dużo przestępstw, spełnionych przez nich, uchodzi 
bezkarnie. Wprawdzie żydzi ustępują ludności chrześcijań­
skiej pod względem ilości przestępstw przeciw bezpieczeństwu 
życia i zdrowia, a także przeciw moralności, lecz natomiast 
przewyższają ją,, jak powszechnie wiadomo, w przestępstwach 
oszustwa, kradzieży, paserstwa i innych przestępstwach prze-

P Podług danych, zamieszczonych w „Kriminalstatistik luer das 
Jahr 1907“ wszystkie sądy w'Niemczech skazały 52118? 'chrześcijan”; i 
5111 żydów, podług zaś danych, opublikowanych w 1909 r. w „Statistisches 
Jahrbuch fuer das Deutsche Reich'“, liczono w Niemczech .w 1905 r. 
ogółem ludności chrześcijańskiej 60016213, ludności zaś żydowskiej 607862.
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ciw własności, a specyficzna ta cecha przestępczości żydow­
skiej objawia się nie tylko u nas, lecz we wszystkich krajach, 
gdzie zamieszkują żydzi. Ten specyficzny charakter przestęp­
czości żydowskiej wytworzył się pod wpływem historycznych 
warunków.

Ponieważ przez długi szereg wieków żydzi byli pogardzani 
i usuwani od wszystkich urzędów publicznych, przeto zajęli 
się głównie handlem, jako nie wzbronionym im zawodem, 
a prowadzącym szybko do bogactwa, a uznając j)ieniądz 
w walce za najpotężniejszy czynnik, zdobywali go wszystkiemi 
środkami dozwolonemi i niedozwolonemi przez prawo, rozwi­
jając ЛѴ sobie łącznie z tern chciwość; na prześladowania zaś 
i okazywaną im pogardę reagowali, odpłacając swoim 
prześladowcom podstępem i oszustwem i rujnując ich ma­
ter jalnie. Wskutek tych warunków przestępczość żydów przy­
brała specyficzny charakter; z postępem jednak czasu, 
w miarę uobywatelnienia żydów specyficzny ten charakter 
ich kryminalności ulegnie, należy przypuszczać, przeobraź 
żeniom i kryminalność ich zbliży się do ogólnego typu kry­
minalności miejscowego żywiołu. Lombroso twierdzi, że ta 
ewolucja kryminalności ’żydowskiej daje się spostrzegać wszę­
dzie tam, gdzie żydzi korzystają z pehiych prawno-politycz- 
nych swobód w równej mierze z miejscową chrześcijańską 
ludnością.

ЛѴ naszym kraju daje się również zauważyć, że nieliczna 
inteligencja żydowska odróżnia się poziomem moralnym ,od 
ogółu ludności żydowskiej, przepojonej religijnemi przesądami 
i duchem wyłączności nacjonalistycznej, i że niejednokrotnie 
składała i składa dowody spełniania szlachetnie zrozumianych 
obowiązków społecznych i obywatelskich.

Na wytworzenie wśród żydów, w Polsce zamieszkujących, 
nacjonalistycznej odrębności i właściwego im charakteru 
przestępczości wpływ wywarły miejscowe warunki: politycz­
ne i ekonomiczne. Za czasów Kazimierza Wielkiego żydom 
zostały nadane obszerne przywileje i przez całe szeregi stu­
leci za czasów Rzeczypospolitej żydzi korzystali z zupełnej 
swobody wyznania i wewnętrznego samorządu, oraz byli zwoi-
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nieni od wsz,elkicli opłat i ciężarów publicznych, z drugiej 
jednak strony byli usunięci zupełnie od życia publicznego 
i od urz,ędów.

IVskutek tej obsżernej swobody samookreślania się, z ja­
kiej korzystali 'żydzi w naszym kraju, oraz wskutek tej dwo­
istości polityki w stosunku do żydów zachowali oni dotych­
czas swój specyficzny charakter przestępczości, oraz swoją 
nacjonalistyczną wyłączność, silniej uwydatniające się, ani­
żeli w innych państwach.

Oprócz czynników natury politycznej na wytworzenie 
w kraju naszym odrębności żydowskiej silny wpływ wywarły 
równićż warunki ekonomiczne.

Przy nizkim poziomie ekonomicznym kraju, przy braku 
komunikacji i instytucji kredytowych, żyd, jako handlarz, po­
średnik, faktor, pachciarz, czy lichwiarz znajdował szerokie 
pole dla swojej działalności; w miarę jednak wzrostu samo- 
wiedzy i organizacji samopomocy ekonomicznej w ludności 
chrześcijańskiej, w miarę rozwoju dróg komunikacyjnych, 
w miarę powstawania kooperatyw handlowych i gospodar­
czych, kółek rolniczych i instytucji drobnego kredytu, żydzi, 
tracąc dotychczasową podstawę swego bytu, zmuszeni będą 
zerwać z tradycjami obyczajowemi, które wytworzyły z nich 
■odrębną ekonomiczną klasę. Przy nowym, zmienionym ukła­
dzie sił społecznych żydom pozostanie'do'wyboru: albo wziąć 
się do innych gałęzi pracy społecznej, co przyśpieszy ich 
asymilację, albo zmuszeni będą emigrować z Królestwa. 
Ewolucja mas iżydowskich musi odbywać się u nas bardzo 
powoli wskutek olbrzymiego procentu żydów, zamieszkują­
cych w naszym kraju i stanowiących olbrzymie środowisko, 
z trudnością ulegające wpływom asymilacyjnym, oraz wsku­
tek napływu z Cesarstwa nowych, a nieprzyjaźnie usposobio­
nych mas 'żydowskich; jednak proces ów pomimo powstrzy­
mujących go wpływów niezawodnie posuwać się będzie, choć 
powoli we wskazanym wyżej kierunku. Ewolucja mas żydow­
skich, jaka odbywała się w krajach, stojących znacznie wyżej 
pod względem ekonomicznym od Królestwa Polskiego, jak: 
Kiemcy i Francja, wskazuje, iż podobny proces powinien od-
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być się i u nas; tak np. wskutek ekonomicznego rozwoju 
procent ludności żydowskiej olbrzymio zmniejszył się w ostat- 
niem stuleciu w Niemczech., gdzie podług statystycznych da­
nych za 1907 r. na 60.106213 ludności chrześcijańskiej nali­
czono ludności żydowskiej tylko 607862.

Najjaskrawiej jednak uwydatnia się wpływ rasy na prze­
stępczość cyganów. Ta dziwna rasa wyróżnia się olbrzymią 
przestępczością. Podług urzędowych publikacji, w których, 
poczynając od 1901 r., w liczbie innych narodowości zaczęto 
uwzględniać i przestępczość cyganów, w okresie 1901—1906. 
r. przeciętna roczna cyfra skazanych przez sądy ogólne 
w Królestwie Polskiem cyganów wynosiła 28,5; a że podług 
ogólnego spisu 1897 r. cyganów naliczono w naszym kraju 
tylko 1056, przeto przestępczość cyganów, obliczona w sto­
sunku do 100000 ich ludności, wyraża się olbrzymią cyfrą 
2714,5 skazanych. Jeżeli nawet przyjąć pod uwagę, że wsku­
tek koczowniczego trybu życia cyganów nie została wycią­
gnięta do spisu pewna ich część, to i w takim razie iprze- 
stępczość ich przedstawia się nadzwyczaj spotęgowaną w po­
równaniu z innemi narodowościami.

Olbrzymia przestępczość cyganów- skonstantowana od- 
dawna nie tylko u nas, lecz we wszystkich krajach, gdzie 
oni przebywają, i nie tylko u nas słowo cygan służy za sy­
nonim oszusta, lecz np. ŵ Hiszpanii słowo ,,gitano“ używa 
się również w znaczeniu oszusta i lichwiarza; w Turcji zaś 
cyganki trudnią się przeważnie prostytucją. IViadomem jest 
powszechnie, że koczujący u nas cyganie czują wstręt do 
w'szelkiej pracy, żyją wyłącznie z kradzieży i żebraniny, a po- 
jaw'ienie ich w okolicy napełnia mieszkańców wsi obawą. 
Kasa ta, wstrzymana na bai’dzo nizkim poziomie rozwoju, 
niezdolna jest do życia społecznego: podporządkowanie się 
jakimkolwiek prawom jest dla niej nieznośne, pojęcia ,,mieć“, 
jak i ,,być winnym“ są zupełnie obce dla cyganów. Jak jed- 
nozgodnie stwierdzają uczeni w swoich opisach, cyganie są 
mściwi, zabobonni, kłamią i krzywoprzysięgają, chełpliwi są 
i pyszni, a równocześnie obojętni na wstyd, mają pociąg- do 
wyskokowych napojów i hałaśliwych uczt, podobnie do ludów
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dzikich lubią jaskrawe kolory i błyszczące metalowe ozdoby, 
chodzą często boso, lecz w ubraniach, wyszytych srebrnemi 
galonami, a, wszystkie pieniądze, jakie im się uda zdobyć, 
wydają na wódl^ę i świecidełka; przytem nadzwyczaj są nie­
chlujni, a żywią sję często padliną. Ten charakter cyganów 
warunkuje ich olbrzymią przestępczość.

Przytoczone wyżej dane o stopniu popędu zbrodniczego 
poszczególnych narodowości dotyczą tylko skazanych pi-zez 
sądy ogólne, dla wytworzenia zaś dokładnego pojęcia o stop­
niu przestępczości każdej z wyżej wymienionych narodowości 
należałoby również przedstawić, w jakim stopniu te narodo­
wości przyjmują udział w mniej ważnych przestępstwach, 
rozpoznawanych przez sądy pokoju i gminne. W urzędowych 
publikacjach podane są zasądzenia przez sądy pokoju i gminne 
nie według narodowości, a według wyznań, wobec czego, sto­
sując się do urzędowych publikacji, podajemy cyfry skaza­
nych przez sądy pokoju i gminne również z podziałem лѵе- 
dług wyznań, który w kraju naszym odpowiada w przybliżeniu 
podziałowi według narodowości.

Niżej zamieszczone cyfry wskazują przeciętną roczną dla 
dziesięciolecia 1897—1906 r. ilość osób każdego wyznania, 
skazanych przez sądy pokoju i gminne, obliczoną w stosunku 
do 100000 mieszkańców danego wyznania (Tabl. VI i V III):

Sądy pokoju i gminne skazały osób wyznania
katolickiego prawosławnego protestanckiego żydowskiego

6 5 , 1 5 8 , 0 3 4 , 7 4 9 , 2

Na podstawie powyższych danych spostrzegamy, że sto­
sunek udziału ludności katolicliiej w przestępstwach i prze­
kroczeniach, rozpoznawanych przez sądy pokoju i gminne, 
wypada cokolwiek większy w porównaniu z innemi wyznania­
mi, aniżeli stosunek polskiej narodowości do innych narodowo­
ści w zasądzeniach przez sądy ogólne, co wynika ztąd, że

stan  M oralny Społeczeństw a Polskiego. O
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98o/o przestępstw, rozpoznawanych, przez sądy pokoju i gminne, 
stanowią drobne kradzieże i przeto ludność katolicka, wśród 
której duży procent stanowi ludność uboga, przyjmuje in­
tensywniejszy udział w tego rodzaju przestępstwach.

ЛѴ celu porównaaia z Cesarstwem tak ludności polskiej, 
jak rosjan, zamieszkujących w Królestwie, przytaczamy na 
podstawie tablicy IX cyfry skazań przez sądy pokoju w nie- 
którycli gubernjach moskiewskiego okręgu sądowego: 
na 100000 ludności przypadało w dziesięcioleciu 1897—1906 r. 
przeciętnie na rok skazanych przez sądy pokoju:

Ogółem w 
moskiews­

kim okręgu 
sądowym^

a w tej liczbie skazano w gubernji

m oskiewskiej jkostrom skiej tu lskiej riaziańskiej j kaiużskiej

. 61,3 136,8 36,2 56,5 40,4 32,6

Powyższa tablica wskazuje, że większość gubernji rosyj­
skich, szczególniej rolniczych w porównaniu z Ki’ólestwem 
v/'ykazuje słabszą przestępczość pod względem skazań przez 
sądy pokoju, lecz przewaga ta Królestwa, należy przypusz­
czać, jest tylko pozorną, a wynika wskutek niezamieszczenia 
w ui^zędowych publikacjach cyfry skazań przez istniejące 
w Rosji wołostne sądy, o czem mówiliśmy w rozdziale III.

Z pośród wyżej wskazanych gubernji największą cyfrą 
skazań przez sądy pokoju wyróżnia się gubernja moskiewska. 
Jeżeli z uwagi, że moskiewska gubemja posiada znaczny pro­
cent ludności miejskiej i dość rozwinięty przemysł fabryczny, 
porównamy ją pod względem skazań przez sądy pokoju nie 
z przeciętną cyfrą dla całego Królestwa, lecz ze zbliżonemi 
do niej przemysłowo gubernjami warszawską i piotrkowską, 
to spostrzegamy, że moskiewska gubernja w porównaniu z wy­
żej wymienionemi gubernjami Królestwa wykazuje dwa I’azy

P Do moskiewskiego okręgu instytucji sądów pokoju nie włączony 
okręg jeleckiego sądu okręgowego.
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większą liczbę skazanych przez sądy pokoju, a mianowicie: 
w 1)904 roku przypadało skazanych przez sądy pokoju na 
100000 ludności w gubęniji warszawskiej 66,5, w gubernji 
piotrkowskiej 75,3, w gubernji zaś moskiewskiej cyfra tych 
skazanych dosięgła 140,0. Powyższe przeto porównanie z mO' 
skiewską gubernją, w której przeważa procent ludności miej^ 
skiej i sądy wolostpe, jako funkcjonujące po wsiach, mają 
niewielkie zastosowanie, może służyć za dowód wyżej przyto­
czonego twierdzenia, że przewaga Królestwa Polskiego pod 
względem skazań przez sądy pokoju jest tylko pozorną; po­
wyższe porównanie również stwierdza, że w tych gubernjach 
rosyjskich, gdzie gęstość zaludnienia, oraz warunki socjalne 
i ekonomiczne zbliżone są do Królestwa, jak np. w moskiew­
skiej gubernji, liczba skazaiiych przez sądy pokoju nie tylko 
dorównywa, lecjz nawet znacznie przewyższa liczbę tychże 
skazanych w Królestwie.

Jeżeli następnie .porównamy ,stopień przestępczości
każdej z pięciu narodowości, zamieszkujących w Królestwie 
Polskiem, z uwzględnieniem poszczególnych rodzajów prze­
stępstw (Tabl. VII), Ш spostrzegamy, że w zasądzeniach przez 
sądy ogólne, a mianowicie: w przestępstwach oporu władz)m 
i znieważenia osób urzędowych największy udział przyjmują 
rosjanie; najmniejszy zaś udział w tych przestępstwach wy­
kazują niemoy, którzy jako mieszkańcy Królestwa, odznaczają 
się wogóle dużą lojalnością, podczas gdy u siebie w Prusach, 
oraz w całych Niemczech dostarczają znacznego procentu 
przestępstw oporu władzom, przewyższając pod tym wzglę­
dem ludność Księstwa Poznańskiego, jak to wyżej zazna­
czyliśmy. :

Znaczny udział w przestępstwach oporu władzom wyka­
zują również żydzi.

Największą ilość przestępstw służbowych spełniają ro­
sjanie, jako przeważnie zajmujący urzędy w służbie rządowej.

Największą ilość przestępstw przeciw moralności spełnia­
ją także rosjanie, oraz nieincy; najmniejszą zaś ilość tych 
przestępstw dostarczają żydzi.
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Przekroczenia kodeksu łiandlowego spełniają przeważnie, 
żydzi. ■ !

Przestępstw dzieciobójstwa spełniają największą ilość 
lit wini, ponieważ litewska ludność, zamieszkała w suwalskiej 
gubernji, składa się pPzewa'żnie z wiejskiego ludu, a  wyżej 
wymienione przestępstwa częściej bywają spełniane na wsi, 
aniżeli w mieście.

ЛѴ przestępstwach uszkodzeń cielesnych największy udział 
przyjmują, litw'ini, najmniej zaś tych przestępstw spełniają 
żydzi.

Największą ilość kradzićży spełniają żydzi, bo 26,4 na 
100000 'żydowskiej ludności; polacy, rosjanie i litwini pod 
względem, ilości spełnianych kradzieży wykazują prawie równy 
stopień przestępczości, dostarczając przeciętnie 20 skazanych 
na 100000 każdej z tych narodowości; najmniejszą ilość kra­
dzieży spełniają niemcy.

Oo do przekroczeń przeciw porządkowi publicznemu i na­
ruszeń spokoju publicznego, to największą ilość takowych 
wykazują żydzi.

Na podstawie powyższego zestawienia, wyprowadzamy 
ogólny wniosek, że rosjanie dominują w przestępstwach prze­
ciw państwu i służbowych, polacy i litwini spełniają najwięk­
szą ilość przestępstw przeciw bezpieczeństwu życia i zdrowia, 
żydzi wykazują największy udział w przestępstwach przeciw 
własności, a także dość znaczny udział w przestępstwach opo­
ru władzom i naruszenia porządku i spokoju publicznego, 
niemcy spełniają stosunkowo znaczną ilość przestępstw prze­
ciw moralności.
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Wpływ płci.

Pytanie, czy kobieta pod względem dyspozycji etycznej 
stoi wyżej lub niżej od męzczyzny, nie zostało dotychczas 
jednozgodnie rozstrzygnięte przez naukę.

Większość poetów i uczonych, poczynająp od starożytno­
ści, nieprzychylnie jest usposobioną względem kobiet, stawia­
jąc je niżej od męzczyzn pod względem etycznym i nie uzna­
jąc nawet ich prawdziwych zalet.

W utworach elegicznych poetów rzymskich kobieta wy­
stępuje stale, jako istota zmysłowa, rozpustna i pożądliwa.

ЛѴіеІсу anyśliciele ośmnastego wieku; Montesquieu, Rous­
seau, Voltaire, Diderot odmawiają kobiecie prawa rozwoju, 
twierdząc, że kobieta została stworzona wyłącznie dla podo­
bania się męzczyznie.

AYprawdzie w literaturze nie brak poglądów, przychyl­
nych dla kobiet: w czasach średniowiecznych Dante pierwszy 
nam daje obraz Beatryczy, kobiety-anioła, a poezja roman­
tyczna XIX w. wysoko podnosi ideał kobiety; lecz kierunki 
te w literaturze zupełnie nie wpłynęły na zmianę położenia 
jej w życiu praktycznem.

Z pośród uczonych nowszych czasów większość również 
jest nieprzychylnie usposobioną względem kobiet; Quetelet, 
Dettingen i inni twierdzą, że kobiety przewyższają męzczyzn
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pod względem ujemnej obyczajności. Słynny założyciel antro­
pologicznej szkoły prawa karnego, Lombroso w dziele swo- 
jem: ,,La donna deliquente, la prostituta e la donna normale“ 
również twierdzi, że pod względem obyczajności kobiety od­
znaczają się niższym stopniem poczucia moralnego i że w głębi 
duszy kobieta jest więcej niemoralną od męzczyzny.

Twierdzenia powyższe, jakkolwiek bardzo rozpowszech­
nione powstały jedynie wskutek stosowania stale dwuch od­
miennych miai* dla oceniania działalności kobiety i męzczyzny; 
uczeni twierdzą np., że kobieta w swym upadku jest straszną; 
lecz czyż nie obserwuje się daleko częściej wśród męzczyzn 
zaniku wszelkiego uczucia moralnego, okrucieństwa i zwyrod« 
nienia? Na poparcie twierdzenia, że kobieta w swym upadku 
jest straszną i przewyższa męzczyznę, przez uczonych dość 
często bywa, 'p^^;ytaczany przykład łady Macbethe, którą 
Schakespeare przedstawił okrutniejszą od męża. Wnioskowa­
nie atoli o charakterze całego rodzaju kobiet na zasadzie tego, 
iż Schakespeare z właściwą mu znajomością natury ludzkiej 
i mistrzostwem dał nam obraz zwyrodnienia pewnego typu 
kobiet, nie zdaje się dość uzasadnionem, gdyż z równą słu­
sznością możnaby twierdzić, że wszyscy ludzie są skąpi, po­
nieważ Meliere dał nam mistrzowski obraz skąpca.

Jeżeli nawet zgodzić się z twierdzeniem uczonych, że 
współczesna kobieta pod względem pewnych ujemnych cech 
charakteru przewyższa męzczyznę, to jednakże trzeba przy­
znać, fże cechy te wytworzyły się u kobiety historycznie, pod 
wpływem upośledzonego jej położenia: tak w rodzinie, jak 
i w społeczeństwie i 'że przeto cechy te nie posiadają cha­
rakteru powszechności i niewzruszalności, gdyż przy zmie­
nionych warunkach społecznych charakter kobiety, bez wąt­
pienia, ulegnie przeobrażeniom. Jeżeli kobieta przez całe sze­
regi wieków doznawała krzywd, uświęconych porządkiem 
społecznym i obyczajem, to nie można się dziwić, że to bez­
prawne jej położenie wpłynęło na wytworzenie pewnych ujem­
nych cech jej charakteru.

Przez wszystkie wieki kobieta była zepchniętą na ostat­
ni szczebel drabiny społecznej, czy to jako dziewica, czy jako
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żona i matka. Od najdawniejsz,ych czasów córka posiadała 
ograniczone prawo dziedziczenia po ojcu: w Atenach córki 
dziedziczyły tylko w razie braku dzieci płci męzkiej, w Rzy­
mie według prawa Vooonia ojciec mógł zapisać córce nawet 
jedynaczce, tylko pewną część majątku, w Rosji po dziś dzień 
córki dziedziczą tylko część majątku rodziców przy istnie­
niu braci.

Obowiązujący u; nas Kodeks Cywilny, oddaja,cy (’.ały ma­
jątek żony w posiadanie mężowi, a pozbawiający żonę prawa 
rozrządzania i administrowania swoim włąsnym majątkiem, 
również jest zaprzeczeniem sprawiedliwości i zdrowego roz­
sądku. ;Na zasadzie art. 184 Kod. Cyw. ż 1825 r. żona bez 
Ziezwolenia i współudziału męża nie może czynić, lub przyj­
mować darowizn, sprzedawać majątku, przyjmować zobowią­
zań, zaciągać długów hypotecznych; dalej na zasadzie art. 
192 tegoż kodeksu mąż zarządza majątkiem żony i użytkuje 
z takowego, nie będąc obowiązanym ani zdawać rachunków, 
ani też dawać żadnego majątkowego zabezpieczenia. W oba­
wie uszczuplenia pmw męża kodeks nawet zabrania zmieniać 
te postanowienia w drodze umów prywatnych między mężem 
i żoną (art. 190). Jeżeli mąż marnotrawca, to może bezkarnie 
całe mienie żony roztrwonić, bo jakkolwiek żonie przysługuje 
prawo żądać od sądu pozbawienia męża prawa zlarządzania 
jej majątkiem, to prawo to jest martwą literą wobec tego, 
że mąż nie obowiązany jest przedstawiać żadnego zabezpie­
czenia majątkowego, a żona najczęściej dowiaduje się o rui­
nie, kiedy ta ruina majątkowa już nastąpiła.

Te przepisy obowiązującego prawa nie tylko są niespra- 
лviedliwe i niesłuszne, lecz również grzeszą niekonsekwencją; 
bo gdy kodeks ustanawia zasadę, że każda jednostka po doj­
ściu dwudziestu jeden lat uznaną zostaje za pełnoletnią i przeto 
zdolną do zai'ządzania wlasnem mieniem, to natychmiast znosi 
to postanowienie dla kobiet zamężnych zarówno niepełnolet­
nich, jak i pełnoletnich, oddając je pod bezgraniczną zależność 
majątkową od męża, jak gdyby pełnoletnia kobieta zamężna 
była mniej przezorną od pełnoletniej panny, mogącej rozrzą­
dzać swoim majątkiem.
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Jeżeli kobieta przez całe wieki nie mogła ani posiadać, 
ani rozporządzać majątkiem, jeżeli sztuczne wykształcenie 
wszczepiało w kobietę nieclięć do rzeczy poważnych, to nie 
można się dziwić, że wiele współczesnych kobiet posiada sła­
bo rozwinięte poczucie poszanowania cudzej własności i nie 
należy uważać za objaw nadzwyczajnego zdegenerowania, je­
żeli kobieta spełnia kradzież, gdyż najczęściej nie zdaje so­
bie sprawy z ciężkości tego przestępstwa.

Jeżeli kobieta często bywa próżną, kapryśną, marnotraw­
ną, to wypływa ztąd, że nie rozbudzano w niej poważnej 
myśli, nie kształcono jej charakteru, że najczęściej sztuczne 
wykształcenie, jakie jej dawano, miało na celu małżeństwo, 
a raczej męża.

AVskutek wychowania i trybu życia kobiecie również wła­
ściwą jest kłótliwość, a wadę tę zauważyli już starożytni 
chińczycy, którzy wyobrażali symbol kłótni w postaci dwuch 
kobiet, zwróconych do siebie twarzami. I nasze kobiety po­
siadają sporą dozę tej wady. Powszecłmie wiadomo, jak czę­
sto spory i kłótnie o drobiazgi między sąsiadkami, mieszka- 
jącemi w jednym domu, bywają przedmiotem rozpraw są­
dowych.

AYłaściwą jest także kobiecie większa mściwość. Kobieta 
bardzo długo pamięta wyrządzoną jej krzywdę i prawie ni­
gdy nie darowuje, akt zaś zemsty przejawia się odmiennie 
u kobiety, aniżeli u męzczyzny, bo gdy męzczyzna, powodo­
wany uczuciem zemsty, spełnia przestępstwo niezwłocznie po 
doznanej krzywdzie, to u kobiety wskutek jej słabości fizycznej 
daje się zauważyć stopniowy rozwój uczucia zemsty i przy­
gotowanie aktu odwetu z premedytacją.

Jako okoliczność, obciążającą przestępczość kobiet, Lau­
rent, a także Lombroso przytaczają również wzgląd, że ist­
nienie prostytucji należy policzyć na rachunek spotęgowanej 
kobiecej przestępczości; bo gdyby znikła prostytucja, odcią­
gająca w ten sposób od występków pewne zwyrodniałe cha­
raktery, to niezawodnie powiększyłaby się równocześnie fak­
tyczna przestępczość kobiet. Jeżeli męzczyzna leniwy i po­
zbawiony energji znajdzie się na ulicy bez pieniędzy, bez
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roboty i bez dacłiii, a nie będzie miał odwagi żebrać, mówi 
Laurent, to niezawodnie zacznie kraść i trafi do więzienia. 
Jeżeli zaś w tern samem położeniu postawić kobietę tego 
samego poziomu intelektualnego, lecz młodą i nie bardzo 
brzydką, to dość jej zatrzymać pierwszego porządnie odzia­
nego męzczyznę, a  w godzinę, mówi Laurent, będzie miała 
pieniądze i możność sprawienia jedwabnej halki.

Twierdzeniu Laurenfa i Lombroso’a, usiłujących przeko­
nać, że prostytucję, odciągającą pewne zwyrodniałe jednostki 
od występków, należy uważać, jako faktyczną przestępczość 
kobiet, przeczą pozytywne statystyczne dane, które wykazują, 
iż prostytucja nie zmniejsza przestępczości, lecz przeciwnie 
potęguje ją.

Z pośród wszystkich zawodów i zatrudnień prostytutki 
nie tylko w porównaniu z kohietami, lecz w porównaniu 
i z mężczyznami odznaczają się największą przestępczością. 
Przestępczość, obliczona w stosunku do 100000 ludności ka­
żdej płci i każdego zawodu, wykazuje w Królestwie Polskiem 
w okresie 1897—1906 r. przeciętną roczną cyfrę skazanych 
prostytutek 3263,6, podczas gdy przestępczość męzczyzn 
w zawmdach, odznaczających się największą zbrodniczością, 
okazuje się cztero lub pięciokrotnie słabszą od przestępczo­
ści prostytutek i tylko drobni przekupnie wykazują dwa razy 
słabszą przestępczość, a mianowicie: na 100000 mieszkańców 
płci męzkiej danego zawodu przeciętna roczna cyfra ska­
zanych najemników dziennych wynosiła 719,6, mularzy 822,5 
i drobnych przekupniów 1770,0 (Tabl. XXII). Prostytutki 
spełniają najczęściej przestępstwa kradzieży, pod względem 
których zajmują dominujące miejsce w pośród innych zawo­
dów, a mianowicie: przeciętna roczna cyfra skazanych za kra­
dzieże prostytutek wynosi 973,5, podczas gdy męzczyzni mu­
larze dostarczyli skazanych za kradzież 219,4, drobni han­
dlarze 223,3 i najemnicy 181,0 (Tabl. XXIII).

Lombroso, twierdząc, iż prostytucji oddają się wyłącz­
nie kobiety od natury zupełnie pozbawione wstydliwości i po­
czucia moralnego, także przyjmuje raczej skutek za przy­
czynę, gdyż najczęściej zupełny zanik poczucia moralnego
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u prostytutki zjawia się, jal^ następstwo jej zawodu, do któ­
rego często popycha ją nędza, lub fatalny zbieg okoliczności, 
a co Żeromski uwydatnił w Ewie Pobratymskiej, głównej po­
staci jego ,,Dziejów grzechu“.

Niezależnie od mylności twierdzenia, jakoby prostytucja 
była tym piorunochronem, który zabezpiecza od wyładowania 
się przestępczości .kobiecej w innym kierunku, należy również 
przyznać, że .sprowadzenie kobiety na drogę prostytucji jest 
winą całego społeczeństwa.

Kobiety bywają Używane do najmniej zdrowych zajęć, 
np. w przemyśle wełnianym przy gremplowaniu, a  wynagra^ 
dzane bywają smacznie gorzej od męzczyzn nawet za ten 
sam rodzaj pracy, wskutek czego zarobki kobiet nie wystar­
czają na ich utrzymanie. Legouve w ,,Dziejach moralnych 
kobiet“ przytacza zdanie Villerme, że w wielkich przemysło­
wych miastach dziewczyna po skończeniu niewdzięcznej dzien­
nej pracy, 'zaczyna to, co nazywa swą piątą ćwiercią dziennej 
płacy. Parent - Duchatełet wykazuje, iż na 3000 upadłj^ch 
dziewczyn, tylko trzydzieści pięć zarabiało tyle, iż mogło 
się wyżywić, a tysiąc czterysta nędza popclmęła na drogę 
prostytucji; dalej Parent-Duchatelet mówi, żie jedna z nich, 
zanim zdecydowała się na ten sposób zarobkowania, nie jadła 
od trzech dni.

AYszystkie wy’żej przytoczone, a niezawsze słuszne po­
glądy o ujemnej moralności kobiet, wypływające z osobistych 
wrażeń i sympatji tego, lub owego uczonego, nie opierają się 
jednak ria statystycznych danych o przestępczości, które sta­
nowczo przekonywają o wyższości moralnej kobiet.

Jeżeli nawet pod względem pewnych cech charałcteru 
kobieta ustępuje męzczyznie; to natomiast skutecznie po­
wstrzymują kobietę od stoczenia się na drogę występku i sta­
wiają ją wyżej od męzczyzny pod względem dyspozycji etycz­
nej silnie rozwinięte uczucie macierzyńskie, uczucie litości 
i głęboka religijność, które to przymioty kobiety świetnie 
uwydatnia Legouve w dziele swojem: ,,Dzieje moralne kobiet“, 
a których nie odmawńa kobiecie i Lombroso, dość zresztą su­
rowy w sądach o niej. ■
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Uczucie macierzyńskie rozwinęło w kobiecie inny przy­
miot, a mianowicie uczucie litości. Jeżńli obowiązki kobiety, 
jako matki, 'nie znajdują naturalnego ujścia w rodzinie, to 
uczucie to przejawia się w czynach dobroczynności, obejmU' 
jącej szersze masy społeczne i nawet całą ludzkość, a różne 
instytucje dobroczynne zawdzięczają swój rozwój szczególnie 
kobietom. ■

Należy przytem zauważyć, że uczucie litości godzi się 
zupełnie z mściwością kobiety, gdyż wskutek większej wraż­
liwości i mniejszej równowagi psychicznej, kobieta zdolna jest 
naprzemian nienawidzieć lub współczuć.

Na zmniejszenie przestępczości kobiety ma wpływ także 
większa religijność, wypływająca z jej natury psychicznej 
i potrzeby wierzenia. Za dowód silnie rozwiniętej religijności 
kobiet służy jej udział we wszystkich* ruchach religijnych, 
a chrześcijaństwo szybki swój rozwój w znacznej części za­
wdzięcza kobietom.

ЛѴskutek powyższych cech charakteru, jak również iwsku- 
tek większej wstydliwości, bojażliwości i wskutek braku siły 
fizycznej ogół kobiet przejawia znacznie słabszą przestęp­
czość w porówmaniu z mężczyznami, jak przekonywają sta^ 
tystyczne dane dla Królestwa Polskiego, które wykazują, że 
kobiety spełniają 4,5 razy mniej przestępstw, aniżeli męż­
czyźni (Tabl. I). . ,

Przy porównaniu przestępczości obydwuch płci godnym 
uwagi jest objaw, !że przestępczość kobiet w miarę wzi’ostu 
stopnia wykształcenia bez porównania potężniej zmniejsza się, 
aniżeli wśród męzczyzn odpowiedniego stopnia wykształce­
nia, co świadczy o silniejszem oddziaływaniu uszlachetniają­
cego wpływu oświaty na kobietę, aniżeli na mężczyznę. Je­
żeli porównamy przestępczość mężczyzn i kobiet odpowied­
nich stopni wykształcenia, to spostrzegamy, że w okresie 
1897—1906 r. w Królestwie Polskiem przestępczość kobiet, nie 
luniejących czytać i pisać, była tylko 3,0 razy mniejszą, ani­
żeli przestępczość mężczyzn analfabetów; podczas gdy prze­
stępczość kobiet, umiejących czytać, była 14,3 razy mniejszą 
w porównaniu z przestępczością męzczyzn, umiejących czy-
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tać, przestępczość zaś kobiet z wykształceniem niższem, śred  ̂
niem i wyższem była 27,6 razy słabszą w porównaniu z prze­
stępczością męzczyzn tego samego stopnia wykształcenia 
(Tabl. XIX).

Należy przeto przypuszczać, że w przyszłości, w miarę 
większego rozpowszeclmienia oświaty wśród kobiet znacznie 
podniesie się ich poziom morałny, a łącznie z tern zmniejszy 
się przestępczość w daleko silniejszym stopniu, aniżeli wśród 
męzczyzn i. Jeżeli w przyszłości kobieta będzie przyjmowała 
większy udział w pracy społecznej, to okoliczność ta, praw­
dopodobnie, nieznacznie wpłynie na zmększenie przestępczo­
ści kobiet, gdyż uszlachetniający wpływ Jednocześnie wzra­
stającej oświaty skutecznie będzie przeciwdziałał spotęgowa­
niu przestępczości koibiet wskutek większego udziału ich 
w pracy społecznej.

ЛѴ Rosji przestępczość kobiet pierwszej kategorji, I. J. 
analfabetek Jest 5,6 razy mniejszą, aniżeli męzczyzn anal­
fabetów; przestępczość kobiet drugiej kategorji Jest 10,3 razy 
mniejszą i trzeciej kategorji z wykształceniem 23,3 razy 
mniejszą, aniżeli męzczyzn odpowiedniego stopnia wykształ­
cenia. AVidzimy przeto, że w Cesarstwie przestępczość ko­
biet analfabetek Jest słabszą w porównaniu do przestępczo­
ści męzczyzn, aniżeli w' Królestwie; natomiast w miarę wzro­
stu stopnia wykształcenia przestępczość kobiet w stosunku 
do przestępczojści męzczyzn zmniejsza się w' Cesarstwie w' słab­
szym stopniu, aniżeli w Królestwie, czyli że w Królestwie 
kobiety ze sfer inteligentniejszych odznaczają się względnie 
do męzczyzn wyższym poziomem moralnym.

Jćżeli poi'ównamy względną przestępczość kobiet i męz­
czyzn w Królestwie Polskiem, to przyjmując podług spisu 
1897 r. ludność płci męzkiej 4764007 i płci żeńskiej 4691936, 
otrzymamy, iż na 100000 ludności męzkiej przypada w ostat- 
niem dziesięcioleciu 1897 — 1906 roku przecięciowo rocznie 
247,2 skazanych przez wszystkie sądy męzczyzn, a na 100000 
ludności żeńskiej skazanych kobiet 54,4 (Tabl. I), a zatem 
przestępczość męzczyzn w Królestwie Polskiem Jest 4,5 razy 
większa, aniżeli kobiet.
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Na większą przestępczo’ść męzczyzii oprócz przyczyn, wy­
nikający cli z właściwości psycliicznycli każdej płci, pewien 
wpływ wywiera i mniejszy udział kobiet w pracy zarobkowej, 
a mianowicie: mężczyźni przyjmują 3,6 razy większy udział 
w pracy zarobkowej, aniżełi kobiety; bo gdy iłość zarobku­
jących męzczyzn podług spisu 1897 r. wynosiła w Krółestwie 
Połskiem 2310582, to zarobkującycli kobiet było tyhco 64410b 
(Tabł. XXIV).

Bez wątpienia, stanowisko w życiu-społecznem kobiety,« 
nie przekraczającej w dzisiejszych warunkach sferą działał- 
ności przeważnie poza granice domu i nie przyjmującej w pra­
cy zarobkowej i w wałce O' byt bezpośredniego i czynnego 
udziału w tym' stopniu, co męzczyzna, wywiera wpływ na 
niższą przestępczość kobiet; jednak okoliczność ta nie iiosiada 
tak dominującego wpływu, jaki przypisują mu niektórzy ucze­
ni, o czem przekonywa stosunek przestępczości męzczyzn i ko­
biet wśród najemników i służby domowej, wśród któi-ych iłość 
zarobkujących kobiet przewyższa iłość zai^bkującycłi męz­
czyzn. Podług spisu 1897 r. na 213469 zarobkujących mężczyzn 
tej kategorji przypadało 237245 zarobkujących kobiet, podług 
danych zaś za dziesięciołecie 1897—1906 przeciętna roczna 
cyfra skazanych męzczyzn wynosiła 719,6 na 100000 nięzkiej 
ludności tej kategorji i tylko 181,0 skazanych kobiet na 100000 
żeńskiej ludności tej kategorji (Tabł. XXIV i XXII), czyli 
pomimo większego udziału kobiet w tego rodzaju zajęciu 
przestępczość męzczyzn okazuje się 3,9 razy większą w po­
równaniu do przestępczości kobiet.

ЛѴ Rosji na 100000 ludności męzkiej przypada 153,5 ska­
zanych przez wszystkie sądy męzczyzn i na 100000 ludności 
żeńskiej skazanych kobiet 21,3, czyli przestępczość męzczyzn 
w Cesarstwie 7,2 razy większa, aniżeli przestępczość kobiet, 
a zatem przestępczość kobiet w Krółestwie w porównaniu do 
przestępczości męzczyzn jest 1,6 razy większa, aniżełi w Ce­
sarstwie.

lViększa względnie do męzczyzn iłość skazanych kobiet 
w Krółestwie, aniżełi w Cesar^stwie wynika w części z więcej 
samodzielnego- położenia kobiety w Królestwie i z więks2iego
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udziału jej w pracy zarobkowej, bo gdy podług danych spisu 
1897 r. w Królestwie na 100 wszystkich kobiet przypada sa­
modzielnie pracujących 14, to w Cesarstwie tylko 10; w części 
zaś większa ilość skaza-nych kobiet w Królestwie jest na^ 
stępstwem tego, iż w Cesarstwie sądy przysięgłych uniewin­
niają większy procent kobiet, aniżeh sądy koronne w Kró­
lestwie, a mianowicie: z liczby wszystkich oskarżonych 
w Królestwie bywa uniewinnianych kobiet 28%, w Cesarstwie 
zaś 39%, jak to wskazaliśmy wyżej; większy wzglę;dnie do 
męzczyzn procent skazanych kobiet w Królestwie, aniżeli 
w Cesarstwie jest następstwem również tego, iż w Cesarstwie 
nie rejestrowane są ilości skazanych przez sądy wołostne za 
kradzieże, w których kobiety przyjmują dość znaczny udział.

ЛѴ porównaniu z państwami zachodnio-europejskiemi o- 
gólna przestępczość kobiet względnie do przestępczości męz­
czyzn w ICrólestwie Polskiem okazuje się również większą, 
ЛѴ Niemczech w 1907 r. na 449227 skazanych za wszystkie 
przestępstwa i przekroczenia męzczyzn przypadało 81496 
skazanych kobiet, czyli przestępczość kobiet była 5,5 razy 
słabszą od przestępczości męzczyzn, podczas gdy w Króle­
stwie Polskiem, jąk wskazaliśmy wyżej, przestępczość kobiet 
jest tjdko 4,5 razy słabszą od przestępczości męzczyzn. Ta 
przewaga .w Królestwie Polskiem przestępczości kobiecej 
względnie do przestępczości męzczyzn wynika z dość silnego 
udziału kobiet w przestępstwach przeciw państwu i porząd­
kowi publicznemu, a mianowicie: w okresie dziesięcioletnim 
1897—1906 r. za przestępstwa oporu władzom, naruszenia spo­
koju publicznego i naruszenia ustaw zarządów skarbowych 
skazano w Królestwie Polskiem męzczyzn 16162 i kobiet 5376 
(Tabl. X), a mtem w wyżej wymienionych przestępstwach 
i przekroczeniach kobiety ujawniły zaledwie 3,0 razy mniejszą 
przestępczość w porównaniu z mężczyznami, co z uwagi na 
dość pokaźną cyfrę tego rodzaju przestępstw musiało silnie 
wpłynąć na stosunek ogólnej przestępczości kobiet i męzczyzn; 
natomiast w Niemczech w przestępstwach przeciw państwu 
i porządkowi publicznemu kobiety przyjmują stosunkowo sła­
by udział, a mianowicie: na 82766 męzczyzn, skazanych w 1907
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г. ,za wyżej wymienione przestępstwa, Itobiet przypadało 12523, 
t. j. 6,6 razy mniej. IVskutek wyżej wskazanego dość silnego 
udziału kobiet w przestępstwach przeciw państwu ogólna prze­
stępczość kobiet w lirólestwie Połskiem względnie do prze­
stępczości męzczyzn jest większą,, aniżeli w Niemczech; jak­
kolwiek w przestępstwach przeciw własności, nie bacząc 
na brak u nas oświaty i niższy poziom dobrobytu materjal- 
nego ludności, kobiety w Królestwie Połskiem przyjmują 
względnie do męzczyzn słabszy udział. W Niemczech 
było skazanych w 1907 roku za przestępstwa przeciw 
własności 178266 imęzczyzn i 38594 kobiet, co czyni 
4,6 razy słabszą przestępczość kobiet w porównaniu z prze­
stępczością męzczyzn, podczas gdy w Królestwie Połskiem 
było skazanych w 1906 r. za przestępstwa przeciw własności 
4614 męzczyzn i 900 kobiet, co czyni przestępczość kobiet 
5,1 razy słabszą w porównaniu z przestępczością męzczyzn.

Pod względem udziału w poszczególnych rodzajach prze­
stępstw kobieta popełnia znaczną ilość przestępstw przeciw 
obyczajności: gorszącego prowadzenia, sprośnych czynów 
z nieletniemi, cudzołóstwa, kazirodztwa i t. p. Gdy we 
wszystkich innych przestępstwach kobiety znacznie słabszy 
udział przyjmują w porównaniu z mężczyznami, to jedynie 
w wyżej wymienionych przestępstwach prawie dorównywają 
mężczyznom (Tabl. X).

Lombroso twierdzi, ze zmysłowość w naturze kobiety 
słabo rozwinięta, gdyż kobieta oddaje się męzczyznie naj­
częściej powodowana nie gwałtowną namiętnością, jak mówi 
Lombroso, a wprost pod wpływem kaprysu, że wreszcie w ko­
biecie nad innemi uczuciami góruje uczucie macierzyńskie 
i że miłość kobiety jest tyłko specjalną odmianą uczucia ma­
cierzyńskiego, a  do męzczyzny pociąga kobietę tylko popęd 
przechowania igatunku.

IVbrew twierdzeniu Lombroso’a o słabo rozwiniętej w ko­
biecie zmysłowości dane statystyczne wykazują, iż pod wzglę­
dem ilości spełnionych przestępstw na tle seksualnem ko­
biety dorównywają mężczyznom, co służy za dowód istnienia 
u kobiety w znacznym stopniu zmysłowości, rozwojowi któ-
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rej sprzyjają afekty na tle popędu płciowego, odgrywającego 
w 'życiu kobiety silniejszą rolę, aniżeli u męzczyzny.

Specyficzną zbrodnię kobiet stanowi dzieciobójstwo, a tak' 
że przedstawiające właściwie łagodniejszą odmianę zbrodni 
dzieciobójstwa pozostawienie dziecka w niebezpieczeństwie 
życia, powodujące jego śmierć. Za zbrodnię dzieciobójstwa 
w ciągu dziesięciolecia 1897—1906 r. skazano ogółem kobiet 
183, męzczyzn tylko 2; za pozostawienie zaś dziecka w nie­
bezpieczeństwie życia, powodujące jego śmierć, skazano kobiet 
w tymże czasie 1059 i męzczyzn 11. ЛѴіпа tej zbrodni, tak 
często spełnianej przez kobiety, ciąży, bez wątpienia, na sa­
mem społeczeństwie, beziwzględnie potępiającem kobietę, któ­
ra popełniła błąd i, nie będąc żoną, została matką, a na­
tomiast pobłażliwie traktującem jej uwodziciela—męzczyznę..

ЛѴ mieście większem dla dziewczyny, która zosta­
ła matką i powodowana uczuciem wstydu chce ukryć 
swoje macierzyństwo i nowonarodzone dziecko, przed­
stawia się to łatwiejszem, aniżeli na wsi i dlatego na wsi 
bywają częściej spełniane dzieciobójstwa, aniżeli w mieście. 
Podług urzędowych sprawozdań w miastach Królestwa Pol­
skiego spełnione zostały dzieciobójstwa w 1896 r. — 3, w 1897 
r.—2, w 1898 r. — 2, w 1899 r.—̂0 i w 1900 r.—1; po wsiacń 
zaś zarejestrowano w 1896 r.—27, w 1898 r.—27, w 1898 r., 
17, w 1899 r,. — 22 i w 1900 r.—22.

Godnem jest zauważenia, że Królestwo Polskie, jak rów­
nież prowincje polskie w dwuch pozostałych zaborach wy­
różniają się w porównaniu z państwami zachodnio-europej- 
skiemi nieznaczną ilością przestępstw, przedstawiających ińw- 
nież specyficzny rodzaj przestępczości kobiecej, a mianowi­
cie przestępstw spędzania płodu. Podług urzędowycli da­
nych w Królestwie Polskiem za okres 1897—1906 r. było,, 
skazanych za to przestępstwo ogółem 9 kobiet i 1 męzczyzna,^ 
w Galicji w 1906 r. skazano 3 osoby, w W. Ks. Poznańskiem 
7 osób; natomiast we Francji w 1906 r. było oskarżonych 
za to przestępstwo kobiet 49 i mężczyzn 7, a z tej liczby 
skazano 20 osób; w Austrji w 1906 r. z liczby 186 oskarżo^  ̂
nych skazano 93 osoby, a w tej liczbie kobiet 71, męzczyzn
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22; w Niemozeoli zaś liczba skazanych za to przestępstwo 
dosięgła olbrzymiej cyfry 656, a w tej liczbie 499 kobiet i 157 
męzczyzn.

Jeżeli przyjąć pod uwagę, że nieznaczna ilość w Króle­
stwie Polskiem doclliodzeń sądowych w tego rodzaju prze­
stępstwach wynika skutkiem nie ujawnienia takowych, to 
i w państwach zachodnio-europejskich, bez wątpienia, olbrzy­
mi procent tego rodzaju przestępstw nie zostaje również ujaw­
niany. Spędzanie płodu jest szczególniej rozpowszecłmionem 
w Stanach. Zjednoczonych Ameryki zjawiskiem, nie uważa- 
nem izresztą przez opinję publiczną za występek do tego stop­
nia, iż różne specjalistki, specjaliśći i zakłady, do tego celu 
przeznaczone, otwarcie reklamują się. ЛѴ kraju tym, gdzie 
znaczna ilość kobiet jest zatrudniona pracą zawodową, ma­
cierzyństwo bywa często niepożądanem ziem, a spędzanie 
płodu staje się niemal koniecznością.

Co do innych rodzajów przestępstw daje się wogóle zau­
ważyć, 'że kobiety przyjmują nieznaczny udział w tychi prze­
stępstwach, dla ispełnienia których potrzebny jest znaczny 
zapas siły i odwagi. Z t.ego przeto powodu, gdy w wypadl-cacli 
poranienia lżejszego kobiety wykazują słabszą przestępczość 
od przeciętnej dla wszystkich rodzajów przestępstw, bo 8,3 
razy mniejszą od przestępczości męzczyzn, to co do wypad­
ków spowodowania ciężkich ran przestępczość kobiet jeszcze 
silniej spada, wykazując 32,0 razy mniejszy udział kobiet, 
aniżeli męzczyzn (Tabl. X).

Ezadkie są również wśińd kobiet poranienia wstępnych 
krewnych, jak również bardzo rzadko zdarzają się zabójstwa 
rodziców,, co dowodzi, iż w kobiecie silniej rozwinięte uczu­
cia 1'odzinne i poszanowanie wstępnych krewnych.

Co do ilości .zbrodni zabójstwa jednego małżonka przez 
drugiego kobiety pomimo swej słabości fizycznej nieznacznie 
ustępują mężczyznom; bo gdy w ciągu dziesięciolecia 1897— 
1906 r. za żonobójstwo skazano ogółem 108 męzczyzn, to 
cyfra skazanycMi kobiet za mężobójstwo w tymże okresie 
czasu dosięgała 83. Na znaczną ilość zbrodni mężobójstwa, 
spełnianych przez kobiety, wpływa ta okolicz,ność, że ko-

Stan M oralny Społeczeństw a Polskiego. fi
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bieta, będąc wskutek swej społecznej pozycji mniej samoistną 
i skazaną, na działalność przeważnie w granicacłi domu, sil­
nie odczuwa wszelkie nieporozumienia w życiu domowem 
i tragedje rodzinne i silnie przeto reaguje na nie.

Popełniając morderstwo, kobieta najchętniej posiłkuje się 
trucizną, jako środkiem, najmniej wymagającym siły i od­
wagi; w ciągu dziesięciolecia 1897—1906 r. za zbrodnię otru­
cia skazano ogółem męzczyzn 46, kobiet zaś 48 (Tabł. X).

W przestępstwach przeciw państwu i porządkowi publiczr 
nemu kobiety w Królestwie Polskiem przyjmują dość liczny 
udział, jak to zaznaczyliśmy wyżej. AVreszcie za przestępstwa 
kradzieży było skazanych w ostatniem dziesięcioleciu kobiet 
5,4 mniej i za zbrodnie rabunku 38,2 mniej, aniżeli męzczyzn 
(Tabl. X).

Dynamika przestępczości w Królestwie Polskiem wyka­
zuje, jak to zaznaczyliśmy wyżej, podniesienie poziomu mo­
ralnego i zmniejszenie przestępczości kobiet w ostatniem dzie­
sięcioleciu, a objaw to pocieszający z uwagi, iż kobieta, jako 
matka i jako żona, wywiera olbrzymi wpływ na poziom mo­
ralny całego społeczeństwa. Matka wpaja w dziecko pierwsze 
zasady dobra i piękna, a zasady, wyniesione z czasów dzie­
ciństwa, niejednokrotnie w późniejszem życiu chronią czło­
wieka od stoczenia się na drogę występku. ЛѴ wieku doj­
rzałym męzczyzny wpływ kobiety również jest olbrzymi, 
a życiu znakomitych i znanych ludzi prawie zawsze od­
grywała dużą rolę owa kryjąca się w półcieniu tajemnicza 
postać kobiety.

Joly, mówiąc o upadku moralności w Belgji, upatruje 
przyczynę tego zjawiska w zatraceniu przez kobiety przy­
miotów dobrych gospodyń, wskutek czego męzczyzna, nie 
znajdując niezbędnych wygód w domu, woli spędzać czas poza 
domem, w restauracjach i kabaretach, co w rezultacie wpływa 
na rozluźnienie życia rodzinnego i na obniżenie poziomu mo­
ralnego całego społeczeństwa. Bez wątpienia, posiadanie przez 
kobiety przymiotów dobrych gospodyń bardzo pożądane, lecz 
ulegające ciągłej przemianie formy życia społecznego, dążą
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obecnie w kierunku bodaj wprost praeciwiiym radom Joly’ego, 
zmuszając kobietę do zarobkowania poza domem.

ЛѴ przeciwstawieniu do zl^yt jednostronnych środków pod­
niesienia poziomu moralnego kobiet, a tern samem i całego 
społeczeństwa, zalecanych przez Joly’ego, należałoby raczej 
dążyć do piOdniesienia poziomu oświaty i do zwiększenia normy 
wynagrodzenia pracujących kobiet.



V I .

Wpływ wieku.

Pomiędzy ilością i rodzajami przestępstw, a rozmaitemi 
okresami wieku zachodzi ścisła łączność, ‘CO znajduje się w za­
leżności od fizjologicznych zmian, jakim podlega organizm 
ludzki z wiekiem, i od sfery działalności, właściwej każdemu 
wiekowi.

Niżej zamieszczona tabliczka przedstawia w dziesięcioleciu 
1897—1906 r. względną przestępczość poszczególnych okresów 
wieku, obliczoną w stosunku do ilOOOOO ludności danego okresu 
wieku (Tabl. XI i X II):

Ilość skazanych przez wszystkie sądy przeciętnie 
z podziałem podług wieku skazanych.

na rok

do 14 la t
od

14— 20 1.
od

20— 30 1’
od

30— 40 I.
od

40— 50 1.
od

50— 60 I. 1
ponad 60 

la t .

2,9 302,0 270,7 275.7 262,5 160,3 79,0

0.7 151,9 170,9 169,1 135,5 91,8 45,4

Królestwo
Polskie

Rosja

ЛѴіек młodociany do 14 lat przyjmuje stosunkowo słaby 
udział w przestępstwach, spełniając przeważnie drobne kra­
dzieże, co widocznem jest ze stosunku skazanych małoletnich 
przez sądy ogólne i sądy pokoju i gminne, a mianowicie:
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w ciągTi ostatniego dziesięciolecia liczba wszystkich mało­
letnich, skazanych przez sądy ogólne, wynosiła 169, sądy zaś 
pokojii i gminne skazały za drobne kradzieże 873 rnalołet- 
nich (Tabł. I).

IV następnym okresie wieku od 14 do 20 lat ilość spel- 
nianycli przestępstw olbrzymio wzrasta. Ten okres wieku od­
znacza się w Królestwie Boiskiem w porównaniu z innemi 
okresami największą przestępczością, dostarczywszy w ostat- 
iiiem dziesięcioleciu przeciętnie na rok 802,0 skazanych na 
100000 nieletnich tego wieku. W tym okresie лѵіеки bywa speł­
nianą przez nieletnich płci męzkiej największa ilość prze­
stępstw kradzieży, do którycłi popycłia ich nie tylko nędza, 
lecz często także żądza uciecłi i niedostateczność środków 
do zaspokojenia takowych, a mianowicie: w 1899 i 1900 r. było 
skazanych przez sądy ogólne za kradzieże nieletnich od 14 
do 20 lat ])lci męzkiej' przeciętnie na rok 94,7 na 100000 
męzkiej ludności tego okresu wieku; nieletni jednak płci żeń­
skiej w tym okresie wieku wykazują względnie słabszą prze­
stępczość przeciw własności w porównaniu'z iiastępnemi okre­
sami iwieku.

Budzący się popęd płciowy służy również za potężny 
motyw do przestępstw przeciw moiułności w tym okresie 
wieku, w którym płeć męzka spełnia największą ilość prze­
stępstw zgwałcenia, j rzewyższając pod względem ilości tycłi 
przestępstw nawet następny okres wieku od 20 do 30 ła t ; 
kobiety zaś w okresie wieku od 14 do 20 łat S])ełniają znacz­
ną ilość sprośnych czynów, oraz przestępstw poi'zucenia dziec­
ka w niebezpieczeństwie życia i ukrycia trupa (Tabł. ХП1). 
Pewien już znaczny zapas sił fizycznych warunkuje również 
dość gwałtowny charakter przestępstw tego okresu wieku, 
szczególniej u płci męzkiej. ЛХ tym okresie wieku płeć 
męzka jspełnia największą w porównaniu z innemi okre­
sami ilość zbrodni rabunku, oraz znaczną ilość zbrodni 
zabójstwa i przestęi)stw uszkodzeń ciełesnycłi, a miano­
wicie: ilość męzczyzn w tym wieku, skazanysh za zbrodnie 
zabójstwa, wynosi .5,8 na 100000, co stanowi prawie 50o/o 
skazanych w okresie wieku od 20 do 30 lat za to zbrodnie;
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za, przestępstwa zaś uszkodzeń cielesnych skazano przeciętnie 
naj nok 45,5 .nieletnich płci męzkiej w wieku od 14 do 20 
lat, co stanowi 65 «/o skazanych za te przestępstwa w okresie 
wieku od 20 do 30 lat. Natomiast w okresie wieku od 14 
do 20 lat rzadko bywają obserwowane przestępstwa krzywo­
przysięstwa i religijne, co tłoinaczy się psychologją tego wie­
ku, któremu obcą jest jeszcze .skrytość i podstępność, a dla 
którego obojętne są kwestje metafizyczne, religijne; również 
rzadko w tym okresie wieku bywają spełniane przestępstwa 
służbowe, co zależnem jest od sfery działalności tego wieku, 
w którym nieletni istosunkowo rzadko zajmują stanowiska 
służbowe. Co zaś do pozostałych i)rzestępstw, jak oporu wła­
dzom, znieważenia osób urzędow^ych, przeciw ustawom za­
rządów skarbowych i przeciw porządkowi publicznemu, to 
ilość talvO’v̂ 'ych bywa spełnianą przeciętnie o 50 o o mniejsza 
w porównaniu z okresem wieku od 20 do 30 lat.

W następnym okresie wieku od 20 do 30 lat daje się 
obserwować w Królestwie Polskiem zmniejszenie przestęp­
czości w })orównaniu z poprzednim okresem wieku od 14 do 
20 lat, a mianowicie: w dziesięcioleciu 1897—1906 r. ilość 
skazanych przez wszystkie sądy wynosiła przeciętnie na rok 
270,7 na 100000 ludności tego okresu wieku. Okres wieku 
od 20 do 30 lat największego rozwoju sił fizycznych i najwięk­
szego rozbudzenia ludzkich namiętności odznacza się w zależ­
ności od powyższych ,cech największą ilością przestępstw, 
którycłi motywami są właśnie ludzkie namiętności. Ilość męż­
czyzn tego okresu wieku, skazanych za uszkodzenia cielesne, 
^^ynosila w dziesięcioleciu 1897—1906 i*. przeciętnie na i‘ok 
64,3 na 100000, co stanowiło naj^\"yższą cyfrę dla wszystkich 
okresów wieku (Tabl. XIII). Pod względem ilości zbrodni za­
bójstwa ten okres wieku, dostarczając 9,4 skazanych, prawie 
dorównywa następnemu okresowi, w którym ilość skazanych 
dosięga najwyższej cyfry 9,6 skazanych. Największa ilość 
przestępstw przeciw moralności, jak również wykroczeń prze­
ciw porządkowi publicznemu zależną jest od silnie rozpow­
szechnionego w tym okresie wieku nadużywania napojów al- 
koholicznych. Inne przestępstwa, jak religijne, krzywoprzysię-
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stwa, oporu władzom, znieważenia osób urzędowych, .służbowe 
i przeciw ustawom zarządów skarbowych, Jakkołwiek dość 
silnie powiększają się w tym okresie wieku, to jednak naj­
wyższa cyfra tych przestępstw przypada na późniejsze okresy 
wieku; co zaś do przestępstw kradzieży, to okres ten cokol­
wiek ustępuje poprzedniemu okresowi, jednak przewyższa 
v.'szystkie następne okresy. Kobiety w tym okresie wieku, 
na który przypada u nich największy rozwój sił fizycznych, 
największe I’ozbudzenie namiętności, jak również największa 
ilość imodzeń, .spełniają w zależności od tego największą ilość 
zbrodni dzieciobójstwa, przestępstw porzucenia dziecka w nie­
bezpieczeństwie życia, przestępstw przeciw moralności, a tak­
że przestępstw oporu władzom, przeciw porządkowi publicz­
nemu, przeciw ustawom zarządów skarbowycli, oraz znacz­
ną ilość prze,stępstw kradzieży i zbrodni zabójstwa (Tabl.Xlll).

Następny okres wieku od 30 do 40 roku życia, ustępując 
pod względem ogólnej ilości spełnionych przestępstw okre­
sowi od 14 do 20-go roku, przewyższa jednak nieznacznie 
poprzedni okres od 20 do 30 lat: liczba skazanych w okresie 
wieku od 30 do 40 lat wynosi 275,7 na 100000 ludności tego 
okresu wieku.

Mężczyźni w tym okńesie wieku spełniają największą ilość 
przestępstw oporu władzom, znieważenia osób urzędowych, 
przeciw ustawóm zarządów skarbowych i zbrodni zabójstwa; 
również wzrasta liczba przestępstw religijnych, krzywoprzy­
sięstwa i służbowych, maximalna cyfra którycli przypada na 
następny okres. Natomiast pod względem ilości zbrodni ra­
bunku i przestępstw uszkodzenia cielesnego i kradzieży ten 
okres ustępuje poprzedniemu okresowi, a także nieznacznie 
ustępuje eo do ilości wykroczeń przeciw porządkowi publicz­
nemu; ilość zaś przestępstw przeciw moralności i zgwałcenia 
u mężczyzn, a u kobiet zbrodni dzieciobójstwa i przestępstw 
porzucenia dziecka w niebezpieczeństwie życia w tym okresie 
wieku znacznie zmniejsza się w miarę, jak słabnie popęd 
płciowy.

W następnych okresach wieku namiętności uspokajają 
się, rozum i rozwaga biorą przewagę, a w miarę tego popęd
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zbrodniczy słabnie. W okresie od 40 do 50-go roku życia 
ogólna ilość skazanych zmniejsza się w porównaniu z po- 
przedniemi okresami, a mianowicie: ilość skazanych wyno­
siła 262,5 TOoznie na 100000 ludności tego okresu wieku; 
jednak na ten okres u męzczyzn przypada największa ilość 
przestępstw krzywoprzysięstwa i służbowych, co znamionuje 
pewną pódstępność i skrytość, odpowiadające większemu za­
stanowieniu i refleksji, właściwej dojrzalszemu wiekowi; ko­
biety zaś w tym okresie wieku odznaczają się jeszcze naj­
większą ilością zbrodni zabójstwa i przestępstw kradzieży, 
a także znaczną ilością przestępstw uszkodzenia cielesnego, 
zbliżoną do maximalnej (Tabl. XIII).

ЛѴ okresie wieku od 50 do 60-go roku życia ogólna ilość 
skazanych dosięga tylko 160,3 na 100000; jednak na ten 
okres przypada u męzczyzn największa ilość przestępstw re­
ligijnych (Tabl. XIII).

Okres wieku ponad 60 lat dostarcza tylko 79,0 skaza­
nych na 100000 ludności tego okresu wieku. ЛѴ tym wieku 
popęd płciowy prawie znika, a  w miarę tego zmniejsza się 
do minimum ilość przestępstw, spełnianych na tle seksualnem.

Przy porównaniu Królestwa z Cesarstwem spostrzegamy, 
że wiek inłodzieńczy od 14 do 20-go roku życia ujawnia 
w Królestwie silniejszą przestępczość, aniżeli w Cesarstwie; 
bo gdy w Cesarstwie popęd zbrodniczy dosięga punktu kul­
minacyjnego w okresie wieku od 20 do 30-go roku życia, 
to w Ivi’ólestwie największa przestępczość przypada na okres 
wieku od 14 do 20 lat, co wypływa wskutek większego roz­
woju miast w Królestwie, ludność których odznacza się nie 
tylko większą ogólną cyfrą przestępstw w porównaniu z lud- 
dnością wiejską, lecz również przejawia przestępczość we 
wcześniejszym okresie wieku. Dla młodego pokolenia ubogiej 
ludności miejskiej, wychowanego w ciasnych przeludnionych 
suterenach, pozbawionego nauki, dla którego szkolą jest brudne 
podwórze, a ulica i miejsca wątpliwej rozrywki dokończają 
wykształcenia, od najm,łodszego wieku nie obce są wszelkie 
formy zepsucia; nic więc dziwnego, że na takim gruncie bujnie 
się plenią występki.
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Przy porównaniu z państwami zachodnio - europejskiemi 
spostrzegamy w Królestwie Boiskiem również odmienne ugru­
powanie przestępstw w różnych okresach wieku. Przestęp­
czość młodocianego wieku do lat 15 w porównaniu z innemi 
okresami wieku w Niemczech jest o wiele silniejszą,, aniżeli 
w Królestwie Boiskiem, a mianowicie: gdy w Niemczech prze­
stępczość w wieku do 15 lat wynosi dziewiętnastą część prze­
stępczości następnego okresu od 15 do 20 lat, to w Królestwie 
Boiskiem ilość przestępstw, spełnianych przez małołetnich do 
14 łat stanowi załedwie sto czwartą część przestępstw, speł­
nianych w wieku od 14 do 20 ła t; natomiast w Krółesfcwie 
Boiskiem hajwiększa przestępczość przypada na wiek od 14 
do 20 łat, gdy w Niemczech maximalna przestępczość przy­
pada hównież, jak w Eosji dopiero na wiek od 20 do 30 lat.

W Austrji podług urzędowych danych za 1906 r. naj­
większa ilość spełnionych przestępstw (Verbrechen) przypa­
da podobnie, jak w Niemczech na okres wieku od 20 do 
30 łat (Tabł. XIV).

Niewielka przestępczość w Królestwie Boiskiem,w okresie 
wieku do 14 lat dowodzi, że młode pokolenie nie jest zdemo­
ralizowane (bezwzględnie, nie posiada jeszcze zbrodniczych 
popędów, lecz brak szkół u nas i demoralizujący wpływ spro­
wadza tak nadmierną przestępczość w następnym okresie wie­
ku, w którym młodzież powinnaby jeszcze uczęszczać do 
szkoły. Na dowód, jak potężny wpływ na moralność wywiera 
szkoła, powstrzymując młodzież od stoczenia się na drogę 
występku, Tarde przytacza na podstawie Statistique peniten- 
tiaire, że we Francji w 1893 r. z liczby małołetnich, interno­
wanych w więzieniach, tylko 2o/o miało początkowe szkolne 
wykształcenie, a 36o/o było analfabetów.

Jakkolwiek okres wieku od 14 do 20 łat w porównaniu 
z innemi okresami wieku odznacza się u nas większą przestęp­
czością, aniżeli w państwach zachodnio-europejskich; to jed­
nak absolutna przestępczość tego wieku zmniejszyła się w b- 
statniem dziesięcioleciu w naszym kraju, podczas gdy w pań­
stwach zachodnio-europejskich przestępczość tego wieku stale 
wzrasta, jak o tern wspominaliśmy wyżej. Z uwagi na po-
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wyższy objaw należy przypuszczać, że o ile w przyszłości 
przestępczość będzie się rozwijała w tym samym stosunku 
u nas i na zachodzie Europy, to przestępczość okresu wieku 
od 14 do 20 lat względnie do przestępczości innych okresów 
wieku zbliży się także u nas do stosunku. Jaki spostrzegamy 
na zachodzie Europy.

■ ЛѴ następnych okresach wieku w Niemczech spostrzegamy 
również cokolwiek odmienne ugrupowanie przestępczości, 
a mianowicie: podczas gdy w oki^esie wieku od 30 do 40 lat 
w Niemczech przestępczość zmniejsza się w porównaniu z po­
przednim okresem, to w Królestwie Połskiem przestępczość 
w tym okresie Jest nawet cokolwiek większa, aniżeli w po­
przednim okresie; w późniejszych zaś okresach wieku, poczym 
nająć od 40 łat, w Niemczech przestępczość zmniejsza się 
daleko silniej, aniżeli to ma miejsce w Królestwie Połskiem 
i gdy przestępstwa, spełnione w wieku po 60-ym roku życia, 
stanowią w Niemczech 2,3o/o wszystkich przestępstw, to w Kró­
lestwie Połskiem wjmoszą 3,3o/o. Ta spotęgowana przestęp­
czość wieku starczego w naszym kraju Jest tern cięższą, gdyż 
niemoralność starca nie tylko zdradza więcej złej woli, lecz 
do spełnionego przestępstwa dołącza Jeszcze zły przykład 
i zgorszenie. Należy przecież zauważyć, że Jakkolwiek wiek 
starczy wyżej 60 lat odznacza się u nas względnie większą, 
przestępczością, to Jednak ta przestępczość u nas i na za­
chodzie Europy ma odmienną postać. Podczas gdy wiek 
starczy na zachodzie Europy wyróżnia się stosunkowo więk­
szym udziałem w skomplikowanych formach oszustwa, oraz 
w przestępstwach przeciw morahiości, nacechowanych pewną 
rafinerją, a wynikających z przewrotnego seksualizmu; to 
u nas wiek starczy znamionują najprostsze, lecz dość gwał­
towne formy przestępczości. Przestępczość przeciw moralności 
w wieku ponad 60 lat prawie znika w naszym Eraju, a nato­
miast daje się obserwować znaczna liczba zbrodni zabójstwa ,̂ 
przestępstw uszkodzenia cielesnego, a także oporu władzom 
i znieważenie osób urzędowych. (Tabl. XIII).
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stan cywilny przestępców.

Pomiędzy czynnikami, warunkującemi mniejszą lub 
większą przestępczość, pewien wpływ wywiera i stan cy­
wilny przestępców. Stopień prawołomności osób bezżennycli, 
pozostających w stanie małżeńskim, wdowców i wdów i wresz­
cie rozwiedzionych przedstawiają następujące cyfry, które 
wykazują, ile na 100000 osób każdego stanu cywilnego i każ­
dej pici przecięciowo rocznie przypadało skazanych przez 
wszystkie sądy Królestwa Polskiego w okresie 1 8 9 7 — 1 9 0 6  r. 
(patrz Tabl. XV i X V I);

S k a z a n o  o s ó b
w stanie bezżennym w stanie małżeńskim wdowców i wdów rozwiedzionych

mężczyzn kobiet mężczyzn kobiet mężczyzn kobiet 1 mężczyzn kobiet

1 8 3 , 5 3 8 , 9 3 5 3 , 6

'

7 2 , 8

1

1 8 4 , 3 8 2 , 1 2 7 3 , 1 9 2 , 9

Na pozornie nizki stopień prawołomności osób bezżennycli, 
podług wyżej przytoczonych danych, wpływa ta okoliczność, 
że do kategorji bezżennej ludności włączeni są nieletni do
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14 lat, którzy wcale, lub w bardzo nieznacznym stopniu przyj­
mują udział w przestępstwach, wskutek czego przeciętna prze­
stępczość bezżennych, obliczona na 100000 ludności tej ka- 
tegorji, pozornie wypada dość nizka dla tychże bezżennych. 
Jeżeli od cyfiy ludności bezżennej odejmiemy przybliżoną, 
gdyż rzeczywistej nie posiadamy, cyfrę nieletnich do 14 lat 
i przyjmiemy cyfrę kawalerów 1017044 i panien 820333, to 
otrzymamy na 100000 ludności męzkiej w stanie bezżennym 
skazanych kawalerów 508,9 i na 100000 kobiet niezamężnych 
skazanych panien 125,5.

Przy powyższem obliczeniu ludność w stanie wolnym 
tak płci męzkiej, jak i żeńskiej wykazuje faktyczną największą 
przestępczość. [Mężczyźni żonaci ujawniają mniejszą prze­
stępczość od. kawalerów, po żonatych następują rozwiedzeni 
i najmniejszą przestępczość ujawniają wdowcy. Co się tyczy 
płci żeńskiej, to po pannach pod względem ilości spełnionych 
przestępstw następują rozwódki, po tych ostatnich wdowy 
i Avreszcie mężatki, które wykazują najmniejszą przestępczość.

Jakkolwiek \ "̂pływ pozostawania w stanie małżeńskim 
oddziaływa umoralniająco, przyzwyczaja do życia spokojnego 
i skłania do wytężonej pracy dla utrzymania rodziny, przez co 
popęd zbrodniczy zmniejsza się; to jednakże trzeba przy­
jąć pod uwagę działanie i drugiego, bodaj pilniejszego 
czynnika, a mianowicie wieku: ponieważ przeciętny wiek 
nięzczyzn żonatych i kobiet zamężnych jest starszy od 
przeciętnego wieku panien i kawalerów, przeto i prze­
stępczość kobiet zamężnych i mężczyzn żonatych musi 
być płabszą już dła samego ich wieku, jak to Avykazaliśmy 
w rozdziale o wpływie wieku na przestępczość. AVskutek 
względnie późniejszego wieku, zapewne, wdowcy wykazują 
też w Ki'ółestwie Polskiem niniejszą przestępczość od 
żonatych. Jakkolwiek wdowcy i rozwiedzeni odznacza­
ją się względnie niższą przestępczością od żonatych męż­
czyzn ; to natomiast kobiety wdowy i rozwódki wykazują 
większą przestępczość, aniżeli mężatki, co zależnem jest od
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ozyz’r, rozwiedaonyoh męz-
Męzczyzna, iowdowiaw47v  ̂ rozwódek.

1 łatwiej wstępuje w powtóruo^^ częściej
pozostają w stanie wdowczyin małżeńskie i tyłka
Wieli w wieku już późniejszym- którzy owdo-
nawęt młode i’zadziej wydiocfzu л kobiety wdowy
kapuje statystyka,
1 rozwódek jest wzalednie j;, ®“° .Р'®’“ «‘“У wiek wdów 
i rozwiedzionycli jtięzczyzii a z » f  młodszy od lydowców‘ b,' .2A“zi"“rs  :z

damy danych 00 do Królestwa póls “^'"di.ego nie posia- 
rzystać z danyoli statystycznych p a ń S  musimy sko-
w urzędowych publikacjach dane Г  S i 1" '“ ,"'®"'"“ ®°’ 
opi-acowane. Na podstawie urzędowych o “ "“ ^ólowo
J^aep aa 1907 r. przekonywamy sip' że w‘ w“ 'i 
f  lat męzczyzm żonaci w-ykazuia di,! 
atępczośd, aniżeli kawalerowie w P*-"«-
ozyżiii żonaci również wjdcazuia neŵ *̂ '̂ *' ^1~25 lat męz-
deni pi-żestepczości, w uastępnyoh je ШЫ-“ к 7 '‘'Ѵ ''^
60 lat męzcżyźni żonaci wvkazuia on »  " wieku do
kawalerów, a w wieku pó 60-ym roh. ** P'’̂ ««‘«POzość od
meżcżyżn żonatych i beżżennych p t k ' f  P™stępcżość 
W Wieku od 18 do 25 lat stan л, n ? ^
zmniejszenie przestępczości u m ę zc zy zT f'' 
naci w tym okresie wieku uiawлd • ^  ̂ Przeciwnie, żo-
czość od kawalerów i dopiero no miększą przestęp-
zauważyć u inęzczyzn umon]7̂  się
skieĝ o (Tabl. ХѴПГ). ^^^^mjący wpływ stanu małżeń-

pod świeżeni wrażenieirbolIsiTe^^^prfe-^ zapewne,
mają mniejszą przestępczość od "^^iowcgo ujaw-
^tdpuych jednak okreSch wieku do 50 '' ua-
- o - ie d ż e „ i  wykazują w N ie m o z e c .^ ;ie r ,
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W porównaniu tak ẑl kawalerami, jak i z żonatemi i dopiero 
po 50-yin roku życia przestępczość iwdowców i rozwiedzionych 
zmniejsza się w porównaniu z przestępczością kawalerów 
i żonatych. Kobiety zamężne w Kiemczech objawiają we 
wszystkich okresaeh wieku większą przestępczość, aniżeli 
panny, a objaw ten jest wprost przeciwny temu, jaki obser­
wujemy w Królestwie Polskiem, gdzie właśnie kobiety zam,ężne 
odznaczają się niniejszą przestępczością od panien. Kobiety, 
wdowy i rozwódki do 60-go roku życia, wykazują w Niem­
czech największą przestępczość nie tylko w porównaaiiu z pan­
nami, lecz i z kobietami zamężnemi; tutaj przeto znowu 
spostrzegamy niezgodność z Królestwem Polskiem, gdzie 
wdowy i rozwódki odznaczają się względnie mniejszą prze­
stępczością, aniżeli panny. Dopiero po 60-ym roku życia wdo­
wy i rozwódki wykazują w Niemczech mniejszą cokolwiek 
przestępczość, aniżeli kobiety zamężne.

Uwzględniając poszczególne rodzaje przestępstw, spostrze­
gamy, że podług urzędowych publikacji w Królestwie Polskiem 
kawalerowie spełniają największą ilość zbrodni zabójstwa, 
rabunku i podpalenia, oraz największą ilość przestępstw kra­
dzieży, uszkodzeń cielesnych, zgwałcenia i występków prze­
ciw morałności (Tabl. XVII).

Mężczyźni żonaci dostarczają znacznej ilości zbrodni za­
bójstwa i podpalenia, oraz przestępstw uszkodzeń ciełesnych, 
przeciw moralności i oporu władzom; natomiast liczba męż­
czyzn żonatych, skazanych za kradzieże, wynosi zaledwie 
370/0 kawalerów, skazanych za te przestępstwa.

3Vdowcy wykazują przewagę nad kawalerami i żonatemi 
w przestępstwach kazirodztwa, cudzołóstwa i innych przeciw 
związkowi małżeńskiemu; natomiast w innych przestępstwach 
zmacznie im ustępują, a mianowicie: w porównaniu z kawa­
lerami spełniają o ЗО0/0 mniej czynów sprośnych, o 76o/o mniej 
przestępstw uszkodzeń cielesnych, o 78«/o mniej przestępstw 
kradzież}^ i o 660/0 mniej zbrodni podpalenia.

Eozwiedzeni spełniają wyłącznie przestępstwa uszkodzeń 
cielesnych, kradzieży i oporu władzom.
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Go do płci żeńskiej, to panny ujawniają największą ilość 
zbrodni dzieciobójstwa, a także zbrodni rabunku i przestępstw 
kradzieży, oraz przeciw ^moralności.

Mężatki Spełniają znaczną ilość zbrodni zabójstwa, oraz 
przestępstw uszkodzenia cielesnego i oporu władzom; nato­
miast rzadlm spełniają zbrodnie dzieciobójstwa, jak również 
w porównaniu z pannami spełniają o 8З0/0 mniej przestępstw 
przeciw moralności i o 530/0 mniej przestępstw kradzieży.

Wdowy spełniają znaczną ilość zbrodni zabójstwa; pod 
względem ilości przestępstw uszkodzenia cielesnego dorówny­
wają pannom, jednak spełniają tych przestępstw trzy razy 
mniej od mężatek; pod względem zbrodni dzieciobójstwa czte­
rokrotnie przewyższają mężatki, w porównaniu zaś z pan­
nami spełniają tych przestępstw o 75»/o mniej; wreszcie prze­
stępstw kradzieży spełniają dwa razy mniej od panien, doi- 
równywając jednak pod wzgł^ędem ilości tych przestępstw 
mężatkom.

Eozwódki wreszcie spełniają wyłącznie przestępstwa kra­
dzieży, uszkodzeń cielesnych, przeciw moralności i zbrodnie 
rabunku.
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Wpływ wykształcenia.

Jaki wpływ wywiera oświata na przestępczość, problem 
ten w nauce dotychczas nie rozwiązany. Wielu uczonych twier­
dzi, 'że nie tylko z, postępem cywilizacji, lecz nawet w miarę 
wzrostu oświaty zwiększa się przestępczość. Już w staro­
żytności Seneka sądził, że z powstaniem uczoności giną dobre 
obyczaje (postquam docti prodierunt, boni desunt). Wielki 
myśliciel 18-go wieku Eousseau, będąc przekonanym o ujem­
nym wpływie oświaty na moralność, twierdził, że ludzie z na- 
tuiy są w^ystępni, a byliby jeszcze gorsi, gdyby mieli nieszczę­
ście rodzić się uczonemi. ЛѴ nowszych czasach wielu uczo­
nych, jak Quetelet, Oettingen są również zdania, że oświata 
podkopuje religję, rozluźnia więzły rodzinne, a wytwarzając 
różne pożądliwości i nie dostarczając równocześnie odpowied­
nich środków do ich zaspokojenia, pobudza do czynów wy­
stępnych i że jakkolwiek zmniejszają się gwałtowne postacie 
zbrodni, to natomiast niepomiernie wzrastają wyrafinowane 
rodzaje przestępstw. Francuski uczony Lacassagne również 
twierdzi, 'że wykształcenie nie zmniejsza przestępczości, lecz 
tylko przesuwm punkt ciężkości, zmieniając jej charakter: 
Lacassagne przypuszcza, że gdy nie będzie analfabetów, to 
znikną gwmłtowne postacie zbrodni, jak: morderstwo, ojcobój- 
stwo, otrucie i t. p. /
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Л Bournet twierdzi także, że ze wzrostem oświaty zwiększa 
się ilość chorych umysłowo, ilość samobójców i wzrasta prze­
stępczość. A Guillot mówi, że szkoła, którą z początku uwa­
żano jako środek rozwoju ludzkości, nie ziściła pokładanych 
w niej nadziei i wbrew oczekiwaniom daje się spostrzegać 
największa ilość przestępstw w tych właśnie departamentach 
Francji, w których najmniej jest analfabetów.

Inni uczeni natomiast przypisują cywilizacji dobroczynny 
wpływ" na moralność. Genjalny myśliciel Locke powiada, że 
na 100 łudzi dziew"ięćdziesięciu jest złych, lub dobrych, poży­
tecznych, lub szkodliwych dla społeczeństwa, zawdzięczając 
tylko w-ychowmniu. Głośny statystyk Engeł także udowadnia 
korzystny wpływ wykształcenia na moralny poziom społe­
czeństwa, Iwderdząc, iże każdy w'ydatek w budżecie wycho­
wania sowdcie nagradza się przez oszczędności w budżecie 
sądów" karnych i wi,ęzień.

Niektórzy uczeni zajmują pośrednie stanowisko, słusznie 
twierdząc, jak np. Herbert Spencer, że sama umiejętność czy­
tania i pisania nie stanowi skutecznej zapory przeciw" przestipp- 
stwu, lecz należy odpowiednio wychowywać młode pokolenia/ 
kształcąc ich charakter. Podobnogo poglądu trzyma się i ro'- 
syjski kryminalista, Dril, który twierdzi, że występność wy- 
pływ"a w"skutek przewagi niższych ośrodków" nerwowych, czyli 
ośrodIvów" instynktu nad wyższemi ośrodkami nerwow"emi, czyli 
ośrodkami intellektu i przeto zadanie wychowawcy powinno 
dążyć do wydoskonalenia ośrodków intellektu i siły w"oli, 
ażeby dać możność panow"ania nad ośrodkami instynktu, czyli 
namiętnościami.

lVyżej przytoczony pogląd, głoszony przez wielu pow"a- 
żnych uczonych, o ujemnym w"pływie ośw"iaty na moralny 
stan społeczeństwa, nie uwzględniając, że przestępstwa, jak 
i każde zjawisko społeczne, są \^ytworem różnorodnych czyn­
ników" kulturalnych, etnograficznych, politycznych, ekono­
micznych i socjalnych, niesłusznie przypisuje pow"stawanie 
przestępstw" jednemu tylko czynników"! cywilizacyjnemu. Do­
datni wpływ oświaty na podniesienie poziomu moralnego nie

sta n  M oralny Społeczeństw a Polskiego. 7
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może podlegać najmniejszej wątpliwości, lecz wpływ ,ten może 
być niekiedy neutralizowany przez iime silniejsze, ekono­
miczne i socjalne czynniki, oddziaływające ujemnie na mo­
ralność.

Bez wątpienia, sztuka czytania i pisania, będąc pewną 
techniczną wprawą, nie chroni jeszcze w zupełności od prze­
stępstwa, skuteczniej jednak wpływa na umoralnienie wy­
kształcenie szkolne. SzJvola nie tylko rozpowszechnia pewne 
wiadomości, lecz przyzwyczaja młodzież do pewnego porządku 
i rygoru, wpaja w nią zasady etyczne, .przeprowadzając różni­
cę pomiędzy dobrem i złem, kultuwuje w niej Uczucia altruistycz- 
ne, uczy poszanowania cudzej własności, daje pojęcia o ustroju 
społecznym i uczy, że życie społeczne jest możliwe przy pew- 
nem podporządkowaniu jednostki i wzajemnem poszanowaniu 
praw. Jeżeli szkoła dotychczas nie spełnia tych wszystkich 
zadań, jest to winą nie samej oświaty, lecz wadliwości obecnej 
szkoły, która stara się dostarczyć swoim wychowańoom nau­
kowych wiadomości, lecz nie kształci charakteru i woli.

Jeżeli dla rozstrzygnięcia pytania o wpływie oświaty na 
moralność zwrócimy się do statystyki kryminalnej, to spo­
strzegamy, iż oświata wywiera olbrzymi wpływ na zmniej­
szenie ogólnej ilości przestępstw. Przyjmując podział według 
stopnia wykształcenia na 3 zasadnicze grupy: 1) analfabetów, 
2) umiejących czytać i pisać i 3) posiadających wykształcenie 
niższe, średnie i wyższe i obliczając przestępczość na 100000 
osób każdej z trzech powyższych kategorji, przekonywamy 
się na podstawie statystycznych danych dla Królestwa Polskie­
go Ш ostatnie sprawozdawcze dziesięciolecie 1897—1906 r., że 
ogólna ilość przestępstw zwiększa się w miarę mniejszego stop­
nia wykształcenia, a mianowicie: na 100000 osób z wykształ­
ceniem szkolnem ilość skazanych rocznie przez wszystkie sądy 
przypadała 104,8, na 100000 umiejących czytać i pisać—120,3 
skazanych i na 100000 analfabetów — 165,4 skazanych (Tabl. 
XIX i XX).

Odnośne dane co do Cesarstwa również potwierdzają do­
datni wpływ oświaty na moralność, bo gdy na 100000 osób 
umiejących czytać i pisać, przypadało rocznie 178,7 skazanych,
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to на 100000 osób z wykształceniem liczba skazanych wynosiła 
tylko 100,2. Wprawdzie przestępczość analfabetów okazuje 
się w Cesarstwie mniejszą od dwóch pierwszych kategorji, 
bo wykazuje tylko 64,6 skazanych; lecz ta pozorna niżśza 
przestępczość analfabetów лѵ Cesarstwie jest następstwem nie- 
zamieszczenia w urzędowych sprawozdaniach znacznej ilości 
skazanych przez wołostne sądy, działające po wsiach, gdzie 
największy procent ludności stanowią właśnie analfabeci (Tabl. 
XIX i XX). 1

Pod względem udziału w poszczególnych ii)dzajach prze­
stępstw analfabeci i ludność z niższym stopniem wykształce­
nia ujawniają silniejszy udział w przestępstwach przeciw wła­
sności, jak kradzież i rabunek, oraz przeciw ustawom zarządów 
skarbowych, a więc w przestępstwach skierowanych także 
przeciw własności skarbu, jak również w przestępstwach usz­
kodzeń cielesnych, a mianowicie: w stosunku do 100000 lud­
ności odpowiedniego stopnia wykształcenia skazano za kradzież 
przeciętnie na rok analfabetów 26,2, umiejących czytać i pisać 
13,5 i osób z wykształceniem tylko 5,4; za uszkodzenia cie­
lesne skazano analfabetów 18,2, umiejących czytać i pisać 
14,3 i osób z wykształceniem 4,2 (Tabl. XXI).

ЛѴ piiarę wzrostu stopnia wykształcenia, z.większa się na,- 
tomiast ilość przestępstw służbowych, znieważenia osób urzę­
dowych, przeciw porządkowi publicznemu, przestępstw krzy­
woprzysięstwa i przeciw moralności, a tałcże zbrodni zabój­
stwa. Za przestępstwa przeciw moralności skazano przeciętnie 
na rok analfabetów 2,2, umiejących czytać i })isać 2,3 i osób 
z wykształceniem 5,7; co zaś do zbrodni zabójstwa, to jakkol­
wiek w dwuchleciu 1899 i 1900 r. za dzieciobójstwo i otrucie 
nie zanotowano ani jednego wypadku skazania osób z kate- 
gorji z wykształceniem, to jednak wśród powyższej kategorji 
osób 'zwiększyła się liczba zabójstw, a w tein zabójstw mał­
żonków i rodziców, a mianowicie: za zbrodnie zabójstwa ska­
zano analfabetów 2,3, umiejących czytać i pisać 2,0 i osób 
z wykształceniem 6,5; za zabójstwo małżonków i rodziców 
skazano analfabetów 0,3, umiejących czytać i pisać 0,15 i osób 
z wykształceniem 0,7. (Tabl. XXI).
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AVyżej przytoczone dane wskazują przeto, że wśród anal­
fabetów i inniejącycli tylko czytać i pisać, przeważają prze­
stępstwa przeciw własności, których motywem Jest nędza lub 
chciwość, oraz z liczby przestępstw przeciw osobom brutal­
ne przestępstwa. Jak uszkodzenia cielesne; natomiast w miarę 
wzrostu stopnia wykształcenia przeważają zbrodnie przeciw 
bezpieczeństwu życia, motywem których są przeważnie ludz­
kie namiętności. Nie potwierdza się przeto przypuszczenie La- 
cassagne’a, że z rozwojem cywilizacji i ze zniknięciem analfa­
betów znikną zupełnie gwałtowne postacie zibrodni. Jak: ojco- 
bójstwo, otrucie, zabójstwo. Należy wprawdzie spodziewać się, 
że w miarę rozwoju cywilizacji ogólna ilość zbrodni zabójstwa 
zmniejszy się. Jednak zupełnie one nigdy nie znikną, gdyż 
pod przykrywką nawet najświetniejszej cyAvilizacJi nizkie in­
stynkty człowieka-zwierzęcia zawsze będą czynne i nigdy 
nie zbraknie podniet do zbrodni. Jak mogą o tern świadczyć 
wyżej przytoczone dane statystyczne, stwierdzające znaczny 
procent zbrodni zabóJstA^a, spełnianych przez osoby z wy­
kształceniem.
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Wpływ profesji na przestępczość.

liodzaj zatrudnienia oddziaływa na jednostkę uszlaclietnia- 
jąco, lub też obniża poziom jej etycznej wartości: jedne za­
wody rozwijają w człowieku pożądliwość, inne brutalność, 
inne zaś pobudzają zmysłową naturę, tak np. wśród szewców 
zaobserwowany został bardzo duży procent przestępstw prze­
ciw' morałności, a rówmocześnie znaczny procent sekretnych 
chorób. Ta spotęgowała przestępczość szewców  ̂ wypływa nie 
tylko z rozpow'szeclinionego w’'śród nich pijaiistw^a, lecz takżłi 
z ciągłego podrażnienia oi-ganów' płciowych, co znowu jest 
następstw^em ich profesji, zwdązanej z szeregiem rękoczynów^ 
polegających na opieraniu kopyta na dolnej części brzucha.

ЛѴ urzędowycłi publilvacjacli posiadamy dane dla Króle­
stwa Polskiego o przestępczości główniejszycłi gałęzi pracy 
społecznej, jak: przemysł przetwarzający, wydobywający, rol­
nictwo, handel i t. d .; natomiast brak danycłi dla określenia 
stopnia przestępczości poszczególnych zawodów, jak: szew­
cóŵ , ślusarzy, kowmłi, piekarzy i t. p. Nie mamy także możno­
ści ŵ każdej gałęzi pracy społecznej określić względnego 
stopnia przestępczości oddzielnie właścicieli przedsiębiorstwa 
i oddzielnie służby i robotniłców, gdyż w ogólnym spisie lud­
ności 1897 roku podział pow^yższy na właścicieli i robotników' 
nie został uwzględniony, a absolutne cyfry spełnionych prze-
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stępstw przez każdą z dwncli powyższych grup społecznych 
nie dają pojęcia o względnym stopniu ich przestępczości; po- 
żądanem przeto byłoby, ażeby przy przyszłym ogólnym spisie 
system rejestrowania ludności został przystosowany do kla­
syfikacji sprawozdań ministcrjum sprawiedliwości.

Przy określaniu stopnia ogólnej przestępczości stale bę­
dziemy wykazywali przeciętną i‘Oczną cyfrę skazanych przez 
wszystkie sądy w stosunku do 100000 całej ludności danej 
gałęzi pracy snołecznej łącznie z niezarobkującemi członkami 
rodzin, przyczem porównamy przestępczość męzczyzn we 
wszystkich gałęziach pracy, a następnie przestępczość kobiet.

Największy popęd zbrodniczy z pośród wszystkich rodza­
jów zatrudnień ujawniają zajmujący się rozwożeniem i roz­
noszeniem po prywatnych domach towarów przekupnie, którzy 
dostarczyli 1770,0 skazanych. Przekupnie ci silnie odróżniają 
się pod względem stopnia przestępczości od hurtowych i deta­
licznych kupców, wykazujących względnie niewielką przestęp­
czość. (Tabl. XXII). IVsk'utek charakteru swego procederu 
przekupnie często przeki^aczają różne przepisy policyjne i stają 
w kolizji z żądaniami organów władzy administracyjnej, wy­
różniają się przeto największą ilością przestępstw oporu wła­
dzom i znieważenia osób urzędowych, oraz przekroczeń prze­
ciw ustawom zarządów skarbowych i przeciw porządkowi pu­
blicznemu. Oprócz powyższych przestępstw przekupnie speł­
niają największą ilość przestępstw uszlcodzeń cielesnych, kra­
dzieży, oszustwa, czynów samowolnych, a także największą 
ilość przestępstw przeciw moralności; dostarczają również 
znaczny procent zbrodni zabójstwa i rabunku, ustępując co 
do ilości spełnianych dwuch ostatnich rodzajów zbrodni tyl­
ko dziennym najemnikom, mularzom i zatrudnionym w prze­
myśle przewozoAvym. (Tabl. XXIII). Dla odpowiedniego oświet­
lenia spotęgowanej przestępczości tej kategorji ludzi należy 
pamiętać, że oprócz ubogich żydów, w rękach których prze­
ważnie znajduje isię ten proceder, w kraju naszym rozno­
szeniem towarów, szczególniej po wsiach zajmują się wę,- 
ch'owni iwęgrzy, roznoszący dimbne galanteryjne towary; przy­
chodzą także liczni wędrowni przekupnie z gubernji kostroni-

:i\
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skiej, moskiewskiej i tulskiej ъ wyrobami stalowemi, a także 
z towaiiami liokciowemi; znani również dobrze na bruku war' 
szawskim i po innycli naszych miastach roznosiciele lodów 
przeważnie rodem 'z małourodzajnej gubemji pskowskiej; 
snują się również po miastach i miasteczkach grecy z gąb­
kami i pantoflami i persowie z dywanikami. Życie koczowni­
cze, łatwo nadarzająca się sposobność spełnienia przestępstwa 
i widoki uniknięcia odpowiedzialności przy koczowniczym 
trybie życia^ częsty zarobek, dający możność upicia się, •— 
M’szystkie te warunki iwpływają na ,spotęgowmną przestęp­
czość wędrownych przekupniów. IVskutek przenośnego cha­
rakteru tego handlu przekupnie odznaczają się największą 
ilością oszustw, pomimo iż tylko nieznaczna ilość takowych 
bywa, prawdopiodobnie, ujawnianą, podczas gdy Іфрсу tak 
hurtowi, jak detaliczlni, lecz mający stały handel w jednem 
miejscu i przeto dbający d dobrą opinję swojej firmy, rz^adziej 
dopuszczają się oszustw. Należy do tego dodać, że wędrowni 
]')rzokupnie są to wyłącznie ludzie w sile wieku, a iwięc 
w okresie Inajsilniej rozwiniętej przestępczości, a  przytem mi­
łujący żywot koczowniczy i temperamentu niespokojnego,
0 czerń wnosić można z obrania sobie przez nich tego pro­
cederu; wszystkie zaś te czynniki wpływają na spotęgowa­
nie ich 'przestępczości.

Po przekupniach największą przestępczością odznacza­
ją się ludzie, zakwalifikowani do kategorji bez zajęcia
1 niewiadomego ,zajęcia. Ta kategorja, do której zostali za­
liczeni także żebracy, dostarcza 1487,8 skazanych męzczyzn. 
Brak zajęcia, a co zatem następuje i brak środków utrzyma­
nia, lub zajęcie Idompromitująoe, którego ujawnić nie chcieli, 
warunkują .Znaczną ilość kradzieży, oraz innych przestępstw, 
spełnianych ;przez ludzi tej kategorji.

Następne miejsce na liście zbi’’odniczości zajmują zatrud­
nieni przy budowie domów, jak': mularze, zduni i t. p. Jak­
kolwiek lwi porównaniu z przekupniami ta kategorja ludzi 
wykazuje o połowę mniejszą przestępczość; to natomiast od­
znacza isię znacznie wyższą przestępczością w porównaniu
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zi innemi pozostałemi za^wodami, dostarczając 822,5 skazanych. 
Niestałe, nierómioraieriie i nie dające się ściśle obliczyć za­
robki, , co wpływa na brak przezorności i oszczędności, jak 
również jiizki poziom loświaty i dość silnie rozpowszeclinio- 
ne wśród tej kategorji ludzi pijatistwo wpływają na ich spo­
tęgowaną przestępczość. ЛѴ porze letniej, w sezonie budowy 
domów zarobki tej kategorji ludzi są względnie niezłe, lecz 
wobec silnie rozpowszechnionego pijaństwa po wy])łacie w so­
botę mularze często tracą cały, lub większą część calotygod- 
mowego zarobku; natomiast pewną część roku w porze zi­
mowej, najcięższej 'dla niezamożnej ludności, gdy ustaje praca 
przy budowie domów, co w kraju naszym trwa około sześciu 
miesięcy, nie posiadając najczęściej innego pomocniczego fa­
chu, pozba-y îeni ^ą pracy i zarobku. AVskutek wyżej wska­
zanych waimnków obserwowane są лѵ0г0Ь tej kateglorji ludzi 
tak częste kradzieże, a mianowicie cyfra skazanych za kra­
dzieże jnularzy wynosi 219,4. Pod względem ilości spełnia­
nych kradzieży mularze ustępują nieznacznie tylko ]n-zekup- 
niom, natomiast przewyższają wszystkie inne zawody, wyka­
zując o 1/5 część sibiiejszą przestępczość od najemników, pra­
wie 2 razy większą od fuiynanów, 4 razy większą od zatrud­
nionych w przemyśle przetwarzającym i 241/3 razy większą 
od rolników. Mularze spełniają również dość częste przestęp­
stwa oporu .władzom, znieważenia osób urzędowych, a także 
naruszenia spokoju publicznego. Pod wpływem silnie rozpow­
szechnionego pijaństwa spełniają względnie częste przestęp­
stwa przeciw moralności, dostarczając 9,4 skazanych i ustę­
pując pod względem ilości tegO' rodzaju przestępstw tylko 
przekupniom i urzędnikom, a przewyższając inne zawody. 
Oprócz jednych tylko najemników mularze spełniają najwięk­
szą ilość zabójstw, dostairczając 15,0 skazanych za te zbrod- 
dme. Za przestępstwa uszkodzeń cielesnych liczba skazaaiych 
mularzy wynosi 68,7, czyli pod względem ilości siiełnionych 
przestępstw tego rodzaju ustępują tylko przekupniom i na­
jemnikom, przewyższają natomiast trzykrotnie zatrudnionych 
w przemyśle przetwarzającym i prawie trzykrotnie rolników. 
Pod względem ilości zbrodni ])odpale]iia i rabunku ustępują
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tylko najemnikom, prze wy żs zając wszystkie inne zatrudnienia 
i zawody.

Po mularziaoli największą przestępczością wyróżniają się 
najemnicy i służba domowa. Dwa powyższe rodzaje zatrud­
nień różnią się pomiędzy sołią pod wzgdędem cliarakterii 
przestępczości, gdyż służba domowa spełnia przeważnie kra^ 
dzieże domowe, najemnicy zaś pdziiaczają się więcej bru­
talnym clrar:alcterem przestępczości. Połączenie przez nas 
tych zatrudnień, jakkolwiek niepożądane wywołane zostało 
połączeniem ich w spisie ludności 1897 roku. Rozpatrywana 
łącznie kategorja najemników i służby domowej wykazuje 
wprawdzie cokołwiek słabszą przestępczość, aniżeli trzy ])o- 
przednie kategorje, t. j. przekupnie, ludzie bez zajęć lub nie­
wiadomych zajęć i mularze, jednak przewyższa wszyst­
kie pozostałe zatrudnienia, dostarczając 719,6 skazanych. Na 
silną przestępczość służby domowej wywiera wpływ icli sta­
nowisko socjałne. Zależne położenie i wytwarzająca się za­
zdrość i pożądliwość wskutek ciągłego nasuwania się ]ю- 
równari ich szarego żywota z dostatkiem, a często i zbytkiem 
ich chłebodawców, a także łatwość spełnienia kradzieży przed­
miotów, pozostawionycli na ich pieczy. Służba domowa naj­
częściej zaczyna od kradzieży drobnych przedmiotów, łub nie­
znacznych sum, posuwając się po pochyłej drodze przestęp­
czości coraz dałej, a na świeżo rozpoczynających zawód od­
działywa zły przykład ich starszych kolegów, którzy zręcznie 
okradają swoich panów. Ujawniony na kradzieży służący do­
staje się do więzienia, zk'ąd  ̂ wychodzi najczęściej zupełnie 
zdemoralizowanym. Znaczny procent przestępstw, sj)ehiianych 
przez drugą część włączonych do tej samej kategorji, a mia­
nowicie przez najemników, zależnym jest od icli położenia 
materjalnego i cech tegO' środowiska, z którego rekrutują się 
dzienni najmici. Są to przeważnie analfabeci, ludzie nie ]>o- 
siadający specjałnego przygiotowania do żadnej pracy, lub 
jeżeli nawet posiadają jakiś fach, to czy wskutek nałogowego 
pijaństwa, czy też wskutek innych przyczyn nie mogą wy­
szukać sobie stałego zajęcia i dla tego wynajmują się dzien­
nie do najniewdzięczniejszych i najgorzej płatnych rołiót.
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JŜ âjmici, ten ^ajnizäay szczebel proletarjatu, nędznie płatni, 
źle odżywiani, dla których łachmaai służy za okrycie, a nora 
za mieszkanie, w^ynajmują się do każdej pracy, jaka się tra fi; 
dodać należy, że wśród tej kategorji ludzi silnie rozpowszeclir- 
nione pijaństwo, w którein chwilowo znajdują zapomnienie
0 swojej nędzy. Pod wżgdędem udziału w poszczególnych ro­
dzajach przestępstw najemnicy i służba domowa dostarczają 
najAviększą ilość skazanych ,za zbrodnie zabójstwa, rabunku
1 podpalenia, a  mianowicie: za zbrodnie zabójstwa 16,6 ska- 
zanych, za zbrodnie rabunku 16,8 i za podpalenie 3,1. Co' 
do innych przestępstw kategorja inajemników i służby do­
mowej odznacza się dużą ilością spełnianych kradzieży, doi- 
starczając 181,0 skazanych, czyłi wykazuje przestępczość 
ЛѴ tym kierunku mniejszą w przybliżeniu o іД część od prze­
kupniów i mularzy, lecz prawie o 60o/o większą od furma­
nów, 31/2 razy większą od zatrudnionych w przemyśle prze­
twarzającym i 20 razy większą od rolników. Oprócz kradzieży 
najemnicy i służba domowa ujawniają również znaczną ilość 
pi-^zestępstw oporu władżom i znieważenia osób urzędowych; 
przestępstw służbowych spełniają mniej tylko od urzędni­
ków ; co do ilości przekroczeń ustaw zarządów skarbowych 
i naruszenia spokoju publicznego, a także przestępstw uszkoi- 
dzenia cielesnego i ,przeciw pioralności ustępują tylko przci- 
kiipiiiom; pod 'względem zâ ś ilości czynów samowolnych ustę­
pują iprzekupniom i urzędnikom. ,

Następne niiejsce na liście przestępstw po najemnikach 
zajmują zatrudnieni przemysłem przewozowym, jak: doroż­
karze, furmani i t. p. Ta kategorja wykazuje przestępczość
0 2()oo mniejszą od poprzedniej grupy najemników, lecz 2̂ /4 
]'azy większą od zatrudnionych przemysłem przetwarzającym
1 ЗІ/3 razy większą od rolników, dostarczając 573,1 skazanych. 
Wskutek .nieostrożnej jazdy, powodującej wypadki, a także 
z innnycli powodów, wypływających z ich procederu, czysto 
bywają sądzeni za opór policji, znieważenie osób urzędowych, 
a także za przekroczenia ustaw zarządów skarbowych, do 
których należy i nieopłacenie we właściwym czasie ustano­
wionego podatku od tego przedsiębiorstwa. Uciążliwe warunki
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tego procederu, prz;eibywa!rLie w dz-ień i w nocy na odkrytein 
powietrzu, bez względu na. temperaturę i stan pogody, nizld 
poziom oświaty tej klasy ludzi i silnie rozwinięte pijaństwo, 
na powstanie którego iwpływa samo zatrudiiienie, a rozwo­
jowi którego sprzyja częsty, choć nioobfity zarobek, — wszyst­
kie te warunki ^wpływają na znaczną ilość przestępstw o cha­
rakterze gwałtownym i brutalnym, a mianowicie: zatrudnieni 
procederem przewozowym dostarczają skazanych za zabój­
stwa 14,3 i za rabunek 8,3, ustępując pod względem ilości 
tych przestępstw tylko ńiularzom i najemnikom; za prze­
stępstwa zaś uszkodzeń cielesnych przypada skazanych 41,6, 
czyli pod względem ilości spelnionycli tych ostatnich prze­
stępstw woźniców przewyższają tylko przekupnie, najemnicy 
i mularze. ЛVskutek coraz większego zastosowania pary i elek­
tryczności do lokomocji i transportowania ciężarów, a także 
AYskutek 'znacznej konkurencji w tym procederze, nie wyma­
gającym znacznego kapitału i specjalnego przygotowania, 
zarobki tej grupy społecznej stale się zmniejszają, upadek zaś 
dobrobytir wywołuje znaczny procent przestępstw kradzieży, 
spełnianych przez woźniców, a mianowicie: zatrudnieni prze­
mysłem przewozowym dostai-czają skazanych za iirzestępstwa 
kradzieży 113,1, ustępując pod względem ilości tych prze­
stępstw jedynie przekupniom, mularzom i najemnikom, na­
tomiast przewyższając dwukrotnie zajętych przemysłem prze­
twórczym i 121/2 razy rolników. W przekroczeniach przeciw 
porządkowi publicznemu i naruszeniach spokoju publicznego 
woźnicy przyjmują jednak niewielki udział, również wykazują 
bardzo małą ilość przestępstw pr.^ciw moralności.

Następne miejsce na liście przestępczości zajmuje klasa 
urzędnicza, która pod względem ilości spełnianych prze­
stępstw przewyższa nie tylkp wszystkie liberalne profesje, 
lecz również kupców, restauratorów, rolników, a także za-, 
trudnionych przemysłem wydobywającym i przetwarzającym. 
Klasa urzędnicza w dawniejszych czasach wyróżniała się u nas 
dość sumiennem spełnianiem obowiązków służbowych i 
względnie wysokim poziomem moralnym. Humanitarne idee 
Sejmu Czteroletniego, które zelektryzowały społeczeństwo
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polskie, a następnie poro%bioix)we \vypadki dziejowe wywarły 
dodatni wpływ na podniesienie poziomu moralnego i klasy 
urzędniczej. Niezależnie od tych wpływów oddziałał w tym 
kierunku jeszcze jeden dość poważny czynnik. Wskutek wy­
padków' dziejow^ycli, jakim podlegał kraj nasz w’ ostatniem 
stuleciu, oraz w'skutek nieumiejętności przystosowm-nia się do 
nowych wmrunków' gospodarczych z wфrowmdzenienl uwda- 
szczenia 1864 r. i nieprzygotowani a mater jalnego do tej re­
formy utraciło sw'e majątki wdelu z, pośród obywmteli ziem­
skich, którzy szukali w' następstwie pracy najczęściej na 
drodze urzędniczej. Jakkolwiek przypływ^ tego elementu zie­
miańskiego, przyzwyczajonego do dobrobytu, wnosił do klasy 
imzędniczej zamilow'anie pewnego komfortu i cłięć życia nad 
stan, co przy szczupłych środkacłi utrzymania niejednokrotnie 
popychało do nadużyć służbow^cłi, to ŵ ogólnym jednak rei- 
zultacie przypływ^ znacznego procentu ludzi ze sfery ziemiań­
skiej, jako klasy w^zględnie na owm czasy najwięcej kultu­
ralnej W" społeczeństwie polskiem, w î)łynął dodatnio na poziom 
moralny klasy urzędniczej. ЛѴі ostatnich jednak dziesiątkach 
lat daje się spostrzegać silne obniżenie poziomu moralnego 
tejże klasy urzędniczej: sprzeniewierzenia urzędników stały 
się zjawiskami zbyt częstemi, a wymuszanie datków i lapow'- 
nictw'0 ix)zpow'Szeclmilo się na w^szystkicli szczeblach hjerar- 
chji urzędniczej. Oprócz największej ilości przestępstw' służ- 
bow'̂ ych, w'ypływających z tytułu samego zajęcia, a dostarczają­
cych 153,1 skazanych przez sądy, klasa urzędnicza dostarcza 
rówmież największą po przekupniach ilość przestępstw' przeciw 
moralności, a  także wykazuje znaczną ilość przestępstw tak 
przeciw bezpieczeństwu życia i zdi’owia, jak i przeciw W'la- 
sności, a mianowicie: urzędnicy dostarczają 3,6 skazanych za 
zbrodnie zabójstw'a, ustępując w'praw'dzie literatom, w'śród 
których te zbrodnie dość często trafiają się, dorówmyw'ając 
jednak, a nawet nieznacznie przewyższając rolników' i za­
trudnionych przemysłem przetwórczym; pod względem prze­
stępstw' uszkodzenia cielesnego, za które cyfra skazanych 
urzędników w'ynosi 21,9, prawie doi^w'nyw'ajg zatrudnionym 
W' przemyśle przetwórczym, ujawmiając pod tym w'zględem
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przestępcziość tylko o 25o/o mniejszą od rolników, odznacza­
jący cli się znaczną ilością tych przest^ępsti^^; pod względem 
przestępstw kradzieży dwa razy przewyższają restauratorów 
i prawie trzy razy rolników; nawet ciężkie i wstrętne zbrod­
nie podpaienia i rabunku dość często trafiają się wśród m^zęd- 
ników, których pi-zewyższają jpod względem ilości spełnio­
nych izbrodni podpalenia tylko najemnicy i mularze. Ta kor- 
riipcja wśród klasy urzędniczej w części pochodzenia napły­
wowego, a w części lokalnego wynika z jednej strony wskutek 
kierowania się przy przyjmowaniu na urzlędy nie tyle od- 
powiedniemi kwalifikacjami kandydatów, ile względami 
ubocznemi; z drugiej zaś strony obniżenie poziomu moralnego 
klasy urzędniczej wynika wskutek niedostatecznego jej uposa­
żenia, nie odpowiadającego obecnym wiarunkom życiowym, 
a także wskutek życia nad stan tejże klasy urzędniczej i chę­
ci dostosowania się stopą życia do klas zamożniejszych, co 
wpływa szczegółnie na powiększenie przestępstw służbowych 
i przeciw własności wśród, pomienionej klasy urzędniczej. Eoz- 
poczęte w Cesarstwie i w Królestwie przed niedawnym cza.- 
sem rewizje senatorskie częściowo tylko ujawniły silnie roz/ 
winięte łapownictwo, które wżarlo się w organizm państwo­
wy, lecz rewizje owe, nie pociągające za sobą jednoczesnego 
reformowania złych stron ^ycia i oparcia ich na nowych pod­
stawach, nie mogą dać pożądanych rezultatów, kończąc się 
na posadzeniu na ławie oskarżonych kilku dziesiątków dru­
gorzędnych działaczy ,,skandalu“, mechanizm zaś, który zro­
dził złe, w dalszym ciągu zgubnie działa.

Po urzędnikach jiastępne miejsce na liście zbrodniczości 
zajmuje fcategorja zatrudnionych przemysłem przetwarzają­
cym, do której należą właściciele fabryk, majstrzy i robotnicy 
fabryczni, jak również właściciele warsztatów rzemieślniczych, 
rękodzielnicy i.droibni ,i-zemieślnicy. Wchodzące do tej ka- 
tegorji wyżej wymienione grupy społeczne, bardzo różne pod 
względem stopnia joświaty i dobrobytu materjałnego, różnią 
się również pod względem stopnia przestępczości, gdyż stopień 
przestępczości np. bogatych fabrykantów innym jest od prze­
stępczości nieoświeconego proletarjatu fabrycznego, a prze-
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stępczość rzemieślnika) różni się także od przestępczo­
ści іюЬоіпікаі fabrycznego; z powodu jednak braku od­
powiedniego materjału istatystycznego nie mamy możności 
określenia^ stopnia przestępczości oddzielnie każdej z wyżej 
A^^mienionych Igrup społecznych, jali' to zaznaczyliśmy już 
\\"yżej. Rozpatrywane łącznie powyższe grupy społeczne, 
wchodzące do kategorji zatrudnionych przemysłem przetwa­
rzającym, zajmują miejsce pośrednie pod względem przestęp­
czości w porównaniu z innemi kategorjami pracy społecznej. 
Zatrudnieni przemysłem przetwarzającym wykazują stopień 
przestępczości przeciw państwu i porządkowi publicznemu zbli­
żony do rolników; przeciw moralności spełniają przestępstw 2 
razy więcej, aniżeli rolnicy, lecz 4 razy mniej od urzędników i 
przekupniów,3 razy mniej od mularzy i najemników i o 25o/omniej 
od restauratorów; przestępstw zaś kradzieży spełniają 6 razy 
męcej od rolników, ustępujią jednak olbrzymio pod wzglę­
dem ilości tych przestępstw przekupniom, mularzom, najem­
nikom i przewoźnikom, dostarczając 56,8 skazanych za to 
przestępstwa.

iNastępne miejsce na liście zbrodniczości zajmuje katego- 
rja nieokreślonych zajęć, do której należą pomiędzy innemi 
emeryci, dalej utrzymujący się na koszt instytucji społecznych 
i dobroczynnych, lub na koszt rodziny, a także zajęci gospo­
darstwem domowem. Ta kategorja dostarcza przeciętnie ska­
zanych 250,8. Na dość wysoką przestępczość, bo przewyższa­
jącą przestępczość rolników i zatrudnionych przemysłem wy­
dobywającym .wpływa niepewny, nie dający się ściśle okre­
ślić charakter .zatrudnień tej kategorji, a utrzymywanie się 
na kośzt dobroczynności publicznej, lub prywatnej ujemnie 
świadczy o chai'akterze korzystających z, takowej i, dostar­
czając im dużo wolnego czasu, sprzyja w ten sposób rozwo­
jowi złych instynktów. Pod względem przestępstw kradzieży 
kategorja ta przewyższa rolników З1/2 razy, a zatrudnionych 
przemysłem wydobywającym przeszło 2 razy.

Z pośród liberalnych profesji znaczną przestępczością wy­
różniają się także włączeni do jednej grupy adwokaci, le­
karze i technicy. Powyższa grupa na liście przestępczości zaj-
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jąc 194,3 sądownie skazanych, ^vykazuje wyższy stopień prze­
stępczości nie tylko w porównaniu z literatami, dziennika­
rzami i nauczycielami, należącemi do tejże kategnrji libe­
ralnych profesji, lecz również przewyższa zatrudnionych 
przemysłem wydobywającym, rolników, kupców hurtowych 
i detalicznych, a  także restauratorów. Na poziom moralny 
korporacji adwokackiej, włączonej do niniejszej g'rupy, bez 
wątpienia, wpływa ujemnie brak w naszym kraju Izb Obroń­
czych na wzór istniejących w Petersburgu i Moskwie, do atry- 
bucji których należy i nadzór nad postępowaniem członków 
korporacji. Zarząd Izby Obrończej, wybierany z łona czloii' 
ków korporacji, iskuteczniej może wpływać na podniesienie 
poziomu moralnego koi'poracji, aniżeli mogą to osiągnąć ogólne 
zebrania członkówi Sądu Okręgowego, spełniające w tym 
względzie funkcje Izb Obrończych.

Adwokaci, lekarze i technicy spełniają dw'a razy wię­
cej występków znieważenia osób urzędowydi i 3 razy wię­
cej przekroczeń usta*w zarządów skarbowych, aniżeli li­
teraci, artyści i nauczyciele, co wypływa zresztą z same­
go charakteru zatrudnienia pierwszych; natomiast adwoka­
ci, lekarze i tedinicy spełniają 3 razy mniej przestępstw 
kradzieży, aniżeli literaci, .artyści i nauczyciele, co znaj­
duje się w zależności od tego, iż pierwsi odznaczają się 
więcej równomiernym stopniem dobrobytu i wykształcenia, 
podczas |gdy pośród literatów i artystów uwydatniają się da­
leko silniej te różnice. Ilość przestępstw przeciw moralności 
obydwie powyższe ,grupy wykazują prawie jednakową, do- 
równy wając pod względem tych przestępstw przemysłowi prze­
twarzającemu i przewyższ.ając dwukrotnie rolników; nato­
miast Zbrodnie zabójstwa i przestępstwa uszkodzenia ciele­
snego rzadko bywają obserwowane wśród adwokatów, leka­
rzy i techników, ai w 1899 i 1900 roku nie zarejestrowaiijo 
wśród nich ani jednego wypadku tego rodzaju przestę.pstw, 
podczas gdy wśród literatów, artystów i nauczycieli powyższe 
przestępstwa trafiają się względnie często.

Po adwokatach, lekarzach i technikach następne miej­
sce na liście jzibrodniczości zajmują zatrudnieni wydobywają-
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cym przemysłem. Przemysł wydobywający w naszym kraju 
■dość słabo rozwinięty; oprócz zagłębia dąbrowskiego, gdzie 
rozwinęły się kopałnie węgła kamiennego, większych cen­
trów przemysłu w^ydobywającego, gdzieby były skoncentro­
wane 'znaczne masy robotników górniczych, brak w naszym 
kraju; [W gubernji zaś radomskiej i kiełeckiej istnieją roz­
rzucone niewiełkie kopałnie, ẑ których każda zatrudnia nie­
znaczną iłość górników, mieszkających po okołicznych wsiach. 
Ten ßtan naszego .przemysłu wydobywającego i wyżej wska­
zane warunki bytowania zatrudnionycłi tym przemysłem okre- 
śłają icłiarakter icłi przestępczości.

Pod wzgłędem ogólnej ilości spełnianych przestępstw gór­
nicy izajłiiują miejsce pośrednie pomiędzy rołnikanii, a  za- 
trudnionemi przemysłem przetwarzającym, zbliżając się. pod 
wzgłędem poszczególnych rodzajów przestępstw to do jednej, 
to do drugiej kategorji, przewyższając jednak obydwie pod 
względem ilości przestępstw gwałtownych, brutalnych, jali: 
zbrodnie zabójstwa i rabunku, a  także przestępstwa uszkodzeń 
ciełesnycli. Zatrudnienie górników w podziemiach, w niełiy- 
gjenicznych warunkach, każdej chwili grożące niebezpieczeń­
stwem utraty życia, wytwarza w nich pewną brutalność, 
gwałtowność i lekceważenie ludzkiego życia, a cechy te wpły­
wają, bez wątpienia, na wyżej wspomniany gwałtowny cha­
rakter ich przestępczości, a mianowicie: pod wzgłędem ilości 
zbrodni zabójstwa górnicy przewyższają trzykrotnie tak rol­
ników, jak i zatrudnionych przemysłem przetwarzającym, 
przestępstw uszkodzenia cielesnego spełniają prawie 2 razy 
więcej od rolników i 21/2 razy więcej od zatrudnionych prze­
mysłem przetwarzającym, przestępstw zaś rabunku spełnia^ 
ją 2 razy więcej od zajętycli przemysłem przetwarzającym 
i 111'azy więcej od rolników. Oo do innycłi postaci przestępstw 
górnicy najczęściej przewyższają tak rolników, jak i zatrud­
nionych przemysłem przetwarzającym, z wyjątkiem prze­
stępstw kradzieży, których górnicy spełniają znacznie mniej 
od zajętych przemysłem przetwarzającym, a mianowicie: pod 
wzgłędem ilości przestępstw oporu władzom górnicy prze­
wyższają 21/2 razy zatrudnionych przemysłem przetwarza-
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jącym i o 250/0 rolników, przekroczeń ustaw zarządów skar­
bowych spełniają 2 razy więcej od rolników i o 450/0 więcej 
od zatriidnionycli przemysłem pi-zetwarzającym, za występki 
przeciw porządkowi publicznemu i naruszenia spokoju publicz­
nego dostarczają skazanycłi razy więcej od rolników 
i o 55o/o więcej od zatrudnionych przemysłem przetwarzają­
cym ; ipod względem ilości jirzestępstw przeciw moralności 
dorównywają przemysłowi przetwarzającemu, przewyższając 
jednak dwukrotnie j‘olników; wi'eszcie сю do ilości pi‘zestępstw 
kradzieży przewyższają rolników o 50«,o, w porównaniu jednak 
z zajętemi przemysłem przetwarzającym spełniają tych ostat­
nich przestępstw 4 razy mniej.

Następne miejsce na liście przestępczości zajmują lite­
raci, artyści i naucz,yciele, dostarczając 175,0 skazanych, czyli 
więcej od rolników o 3,4 skaz,any cli, mniej jednak od adwo­
katów, lekarziy i techników O 19,3 skazanych. P]'z,cuvaga ad­
wokatów, lekarzy i techników w porównaniu z| literatami, ar­
tystami i nauczycielami wynika wskutek większej ilości speł­
nianych przez pierwsz,ych przekroczeń przeciw ustawom za­
rządów skarbowych, a także .znieważenia osób urzędowych, 
oraz przestępstw służbowych; iiatomiast literaci, artyści i nau­
czyciele mają znaczną przewagę pod względem ilości zbrodni 
zabójstwa, przestępstw uszkodzenia cielesnego i kradzieży, 
a także naruszeń spokoju i przeciw porządkowi publicznemu. 
Literaci i artyści imsiadają wziględnie więcej rozwiniętą wraż­
liwość, a okoliczność ta wpływa, zapewne, na ])rzewagę ich 
pod względem ilości ;przestępstw przeciw osobom; różnice zaś 
pod względem stopnia dobrobytu, oraz stopnia wykształcenia^ 
silniej .ujawniające się wśród literatów i artystów, aiiiżeli 
wśród adwokatów, lekarzy i techników, wpływają na większą 
ilość przestępstw przeciw własności, spełnianych przez pierw­
szą grupę. Stopień przestępczości literatów i artystów potwier­
dza przeto niejednokrotne spostrzeżenia, że nawet prawdzi­
wy talent najczęściej nie idzie w parze z moralną wartością 
człowieka, 00 dało powód Żeromskiemu w ,,Bezdomnych“ po­
równać talent z workiem brylantów, noiszonym na plecach. 
Co do przestępstw prasowych, to wobec istnienia cenzui-y

sta n  m oralny Społeczeństw a Polskiego. S
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pre\\nencyjiiej do 1905 г. literaci rzadko byli sądzeni za te 
przestępstwa; natomiast w czasie ruchu rewolucyjneg^o po 
zniesieniu cenzury prewencyjnej liczba przestępstw prasowych 
zwiększa się, a w ostatnim roku sprawozdawczym 1906 sądy 
ogóhie skazały 40 literatów za przestępstwa prasowe.

Po literatach, aidystacii i nauczycielach następne miej­
sce [zajmują rolnicy, dostarczając 171,6 skazanych. Kolnicy 
spełniają 2 razy wńęcej przestępstw oporu władzom i o 35o/o 
AYięcej przestępstw uszkodzeń cielesnych, aniżeli zatrudnie­
ni przemysłem przetwarzającym; lecz ujawniają słabszy sto­
pień przestępczości w porównaniu z tenii ostatmemi w wy­
stępkach iznieważenia osób urzędowych, przeciw ustawom za­
rządów skarbowych i przeciw porządkowi publicznemu, oraz 
spełniają 2 razy mniej przestępstw przeciw moralności, 6 razy 
mniej przestępstw kradzieży i 5 razy mniej zbrodni rabunku. 
Jeżeli ogólną przestępczość klasy rolniczej i zatrudnionych 
przemysłem przetwarzającym obliczymy w stosunku do 1CÜC00 
zaicbkującej łudności, to spostrzegamy niewielką różnicę 
w przestępczości obydwudi kategorji zatrudnień; jeżeli zaś 
względną przestępczość obliczymy w stosunku do 100000 całej 
ludności danej kategorji łącznie z niezarobkującenń członka­
mi rodzin, to przy tym ostatnhn sposobie obliczenia różnica 
pomiędzy przestępczością klasy rolniczej, a zatrudnionemi 
przemysłem przetwarzającym zwiększa się, ujawniając sil­
niejszą przestępczość przemysłu przetwarzającego. (Tabl. 
XXII). ObjaAv powyjższy Аѵур)улѵа wskutek tego, iż nieza- 
ix)bkujący członkowie rodzin należą przeważnie do wieku 
młodego, a na wsi Avśród młodzieży klasy rolniczej zepsucie 
moralne objawia się słabiej i w późniejszym wieku, aniżeli 
w miastach AYŚród klasy zatrudnionych przemysłem przetAva- 
rzającyni, jia co wpływa pomiędzy innemi czyimikami i ta 
okoliczność, że rolnik, pracując w domu na swojej zagrodzie, 
ma AAńększą możność daAvać baczenie na postępowanie dzieci 
swoich, podczas gdy лѵ mieście robotnüv, zajęty cały dzień 
pracą poza domem w fabryce, nie ma czasu zajmować się 
wychowaniem ich.

Xastępne miejsce po mlnikach na liście przestępczości
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zajmują zatrudnieni iprzemysłem restauracyjnym, którzy do­
starczają .skazanych tylko 147,6. Pewien stopień zamożności 
i wykształcenia choćby w zakresie elementarnym, jak również 
pewien spryt i przezorność tej grupy ludzi, niezbędne przy 
icli procederze, warunkują dość nizki stopień ich przestępu 
caości. Ж  dawniejszy cli czasach oszustwa restauratorów 
i szynkarzy stały się przysłowiowemi, jak np. przysłowie o 
liczeniu podwójną kredką, jak szynkarz; obecnie zaś, jak 
przekonywamy się z. porównania stopnia przestępczości re­
stauratorów z innemi zawodami, poziom morainy tych pierw­
szych podniósł się znacznie i nawet oszustwa'^rzadko trafiają 
się wśród tej kategorji ludzi, a w 1899 i 1900 r. nie zareje­
strowano ani jednego wypadku skazania restauratorów przez 
sądy ogólne za oszustwo. Na zmniejszenie przestępczości 
wśród restauratorów, bez wątpienia, wywarł wpływ ściślejszy 
obecnie nadzór policyjny nad tym procederem, jak również 
zwiększenie wymagań publiczności i wskutek tego coraz sil­
niej rozwijający się komfort w restauracyjnym zawodzie,, wy­
magającym coraz większego kapitału nakładowego, a  przeto 
dostępnym dla zamożniejszych ludzi, wśród których z powo­
du materjalnego położenia ich i stopień przestępczości musi 
być wogóle słabszy.

Przedostatnie miejsce na łiście przestępczości zajmują 
kupcy hiudowi i detaliczni, dostarczając tylko 145,9 skaza­
nych. Te same czynniki, o których wspominaliśmy wyżej, 
a które wpływają na niewielką względnie przestępczość re­
stauratorów, a mianowicie: zamożność i pewien stopień wy­
kształcenia choćby w zakresie elementarnym, jak również 
dbałość o dobre imię firmy podnoszą znacznie poziom moral­
ny kupców nietylko hurtowych, lecz i detalicznych. Dwie 
ostatnie kategorje zatrudnień, t. j. restauratorzy i kupcy wy­
kazują znacznie mniejszą ilość przestępstw nie tylko w po  ̂
równaniu z zatrudnieniami, odznaczającemi się najsilniejszym 
popędem zbrodniczym, jak np. przekupnie, najemnicy i wo­
źnicy, lecz również ustępują pod względem ilości spełnionych 
przestępstw urzędnikom, rolnikom, górnikom, adwokatom, le­
karzom, technikom, literatom, artystom i nauczycielom. Ее-
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stauratorzy w przeciwstawieniu do kupców wykazują więcej 
o 1/3 część przestępstw oporu władzom, 2 razy więcej prze­
kroczeń przeciw ustawom zarządów skarbowych, co wynika 
z częstego przekraczania przez nich przepisów o sprzedaży 
trunków, a także spełniają 8 razy więcej przestępstw prze­
ciw moralności, ico jest następstwem rozpowszccłinionego 
wśród nich nadużywania trunków.

Natomiast kupcy w porównaniu z restauratorami wjdva- 
zują 7 razy więcej ,naruszeń spokoju pubłicznego; częściej 
także spełniają zbrodnie zabójstwa, za które w 1899 i 1900 r. 
było skazanych kupców przeciętnie na rok 2,4 na 100000, 
podczas igdy w tymże czasie skazania restauratorów za te 
zbrodnie nie zarejestrowano ani jednego wypadku; również 
kupcy spełniają o 25<>,'o лvięcej przestępstAY kradzieży; czę­
ściej także spełniają oszustwa, za które było skazanych przez 
sądy iogółne w 1899 i 1900 r. kupców przeciętnie na rok 1,8, 
podczas gdy skazania restauratorów za te przestępstwa nie 
zai’ejestrowano w typi czasie ani jednego wypadku; prze­
stępstw wreszcie uszkodzenia ciełesiiego obydwie grupy speł­
niają prawie jednakową ilość.

Ostatnio miejsce na liście przestępczości zajmuje ducłio- 
wieństAYO i niższa służba kościelna. ЛѴ okresie dziesięciołeb 
nim 1897— 1906 r. kler i niższa służba kościelna dostarczyły 
przeciętnie na rok tylko 20,9 skazajiycli przez wszystkie sądy 
w stosunku do 100000 ludności tej kategorji. Ducłiowieństwo 
w porównaniu z ogółem ludności odznacza się względnie wyż­
szym poziomem osAviaty, posiada dostatecznie zabezpieczo­
ny byt materjałny, z tytułu samego zawodu obowiązane jirzy- 
stosowywać postępowanie swoje przynajmniej do imperaty­
wów formalnej etyki, katolickie zaś duchowieństwo oprócz 
tego prawem kanonicznem zniewolone jest do celibatu i przeto 
poniekąd izołowa.ne od otoczenia i wolne od pewnych obo­
wiązków. Jeżeli dodamy do tego, że spełniane przez osoby 
stanu ducłiownego drobniejsze występki i przekroczenia, oraz 
czyny, wzbronione prze]ńsami kościoła, bywają karane przez 
wyższą władzę kościelną w dix)dze dyscyplinarnej i nie do-
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chodzą do rozpoznania .sądowego, a przeto nie bywają no­
towane przez urzędową .statystykę, oraz że stan duchowny 
chroni poniekąd od wszelkich podejrzeń o spełnienie czynu 
występnegio, a wskutek tego takie występne czyny mogą być 
czasami nie ujawniane; to otrzymamy te czynniki, które wpły­
wają na najsłabszą z pośród wszystkicłi zawodów przestęp­
czość stanu duchownego, notowaną przez statystykę urzędową.

Po wykazaniu ,w głównycli zaiysach wpływu profesji na 
przestępczość płci męzkiej, o ile to było możliwem przy 
szczupłym i niedostatecznyin piaterjale statystycznym, wy­
pada .nam jeszcze powiedzieć słów kilka o wpływie tycłiże 
profesji .na przestępczość płci żeńskiej.

Największą przestępczością z pośród kobiet odznaczają 
się prostytutki, które dostarczają olbrzymią cyfrę 3263,6 ska- 
zanycli w stosunku do 100000 ludności żeńskiej tej kategorji 
i przewyższają przejawami popędu zbrodniczego nie tylko 
wszystkie kobiety, lecz i mężczyzn wszystkicłi zatrudnień 
i zawodów. Prostytutki dostarczają największą ilość skaza­
nych za zbrodnie rabunku i za przestępstwa kradzieży, oraz 
za znieważenie osób urzędowych. Jak również wykazują 
znaczną ilość ])rzestępstw uszkodzenia cielesnego, oporu wła  ̂
dzom i naruszeń spokoju publicznego.

Następne miejs-ce na liście zbrodniczości zajmują kobiety 
niewiadomych zajęć 1 bez zajęcia, które dostarczają 310,5 
skazanych. Cokolwiek mniejszą przestępczość od kobiet nie­
wiadomego zajęcia i bez zajęcia wykazują kobiety nieokre­
ślonych zajęć, które dostarczają 286,3 skazanych. Do dwuch 
powyższych kategorji, zapewne, włączona została pewna 
ilość kobiet, trudniących się faktycznie prostytucją, lecz nie 
ujawnionych, ą nie życzącycłi wyjawić swego procederu, 
a ta okoliczność. Jak również brak zajęcia, łub zajęcie nie­
pewne, nieokreślone, kompromitujące i nie dające się wyja­
wić iwarunkują znaczną przestępczość kobiet dwuch powyż­
szych kategorji, na spotęgowanie przestępczości których wpły­
wa także włączenie do kategorji pierwszej żebraczek, odzna­
czających się dużą przestępczością, a do drugiej z dwuch 
wyżej w;v'mienionych kategorji włączenie odznaczających się
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również silną przestępczością kobiet, zajętych domowem gio- 
spodarstwem, .a których lodzaj zajęcia nie dał się wyraźniej 
określić. Kobiety bez zajęcia i niewiadomego zajęcia spełniają 
znaczną ilość przestępstw kradzieży; kobiety zaś nieokreślo­
nych zajęć wyróżniają się największą ilością czynów samo­
wolnych, spełniają także znaczną ilość zbrodni zabójstwa, 
dzieciobójstwa, praż przestępstw uszkodzenia cielesnego, kra­
dzieży, oporu władzom i znieważenia osób urzędowych i wy­
kroczeń przecii^ ustawom zarządów skarbowych i przeciw 
porżądkowi ,pul|licznemu.

Następne hiiejsce na jiście iZbrodniczości zajmują prze­
kupki, Itrudniące isię roznoszeniem towarów po prywatnych 
domach, które dostarczają rocznie skazanych przez wszyst­
kie sądy 245,3 osób. Ubóstwo, nizki poziom oświaty i towa­
rzyszące im ,zdemoralizowanie .4vywołuJą silną przestępczość 
kobiet tej sfery. Na spotęgowaną przestępczość tej kategprji 
kobiet iwpływa również znaczny w stosunku do mężczyzn 
procent kobiet, zaix>bkujących tym procederem, gdyż na 7062 
przekupniów płci ^nęzkiej przypada kobiet trudniących się 
drobną rozprzedażą towarów 2831. Z tytułu swego zajęcia 
kobiety bej kategorji ujawniają najmększą po kobietach iiie- 
okrcślonycli izajęć przestępczość przeciw ustawom zarządów 
skarbowych, oraz znaczną ilość przestępstw oporu władzom; 
w porównaniu Jednak z najenmicami i Idomowemi sługami speł­
niają przestępstw kradzieży mniej o So/o i przestępstw uszko­
dzenia cielesnegn mniej o< 20o/o, zbrodni zaś dzieciobójstwa speł­
niają 7 razy mniej.

Po przekupkach następują najemnice i sługi domowe, 
które dostarczyły 181,0 skazanych. Oprócz tjmh samych 
czynnikó\v, które warankują wzmożoną przestępczość najemni­
ków’’ i służby domowej płci inęzkiej, a o których W'Spominałiśmy 
w’yżcj, na spDtęgoл\'aną przestępczość najemnic i służby domo- 
w'ej płci żeńskiej wwwiera również w'pływ znaczny procent za­
robkujących kobiet tej kategoi-Ji, a mianowdcie: na 213469 za- 
robkującycli najemników' i służby domowej płci nięzkiej przy­
pada 237245 zarobkujących najenmic i służby domow'ej płci 
żeńskiej. Kobiety tej kategorji spełniają maximalną ilość
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zbrodni dzieciobójstwa i przestępstw przeciw moralności; pod 
względem zaś ilości spełnionyjcli przestępstw uszkodzenia cie­
lesnego i kradzieży ustępują tylko prostytutkom i kobietom bez 
zajęcia, niewiadomych i nieokreślonych zajęć. Służące speł­
niają najczęściej kradzieże domowe; najemnice zaś ujawniają 
także znaczną ilość wykroczeń przeciw ustawom zarządów 
skarbowych i przechv porządkowi publicznemu.

ЛѴ porównaniu z wyżej wymienionemi zatrudnieniami ko­
biety pozostałych rodzajów zatrudnień odznaczają się już 
znacznie słabszą (przestępczością i gdy poprzednia kategorja 
najemnie i sług domowych dostarcza, jak wskazaliśmy wyżej, 
181,0 skazanych kobiet, to zajmujące następne po nich miej­
sce kobiety wiejskie, należące do grupy społecznej, zatrud­
nionej rolnictwem, dostarczają już tylko 25,0 skazanych.

Następne miejsce na liście zbrodniczości kobiecej zajmuje 
przemysł przetwarzający, dostarczając 20,9 skazanych za 
wszystkie przestępstwa kobiet, a taką samą ilość skazanych 
kobiet wykazuje i zawód restauracyjny. Jakkolwiek kobiety 
dwuch wyżej wymienionych rodzajów zatrudnienia ogółem 
spełniają ńmiejązą ilość wszystkich przestępstw od wiejskich 
kobiet, to jednak przewyższają je pod wzgłędem ilości prze­
stępstw kradzieży; (natomiast kobiety wiejskie spełniają wię­
cej przestępstw oporu władzom i zbrodni dzieciobójstwa.

Należałoby przypuszczać, że kobiety, należące do rodzin 
osób liberalnych profesji, powinny odznaczać się niewielką 
przestępczością, a jednak zawody adwokacki, lekarski i tech- 
niczii}" dają 16,8 skazanych kobiet, ustępując wprawdzie co­
kolwiek poprzedniej .grupie, lecz przewyższając pod względem 
ilości przestępstw, spełnianych przez kobiety, handel hurto­
wy i detaliczny i przemysł wydobywający, oraz grupę za­
trudnionych budową i.domów.

Następne miejsce na liście zbrodniczości kobiecej zajmuje 
handel hurtowy i detaliczny. Kobiety tej kategorji dostar­
czyły 14,1 skazanych, z pośród zaś poszczególnych rodzajów 
przestępstлv spełniają przew^ażnie przestępstwa oporu władzom 
i w^ykroczenia przeciw ustawom jzarządów skarbowych, co 
znajduje się w zależności od rodzaju ich zatrudnienia.
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Względnie .niewielką przestępczością kobiet wyróżnia się 
klasa urzędnicza, która dostarczyła tylko 4,9 skazanydi ko­
biet. Pomimo, iż mężczyźni tej grupy społecznej odznaczają 
się siluie rozwiniętą przestępczością, natomiast kobiety, na­
leżące do rodzin urzędniczych, oraz te kobiety, które zaj­
mują posady urzędnicze, a których podług spisu 1897 roku 
naliczono tylko 162 (przypuszczalnie tylko w" rządowych in­
stytucjach), ujawniają względnie niewielką przestępczość.

Po klasie urzędniczej następne niiejsce na liście zbrodni- 
czości zajmują kobiety, należące do rodzin literatów' ,̂ arty- 
stów" i nauczycieli, oraz te, które poświęcają się same tym 
zawodom.

Kobiety tej grupy społecznej dostarczyły 3,7 skazanych, 
ujawniając wzlględnie znaczną ilość przestępstw- przeciw mo­
ralności.

Kobiety, należące do rodzin górników*, dostarczyły 1,5 
skazanych; po nich zaś następują kobiety, należące do ro­
dzin osób; zatrudnionych budow*ą domówi Te ostatnie dały 1,1 
skazanych sądowmie. Niewielka ilość przestępstw, spełnianych 
przez kobiety dwuch ostatnich kategorji, w^ynika w*skutek 
nieznacznego ich udziału w* tlwucłi powyższych rodzajach 
pracy, stanowiących prawie w^yłączną specjalność mężczyzn, 
a тіаполѵісіе: na 17592 mężczyzn, zajętych przemysłem ^vy- 
dobywającym, przypada 'tylko 234 kobiet.

IVreszcie najmniejszą przestępczością odznaczają się za­
konnice, oraz kobiety, należące do rodzin osób, zatrudnionych 
służbą kościelną. Ta kategorja kobiet dostarcza tylko 0,5 
skazanych.



X.

Przestępczość ludności miejskiej i wiejskiej.

lAidność wsi i miast гнасйпіе się różni tak pod wzglę­
dem ilości spelriianycli przestępstw, jak' i ich rodzajów. U ple­
mion ріеглѵокіусіі, które żyły oddziel nenii rodzinami i miast 
nie jiosiadały, kradzież ,i prostytucja były rzadkiemi zjawi­
skami ; tak np. u (Іалѵпусіі słowian, którzy żyli w osadach, sze­
roko rozrzuconych po lasach, miast w dzisiejszem znaczeniu 
nie posiadali, ,a warowne grody budowali tylko w celach obro­
ny w razie najazdu nieprzyjaciela, przestępstwa przeciw wła­
sności, jak stwierdzają historycy, były prawie nieznane. Z bie­
giem czasu w miarę rozwoju miast powstają nowe postacie 
przestępstw, jakoby ukr-yte do tego czasu w stanie potencjo- 
nalnym. ЛѴ miastach, gdzie wielka ilość ludzi zgromadzona 
na malej przestrzeni, nieuniknione są częste starcia różnych 
namiętności ludzkich, interesu i miłości własnej. Jeżeli do­
damy do tego ostro występujące w dużych miastach różnice 
społeczne, nagix)madzenie olbrzymich mas ludności ubogiej 
i różnych niebezpiecznych żywiołów, nadto sposobność, łatwo 
nadlarzającą się, i wydoskonalenie środków technicznych, 
ułatwiające spełnienie zbrodni; to otrzymamy czynniki, po­
tęgujące przestępczość niiast, którą również powiększa jeszcze 
napływowy element proletarjatu wiejskiego i ludzi różnych 
stanów, ściągających z bliższych, lub dalszych stron w po,-
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szukiwaniu ł^atwiejsziego, lub obfitszego zarobku. Ludzie ci 
najczęściej nie przygotowani fachowo do żadnej pracy, a nie 
umiejąc przystosować się do odmieimycli warunków życia 
wielkomiejskiego i nie mogąc znaleźć zajęcia, częstokroć po­
większają śzeregi przestępców. H. Joly przypisuje również 
duży wpływ na upadek' moralności po miastach w ostatnich 
czasach ikabai^etom i totalizatorom wyścigowym, twierdząc, 
że od czasu pojawienia się jednych i diaigich znacznie zwięk­
szyła się przestępczości). Kabaret, bez wątpienia, obniża po­
ziom (etyczny społeczeństwa, lecz daleko większy wpływ na 
upadek moralności wywierają totalizatory, często popychając 
do sprzeniewierzeń i innych przestępstw przeciw własności.

ЛѴ przeciwstawieniu do ludności miejskiej ludność po 
wsiach dostarcza niniejszy procent przestępstw, na co wpły­
wają mniejsza sposobność do występku wskutek szczupłości 
terenu operacyjnego, większa łatwość utrzymania się, jak 
również pewna prostota obyczajów i tradycyjność zapatrywali, 
znamionująca ludność wiejską.

Kiżej zamieszczona tablica przedstawia przeciętną roczną 
cyfrę wszystkich przestępstw, spełnionych w okresie 1897— 
1906 r. w miastach i wsiach naszego la^aju, obliczoną w sto­
sunku do 100000 tak ludności miejskiej, jak wiejskiej icażdej 
z dwuch płci (Tabl. XXV i XXVII):

Skazanych na lOOCOO ludności

m i e j 3 к i e j w i e j s к i e j
m ężczyzn kobiet m ężczyzn | kobiet

329,1 90,5 222,0
1

43,7

Xa zasadzie powyższego zestawienia spostrzegamy, że 
w mieście ludność męzka spełnia w przybliżeniu o 1/3 część 
więcej przestępstw, aniżeli na wsi, kobiety zaś miejskie wy-

0 H. Joly. La belgique criminelle, page 19.
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kaziują jeiszcze silniej rozwinięty popęd zbrodniczy w porów­
naniu ъ kobietami wiejskiemi, a mianowicie: gdy na 100000 
kobiet wiejskich przypada 43,7 skazanych, to na 100000 miej­
skich kobiet — 90,5 skazanych, czyli przeszło dwa razy 
więcej wypada przestępstw, spełnionych przez kobiety miej­
skie, aniżeli przez wiejskie. "Większy udział w przestępstwacli 
kobiety miejskiej wypływa nie tylko z, więcej samodzielnego 
jej położenia w mieście i z większego jej udziału w różnych 
gałęziach pracy zawodowej, lecz zarówno świadczy o mniej­
szej sile odpornej kobiety, łatwiej poddającej się demorali­
zującemu wpływowi miasta.

Kryminałność łudności miejskiej i wiejskiej różni się nie 
tylko pod wzgdędem ilości przestępstw, lecz również i pod 
względem rodzajów spełnianych przestępstw, jak prze­
konywają nas o tern poniżej zamieszczone dane, przed­
stawiające w okresie 1896—1900 r. przeciętną roczną cyfrę 
skazanych, obliczoną W| stosunku do 100000 ludności z u- 
względnieniem '3 zasadniczych kategorji przestępstw, t. j. 
przeciw państwu, przeciw osobonr i przeciw własności (Tabl. 
XXVI i XXVII).

Skazanych na 100000 ludności

m i e j s k i e j w i e j s k i e j

przeciw przeciw przeciw przeciw przeciw przeciw
państwu osobom własności państwu osobom własności

3 7 , 1 1 1 , 9 1 6 1 , 9 3 9 , 8 2 6 , 7 7 7 , 6

Xa podstawie powyższych cyfr obserwujemy, że w mia­
stach przy ogólnym silniej rozwiniętym popędzie zbrodniczym 
bywa jspełnianycli przeszło dwa razy więcej, aniżeli na wsi 
przestępstw przeciw .własności, motywem do których w ma- 
tych miastach służy przeważnie wstręt do pracy, w wielkich 
zaś nędza i chęć uży\\mnia; wśród ludności wiejskiej nato­
miast daje się spostrzegać niewielka przewaga pod względem
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jH’ZiCstQpstw przeciw i)aństwu, a przestępstw przeciw osobom 
bywa ispełnianycli ^przeszło dwa razy więcej przez ludność 
wiejsk^t IW porównaniu a ludnością miejską, co świadczy 
o charakterze brutalnym, gwałtownym kryminalności wsi.

Znaczna ilość spełnianych na wsi przestępstw przeciw 
osobom wypływa ,z pochopności naszego wieśniaka do bójek, 
o której wspominaliśmy wyżej; kobiety zaś niezamężne na 
wsi i)od wptywem wstydu i nędzy jmpełniają znacznie większą 
ilość przestępstw dziecioibójstwa, aniżeli w mieście, gdzie ła­
twiej im ukryć kompromitację swoją, lub znaleźć pomiesz­
czenie dla dziecka. ЛѴ okresie pięcioletnim 1896—1900 r.
ЛѴ miastach Królestwa Polskiego skazano ogółem 8 kobiet za 
zbi-odiiie dzieciobójstwa, podczas gdy po wsiach w tymże okre­
sie czasu skazano ogółem 115 kobiet za te zbrodnie.

Pod względem charakteru spełnianych przestępstw wmie­
ście wogóJc spostrzega się większa rozmaitość pomysłów, uja- 
wnianycli ])i’zez przcstępcó\v; natomiast przestępstwa, speł­
niane na wsi, noszą 'cecłię naśladownictwa. Nowe postacie 
zbrodni jiowstają zwykle w wielkich miastach i drogą naśla- 
downict^^"a, jak to wykazał Tarde, rozpowszechniają się na­
stępnie na wsi, to też zawodo^^^" przestępca miejski uważa 
się za istotę wyższą od swego kolegi wiejskiego.

IV rozdziale niniejszym, traktującym o przestępczości 
miast, wypada wspomnieć i o przestę])Czości AYarszawy, któ­
ra może specjalnie nas interesować, a fizjognomja której wy­
różnia się z pośród innych miast naszego kraju.

Л\' 'dwunastoletnim okresie czasu od 1889—1900 r.2) obser­
wujemy stale zmniejszanie się przestępczości w AYarszawie, 
a. mianowicie; od 1889 do 1893 r. przeciętna roczna cyfra 
skazanych przez wszystkie sądy wynosiła 350 osób w sto­
sunku do 100000 ludności, w 1894 r. cyfra skazanych dosięga 
tylko 254, zmniejszając się jeszcze silniej w następnych la-

P Od 1901 Г. brak tych danych dla Królestwa Polskiego w urzę­
dowych. publikacjach.

*) W urzędowych publikacjach od 1901 r. brak statystycznych 
danych dla Warszawy.
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tacli; w lostafciiim zaś roku M̂ yżej wskazanego dwunastolet­
niego okresu skazano tylko 238 osób w stosunku do 100000 
ludności (Tabl. iXXVIII-a).

Jeżeli porównamy przestępczość Warszawy z przestępczo'- 
ścią Petersbiu’ga i ]\ioskwy, to spostrzegamy w tych ostat^ 
nich miastach odmienny objaw, a mianowicie wzrostu prze­
stępczości, lub conajmniej utrzymania się takowej na poprzed­
nim poziomie. W, Petersburgu w tymże dwunastoletnim okresie 
czasu od 1889—1900 r. linja przestępczości daje wprawdzie 
w posziczególnych latach pewne odchylenia tak w jedną, jak 
i ЛѴ drugą stronę, wogóle jednak daje się obserwować wyraźne 
dążenie do wzrostu przestępczości i gdy w pięcioleciu 1889— 
1893 r. przteciętna roczna cyfra skazanych w stosunku de 
100000 ludności wynosiła 289, to w 1900 r. wzrosła do 339. 
ДѴ Moskwie przestępczość we wskazanym wyżej okresie czasu 
dość silnie trzymała się na jednym i tym samym poziomie, 
wyższym jednak od i)Oziomu ogólnej przestępczości Warsza­
wy, wykazując odchylenia w granicach od minimum skaza­
nych 337 do maximum 364 i tylko w ostatnim 1900 roku 
przestępczość 'zmniejszyła się w MoskAvie, wykazując 299 
skazanych.

W przeciwstawieniu do stołecznych miast rosyjskich wh 
dziniy przeto pewne zmniejszenie ogólnej ilości skazań w ЛѴаг- 
szawie, co wskazuje już pewne podniesienie poziomu moral­
nego ludności, i pomimo wyższej ogólnej przestępczości ca­
łego naszego kraju w porównaniu z Cesarstwem, Warszawa 
jednak ,w porównaniu z Petersburgiem i l\Ioskwą dostarcza 
dość pomyślne wyniki co do skazań kryminalnjmh. Jeżeli 
w ostatnich dziesiątkach lat zwiększyła się w lYarszawie ilość 
zbrodni i przestępstw przeciw bezpieczeństwu życia i zdrowia, 
to jednak ogólna przestępczość zmniejszyła się, jak to wi­
dzieliśmy wyżej, ,00 wskazuje, iż zbrodnia szerzy się głównie 
w pewnych zwyrodniałych sferach, w mętach społecznych, 
które muszą istnieć we wszystkich wielkich miastach, zaraza 
moralna jednak nie dotknęła ogółu łudności, wykazującej na­
wet pewne podniesienie poziomu moralnego.
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Jeżeli będziemy porównywali nie ogółowe cyfry, lecz po­
szczególne rodzaje przestępstw, to spostrzegamy, że ЛVarsza- 
wa ,wykazuje słabszą zbrodniczość od Petersburga i Moskwy 
])rawie we wszystkich rodzajach zbrodni i ważniejszych prze­
stępstw, co uwidocznia niżej umieszczona porównawcza ta­
blica za olvi’es czasu 1896—1900 r. (Tabl. XXVIII-b);

Na 100000 ludoości p przeciętnie na rok skazano osób za
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AVarszawa 3,0 0,5 1,0 0 1 0,2 5,3 2,1 190,0
Petersburg
i Moskwa*,) 10,1 0,5 1.4 0,01 0,3 5,0 3,2 283,3

AVidzimy przeto, że Warszawa uja'wnia stosunkowo naj­
słabszą przestępczość przeciw moralności, gdyż wykazuje 
przeszło trzy razy mniej tych przestępstw' od Petersbui'ga 
i Moskw^y. Słaba tego rodzaju przestępczość AYarszawy uwy­
datnia się jeszcze jaskrawiej przy porównaniu z wielkiemi 
zadiodnio-europejskiemi miastami, wśród których szczególniej 
wyróżnia się pod tym względem Berlin. Podług urzędowych 
niemieckich publikacji w' 1907 r. skazano w Berlinie za so- 
domję 60 osób, za bestjalstwo 20, za sprośne czyny z mało- 
letnienii 394, za rajfurstw'o 712, za nierząd 172, za sprośne 
postępki i359, za cudzołóztwm 103 osoby, za kazirodztwo 39, za 
spędzenie płodu 149, za sprzedaż pornograficznych widoków 
IGO i t. d. Pow-yższe cyfry są w^onownym dowodem, że bo­
gaty. a nudny, brutalny, a korzący się przed pikelhaubą

‘) Podług spisu 1897 r. ludność Warszawy wynosiła 63S208 i lu­
dność Petersburga i Moskwy łącznie wynosiła 2108913.

*) W urzędowych publikacjach dla Petersburga i Moskwy podano 
razem cyfry skazanych.
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Berlin, ów Berlin, produkujący Eulenburgów, jest zdemora,- 
lizowany do szpiku kości.

Pod w'zglQdem zbrodni rozmyślnego zabójstwa Warszawa 
również nie wykazuje przewagi, gdyż równy, a; nawet większy 
procent tycli zbrodni dają inne wielkie miasta. Petersburg 
i Moskwa, jak widać z wyżej zamieszczonej tablicy, dostar­
czają taki sam procent tych zbrodni, co i AVarszawa, t. j. 
po 0,5 ЛУ stosunku do 100000 ludności; natomiast Beidin i ЛѴіѳ- 
deri wykazują większy procent zbrodni zabójstwa od ЛѴаг- 
szawy, a тіаполѵісіе: w Berlinie, liczącym 2040148 ludności, 
spełniono w 1907 r. zbrodni rozmyślnego zabójstwa 21, co 
w stosunku do 100000 mieszkańców wynosi 1,0, i w Wiedniu, 
liczącym 1700449 ludności, spełniono w 1906 r. tych zbrod­
ni 12, co w stosunku do 100000 łudności czyni 0,7.

Liczba nierozmyśłnycli zabójstw przeważa w Petersburgu 
i jMoskwie iw porównaniu z lYarszawą o 0,4 w stosunku do 
100000 ludności.

Niewielką przewagę IVarszawy spostrzegamy w poróW' 
naniu z Petersburgiem i Moskwą pod względem zbrodni dzie­
ciobójstwa, których zresztą tak w AYai'szawie, jak w Peters­
burgu i Moskwie bywa spełniana bardzo niewielka ilość; na­
tomiast AVarszaw'a dostarcza mniejszą ilość przestępstw po­
rzucenia dziecka, powodującego jego śmierć.

Pod względem ilości przestępstw uszkodzeń cielesnycli 
IVarszawa /posiada 'pewną przewagę, niewielką wprawdzie, bo 
wynoszącą w porównaniu z Petersburgiem i Moskwą tylko 
0,3 skazanych лѵ stosunku do 100000 ludności.

Jeżeli w zbrodniach i przestępstwach przeciw bezpieczeń­
stwu życia i zdrowia IVai’szawa wykazuje prawie równy z Pe- 
tersbm'giem i MoskAvą stopień zbrodniczości, to natomiast ro­
syjskie stołeczne miasta posiadają Avidoczną przewagę w zbro­
dniach Ł przestępstwach przeciw własności, a mianowicie: 
kradzieży bywa spełnianych лу Petersburgu i Moskwie więcej, 
idż w lYarszawie o 93,3 w stosunku do 100000 łudności i 
zbrodni rabunku więcej O' 1,1.

Jeżeli wreszcie porównamy AVarszaw'ę z pozostałemi mia­
stami naszego kraju, to spostrzegamy, że lYarszawa ujawnia
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spotęgowaną pi'zestępczość ludności męzkiej. Przeciętna prze­
stępczość mężczyzn w miastadi wynosi dla całego kraj'u 
329,4 skazanycli na 100000 ludności miejskiej płci męzkiej, 
jak to wskazuje ^vyżej zamieszczona tablica; w AVarszawie 
zaś, liczącej męzkiej ludności 321349, w okresie 1896—1900 r. 
sądy skazywały przeciętnie na rok 376,7 mężczyzn w sto­
sunku do 100000. Na tę spotęgowaną przestępczość płci męz­
kiej wpływa skupienie w AA ârszawie, zawdzięczając rozwor 
jowi przemysłu fabrycznego, znacznej ilości elementu napły­
wowego robotników, fabi-ycznycli w wieku produkcyjnym, 
będącym jednocześnie wiekiem silnie rozwiniętego popędu 
zbrodniczego; jak 'znacznym zaś jest przypływ do AÂ arszawy 
tego elementu ludności, świadczyć może stosunek ilościowy 
obydwucli płci, a  mianowicie: gdy w całym kraju na 100 
mężczyzn przypada przeciętnie 107 kobiet, to w AÂ arszawie 
na 100 mężczyzn лѵ лѵіекц od 20 do 29 lat przypada tylko 
84,5 kobiet w tymże pkresie wieku.

Al̂  przeciwstawieniu do ludności męzkiej ludność żeńska 
AVarszawy wyróżnia się przestępczością niższą od przeciętnej, 
bo gdy na 100000 miejskiej żeńskiej ludności przeciętna dla 
całego kraju cyfra skazanych w miastąch kobiet wynosiła 
90,5, to AVarszawa:, licząca 316859 ludności żeńskiej, w okror- 
sie 1896—1900 r. dala przeciętną roczną cyfrę skazanych ko­
biet tylko 83,2. AÂ iększe rozpowszechnienie oświaty wśród 
żeńskiej ludności AA ârszawy, skupienie tutaj znacznego pro­
centu inteligentnych kobiet, wyróżniających się i niższą prze­
stępczością, wreszcie ześrodkowanie w tein mieście wielu za­
kładów naukowych żeńskich wpływają na słabszą przestęp­
czość kobiet w porównaniu z innemi miastami Królestwa.



Xf.

Przestępczość poszczególnych gubernji 
Królestwa Polski ego.

z wyjątkiem suwalskiej g-ubernji, gdzie większość ludno­
ści, bo 52,24o/o stanowią lit wini, w pozostałych 9-ciu guber- 
njacli główną iskładową część staiiowi polska ludność, nie 
przedstawiająca zbyt wybitnych różnic etnograficznych; po­
ziom przeto moralny ludności w poszczególnych gubernjach 
zależnync jest nie tyle od różnic etnograficznych ludności, 
ile raczej od czynników ekonomicznych i kulturahiych, od 
gęstości izaludnienia, oraz od położenia geograficznego danej 
gubernji, tak np. ,gubernje, położone nad granicą z sąsied- 
niemi mocarstwami, dostarczają znaczną ilość przekrocz.eii 
przeciw ustawie celnej.

Z pośród lO-ciu gubernji Królestwa Polskiego najwięk­
szą ^przestępczością odznacza się lubelska gubernja (Tabl. 
XXIX). Jeżeli wszystkie przestępstwa, spełnione w lubelskiej 
gubernji, podzielimy na 3 zasadnicze kategorje, t. j. na prze­
stępstwa przeciw państwu, i)rzeciw osobom i przeciw własno­
ści ; io otrzymamy, iż. lubelska gubernja w szeregu innych 
gubernji wykazuje największą ilość przestępstw przeciw oso- 
l)om, j)od względem zaś ilości przestępstw przeciw państwu 
zajmuje drugie miejsce. ЛѴ przestępstwach 3-ej kategorji, t. j.

stan Moralny Społeczeństwa Po’skiego. ö
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przeciw własności lubelska gubernja rówoiież ujawuiia silny 
udział, zajmując na liście ;̂ej przestępczości po gubernjacli 
warszawskiej i piotrkowskiej trzecie miejsce, pomimo iż na­
leży do najurodzajniejsizycli w Królestwie Polskiem i przy 
gęstości 'Zaludnienia mniejszej od przeciętnej posiada również 
mniejszy od przeciętnego' dla całego kraju procent bezrol­
nych i małorolnych włościan. (Tabl. XXX). Xa tak silną 
przestępczość lubelskiej gubernji wpływa znaczny procent 
miejskiej ludności, wynoszącej 13,85o/o, następnie nizki poziom 
oświaty, o czem świadczy 76,2o/o analfabetów (Tabl. XXXII), 
jak również świadome zaostrzanie różnic wyznaniowych i na­
rodowościowych, co wpływa szczególniej na zwiększenie pro­
centu przestępstw przeciw państwu i porządkowi publicznemu. 
Oprócz powyższych czynników Henryk IViercinski, autor 
,,Opisu statystycznego gubernji lubelskiej“ tłomaczy spotę­
gowaną przestępczość tej gubernji etnograficzną własnością 
czerwonorusinów, którzy stanowią 16,93o/o całej ludności. Prof. 
Simonienko, upatrując zależność przestępczości wyłącznie od 
jednego czynnika, a  mianowicie od wielkości działów wło­
ściańskiej ziemi, zalicza lubelską gubemję do rzędu odzna­
czających się najsłabszą przestępczością i ) ; jednak powyż­
szemu poglądowi prof. Simonienki przeczą dane o ilości ska­
zanych przez wszystkie sądy w ostatniem dziesięcioleciu sprae 
wozdawczem, które wpiost przeciwnie wskazują, że lubelska 
gubernja ^yyróżnia się maximalną przestępczością. Należy 
przytem nadmienić, że prof. Shnonienko dla potwierdzenia 
swoich wywodów powołuje się na dane, pomieszczone w pracy 
Tarnowskiego „Itogi ruskoj ugolowmoj statistiki“, lecz odpo­
wiedniego materjału statystycznego niestety nie przytacza.

Pod względem ilości wszystkich spełnionych przestępstw 
drugie miejsce po lubelskiej zajmuje piotrkowska gubernja 
(Tabl. XXIX), która wykazuje oprócz warszawskiej gubernji 
największą ilość skazanych za przestępstwa przeciw własno­
ści, a mianowicie: 107,5 skazanych na 100000 ludności; na­
tomiast ujawnia względnie słabszą przestępczość przeciw pań-

0 Trudy Warsz. Statist: Komitet a tom XVII
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stwii i osobom, gdyż na liście przestępstw przeciw państwu 
zajmuje siódme miejsce, a przeciw osobom szóste miejsce. 
Największa w j iotrkowskiej guberiiji gęstość zaludnienia, wy­
nosząca 130,43 mieszkańców na 1 wiór. kw., dalej maximal- 
ne u nas skupienie po miastach ludności miejskiej, stanowią­
cej 36,4o/o całej ludności, oraz największy w Królestwie Pol- 
skiem rozwój w tej gubernji fabrycznego przemysłu, zatrud­
niającego 32,16o/o całej łudności, wreszcie napływ robotników 
z innych gubernji kraju do wielkich fabrycznych centrów, jak : 
Łódź, CZęstocthowa, Sosnowiec i Tom'aszów, - j  wszystkie te 
warunki iskładają się na czynniki, wywołujące spotęgowaną 
przestępczość tej gubernji (Tabł. XIXXII).

Dość (Znaczną przestępczość wykazuje ró\vriież łomżyńska 
gubeimja, gdyż zajmuje trzecie miejsce pod wzgłędem ogółnej 
przestępczości (Tabl. XXIX). Łomżyńska gubernja, rozdzie­
lona rzeką Nar\vią na północno-za,Ghodnią część nizką i błot­
nistą z obfitemi pokładami torfu i południowo-wschodnią nie­
co wyższą, posiada ziemię małourodzajną, wskutek czego 
łudność, mniej poświęcając się rołnictwu, skupia się w licz­
nych, lecz )nie bardzo ludnych osadach i miasteczkach, co 
wywiera pewien wpływ na przestępczość; i jej charakter; prze 
dewiszystkiem zaś na spotęgowanie przestępczości łomżyń­
skiej gubernji wpływa znaczna ilość przestępstw przeciw usta­
wie loelnej, spełnianych przeważnie przez osiadłą w miastecz­
kach i osadach nad pruską granicą ludność żydowską, która 
w łomżyńskiej gubernji stanowi 15,75o/o.

Na ichar:ak'ter przestępstw; warszawskiej gubernji, zajmu­
jącej czwarte miejsce pod względem ogólnej przestępczości, 
wyciska silne piętno miasto ЛV‘arszalWa z ośmiuset tysiączną 
ludnością, co yzyni prawie połowę łudności całej gubernji, 
i wskutek tego warszawska gubernja M^kazuje nieznaczną 
ilość przestępstw przeciw państwu i porządkowi publicznemu 
i przeciw osobom, a natomiast spotęgowaną przestępczość 
przeciw własności, co charakteryzuje zwykle przestępczość 
wielkich jiniast. Warszawska gubernja o gęstem zaludnieniu, 
które wynosi 125,85 mieszk. na 1 wiór. kw., z przeważającym 
elementem miejskiej ludności, stanowiącej 43,8o/o, posiadająca
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również znacznie rozwinięty fabryczny przemysł, który za­
trudnia 21,660/0 całej ludności, oraz względnie najwięcej roz- 
winiętyj liandel, który .zatrudnia 9,960/0 ludności, licząca 
15,64o/o służby prywatnej i najemników, zajmuje pierwsze 
miejsce pod względem ilości przestępstw' przeciw własności, 
dostarczając 114,4 sk'azanycli za te przestępstw^a w' stosun­
ku do 100000 ludności; natomiast na liście przestępstw prze­
ciw państwu i przeciw osobom zajmuje ostatnie miejsce i tylko 
minimalnej ilości tych przestępstw  ̂ zaw^dzięcza czw'arte miej­
sce pa liście ogólnej iprzestępczości.

Następne miejsce po warszawskiej gubernji pod wzglę­
dem ilości wszystkich spełnianych przestępstw zajmuje płocka 
gubernja (Tabl. XXIX). Pomimo niepomyślnych wmrunków', 
w jakich znajduje się wiejska ludność, licząca 19,3 0/0 bez­
rolny ch i 22,30/0 małorolnych włościan, płocka gubernja ujaw'- 
nia względnie nieznaczną ilość przestępstw' przeciw' własności, 
zawdzięcza zaś to neuti'alizowaniu niekorzystnego w'plywm 
ekonomicznych warunków^ na przestępczość przez w''ychodź- 
two na 'zarobki do Prus i emigrację do Ameryki, w'skutek 
której płocka gubeimja w^ykazuje i mniejszy od przeciętnego 
dla icalego kraju procent męzkiej ludności w' włeku od 20 
do 29 lat, będącym rów'imcześnie wiekiem silnie rozwiniętej 
przestępczości. Na ^zmniejszenie ilości przestępstw' pewien 
wpływ' w'ywiera i względnie w'yZszy stan oświaty, g'dyż płoc­
ka gubernja wykazuje cokolwłek anniejszy od przeciętnego 
dla całego Jmaju procent analfabetów, a mianowłcie: 66,4o/o 
analfabetów'. Na liście pi^zestępstw' przeciw' paiistw'u płocka 
gubernja, wykazując najw'iększą ilość tych przestępstw', zaj­
muje pierw'sze miejsce z pow'odu znacznej ilości pi'zekroczeii 
pi*zeciw' ustawie cehiej, w'ynikających Avskutek geograficzne­
go jej położenia nad pniską granicą.

Następne miejsce po płockiej gubernji na liście ogólnej 
przestępczości zajmuje kielecka gubeimja. Pod Arzględem liczby 
spełnianych przestępstw' przeci\A' AA'łasności kielecka gubernja 
zajmuje siódme miejsce, dostaimzając tylko 53,8 skazanych 
w stosunku do 100000 ludności; natomiast wykazuje bai'dzo
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dużą jlość przestępstw przeciw osobom, zajmując na liście 
przestępstw tej kategcrji drugie miejsce. Tę względną przei- 
Avagę przestępstw przeciw osobom nad ilością przestępstw 
przeciw własności tłomaczy nizki poziom oświaty w kieleckiej 
gubernji, liczącej 77,3 «/o analfabetów, a przede wszy stkicni sil­
ny rozwój wejskiego elementu, którego ogólną ceclię stanowi 
właśnie przewaga przestępstw przeciw osobom. Pomimo dość 
gęstego załudnienia, wynoszącego 85,92 mieszkańców na, 1 
wiór. jkw. i poniirno rozwoju fabrycznego przemysłu, życie 
miejskie słabo poizwinięte w tej g'ubernji, a miejska łudnośó 
wynosi zaledwie 9,24o/o całej łudności: dużych miast prawie 
niema, gdyż joprócz gubernjałnego miasta Kiełc z łudnością 
23178 mieszkańców', Pińczów łiczy 9075, pozostałe zaś pięć po­
wiatowych ńiiast łiczą zaledwie od 3000 do 6000 ludności;, 
natomiast wiejska ludność, zatrudniona rolnictwem wynosi 
72,59o/o całej ludności, czyli procent najwyższy oprócz, siedlec­
kiej gubernji dla całego kraju. Jakkołwiek kielecka gubernja 
należy do rzędu gubernji ze znajCznym procentem drobnych 
włościańskich gospodai’stw, posiadających umiej, niż 
diesiat. gruntu, jak również posiada najmniejszą ilość więk­
szych włościańskich gospodarstw, mających więcej, niż 1'̂ U 
diesiat. Iziemi; to jednak średnich gospodarstw z obszarem 
od 11/2 d|o .71/2' diesiat. wykaz,uje bardzo duży procent, bo 
54,50/0. Dodać pi‘zyteni należy, że wi kieleckiej gubernji daje się 
spostrzegać stały i dość silny wzrost włościańskiej własności, 
wykazujący powiększenie w ciągu 30 łat od 1870 do 1899 roku 
o 16258 włościańskich gospodarstw, zawdzięczając czemu kie­
lecka gubernja posiada tylko 7,90/0 bezrolnej wiejskiej ludności, 
czyli prawie o; połowę mniejszy procent od przeciętnego dla 
całego kraju, wynoszącego 13,2o/o. Wyżej wskazane agrarne 
warunki wiejskie] ludności w kieleckiej gubernji oddziaływają 
na zmniejszenie ilości przestępstw przeciw własności i służą 
za dowód, iż stan posiadania choćby niewielkiego kawałka zie­
mi wpływa umoralniająoo na wiejską ludność, zmniejszając jej 
udział w przestępstwach przeciw własności.

Po kieleckiej gubernji siódme miejsce zajmuje pod 
względem ogólnej przestę[)czości radomska gubernja (Tabl.
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XXIX). Jakkolwiek w, radomskiej g-uberiiji, posiadającej prze­
ważnie orną ziemię, procent wiejskiej ludności, zatrudnionej 
rolnictwem Iz dość rozwiniętą tutaj pomocniczą gałęzią chowu 
bydła, jest .zbliżony do maximalnego, bo wynosi 67,28 »/o i jak­
kolwiek stale powiększa się w tej gubernji włościańska po­
siadłość, która od ІІ870 do 1899 roku wzrosła o 15907 g*ospo- 
dai'stw, zawdzięczając czemu procent bezrolnego wiejskiego 
proletarjatu jest również niższy od przeciętnego dla całego 
ki'aju (Tabl. XtXXII); to jednak radomska gubernja ujawnia 
przestępczość zbliżoną do przemysłowych gubernji, gdyż wy­
kazuje dość znaczny procent przestępstw przeciw własności, 
a względnie jiiewielki procent przestępstw przeciw państwu 
(Tabl. XXX). Na powyższy charakter przestępczości radom­
skiej gubernji wpływ wywiera istniejący tutaj w znacznych 
rozmiarach jprzemysł fabryczny, który rozwinął się, zawdzię­
czając pokładom rudy żelaznej, znajdującej się w tej gubernji, 
oraz blizkości zagłębia dąbrowskiego. Przemysł fabryczny w ra­
domskiej gubernji już w 1897 roku zatrudniał podług danych 
ogólnego spisu 11000 robotników, pracujących w 1300 fabry­
kach, położonych przeważnie wzdłuż biegu rzeki Kamiennej.

Siedlecka gubernja zajmuje pod względem ogólnej prze­
stępczości następne ośme miejsce (Tabl. XXIX), które za­
wdzięcza głównie minimalnemu udziałowi w przestępstwach 
jirzeciw państwu i porządkowi publicznemu, a także przeciw 
osobom; natomiast ilość przestępstw przeciw własności bywa 
spełniana w tej gubernji dość znaczna, w stosunku nieodpo­
wiednim do ekonomicznych warunków, w jakich znajduje się 
ludność (Tabl. XXX). Do warunków, któreby zalecały przy­
puszczać znacznie mniejszą przestępczość przeciw własności 
w siedleckiej gubernji, należą: słabe zaludnienie, wynoszące 
zaledwie 61,37 mieszkańców na 1 wiór. клѵ., słaby mzwój 
miast, gdyż ludność miejska wynosi tylko 9,6o/o całej ludności, 
i największy z pośród wszystkidi gubernji procent wiejskiej 
ludności, zatrudnionej rolnictwem (Tabl. XXXII). Niezależnie 
od wyżej wymienionych warunków stan ekonomiczny wiejskiej 
ludności w siedleckiej gubernji przedstawia się względnie bar­
dzo pomyślnie. Siedlecka gubernja posiada największą oprócz
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suwalskiej gubemji ilość większych włościańskich gospodarstw 
z obszarem ponad 71/2 dies, ziemi, a najmniejszą, oprócz, Im 
bełskiej gubernji, ilość drobnych włościańskich gospodarstw 
z obszarem mniejszym, niż V-j  ̂ dies, ziemi; następnie wsku­
tek znacznego wzrostu włościańskiej własności, która od 1870 
do '1899 ix)ku zwiększyła się o olbrzymią cyfrę 21567 włościań­
skich gospodarstw, siedlecka gubernja zalicza się do rzędu 
posiadających minimalny procent bezidnego proletarjatu. 
AVbrew tym wsz,ystkim pomyślnym warunkom siedlecka gu­
bernja wykazuje stosunkowo dość znaczny procent przestępstw 
przeciw własności, co znajduje usprawiedliwienie wyłącznie 
w lenistwie i małej kulturalności podlaskiego wieśniaka; z, dru­
giej zaś strony niewielka liczba przestępstw przeciw osobom, 
przeciw państwu i publicznemu porządkowi tłomaczy się bier­
nością tegcż podlaskiego wieśniaka. Prof. Simonienko, upatru­
jąc zależność stopnia przestępczości wyłącznie od jednego 
czynnika, a mianowicie od obszai^ów włościańskiej ziemi, a 
znajdując w siedleckiej gubemji pomyślne agrarne i ekono'- 
miczne 'Warunki włościan, stara się, bez dostatecznego uwzględ­
nienia innych czynników, przekonać o bardzo slabem napięciu 
popędu [zbrodniczego przeciw własności w tej gubernji; jednak 
twierdzenia swegc nie Ipopiera odpowiedniemi cyframi.

Przedostatnie miejsce pod względem ogńlnej przestępczo­
ści zajmuje suwalska jgubernja (Tabl. XXIX). Najmniejsza 
gęstość zaludnienia, ’wynosząca 53,85 mieszkańców na 1 wiór. 
kw., przeważnie ^x)lniczy chai-akter ludności, której 72,26 0/0 
trudni się rolnictwem, pastępnie słaby rozwój miast, jak róŵ - 
nież fabrycznego przemysłu Avskhtek braku kolei żelaznych 
i spławnych rzek, oraz wskutek braku kapitałów i przed­
siębiorczości, — powyższe warunki w'pływają na słabe prze­
jawy popędu zbrodniczego, a mianowicie: suwalska gubernja 
dostarcza najmniejszą ilość skazanych za przestępstwa przeciAV 
własności, oraz niewielką ilość przestępstw przeciAA" osobom 
(Tabl. XXX i XXXII). Oprócz wyżej Avymienionych czyn- 
піколѵ na zmniejszenie przestępczości лѵ suwalskiej guber­
nji wpływa dodatnio także większe względnie rozpowszech­
nienie loświaty wśród ludności, liczącej podług spisu 1897 r.
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tylko 62,7o/o analfabetów. AVprawdzie ogół wiejskiej ludności 
zsnajduje ,s1q w  niepomyślnych ekonomicznych warunkach. 
Jakkolwiek suwalska gubernja wykazuje największy procent 
włościańskich gospodarstw z. obszarem ziemi ponad 71/2 dies.; 
jednakże лvskutek słabego jiowięloszienia włościańskiej włas 
ności, która w ciągli 30 lat od 1870 do 1899 roku 'wzrosła 
zaledwie o 4112 wŁościańskich gospodarstw, suwalska gubernja 
posiada .znaczny, bo 13,50/0 bezrolnego wiejskiego proletarjatu. 
nie znajdującego na miejscu zarobku wobec słabego rozwoju 
miast i fabrycznego przemysłu. Te niepomyślne agrarne i eko­
nomiczne ’wa.nmki powiniiyby znowu wpłynąć na spotęgowal- 
nie przestępstw przeciw własności; jednak ujemny ich wpływ 
na moralny stan ludności neutralizuje się przez silny i’uch 
emigracyjny do Stanów Zjednoczonych i Brazylji, któremu 
sprzyjają łatwość komunikacji wskutek blizkości morza i agi­
tacja zagranicznych ajentów. Pod względem ilości emigrantów 
suw-alska gubernja. zajmowała pierwsze miejsce w ciągu pię  ̂
ciolecia 1889—1893 r. W tein pięcioleciu rocznie eniigroAvalo 
z suwalskiej gubernji 2000 osób, co czyni 4,1 emigrantów na 
1000 wiejskiej ludności; w nasfcępnem jednak pięcioleciu od 
1894 1’oku cyfra emigrujących zmniejsza się do 2,19 osób na 
1000 ludności, 00 Avskazuje już pewme polepszenie ekonomiczi- 
nych Avarunków, gdyż upływ zbjdecznych sił, zmniejszyAvszy 
konkurencję, zwiększył zarobki pozostałych. Tak znaczny 
upływ ludności przeważnie w młodszym AAieku, ujawniającym 
równocześnie i największą przestępczość, naturalnie musiał 
silnie oddziaływać na zmniejszenie ogólnej przestępczości. 
Przy minimalnej liczbie iirzestępstw przeciw własności, oraz 
lirzy słabo rozwiniętym po])ędzie zbrodniczym przeciw osobom 
suwalska gubernja jednak ujawnia wskutek położenia geogra­
ficznego nad jiniską granicą znaczną liczbę przekroczeń prze­
ciw ustawie celnej, zaliczanych do przestępstw przeciw pań­
stwu.

Z pośród 10-ciu gubernji Królestwa Polskiego najmniejszą 
ogólną iprzestępczością AA'yróżnia się kaliska gubernja, zajmu­
jąca ostatnie miejsce na liście zbrodniczości (Tabl. KXIX). 
Warunki, w jakich znajduje się ta gubernja, wskazują, iż na-
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leżałoby loczekiwać w niej daleko silniejszej przestępczości. 
Kaliska g'libernja odznacza się względnie gęstem zaludnieniem; 
liczy dość znaczny niiejski element, wynoszący 13,8o/o całej 
ludności; posiada względnie rozwinięty fabryczny przemysł, 
ześrodkowujący ßię w centracli, jak: Kalisz, Zduńska Wola, 
Ozorków, a  zatrudniający dość znaczny, bo 12,3o/o całej ludno;- 
ści. Następnie wiejska łudność w kaliskiej guberiiji, wyno­
sząca 65,2o/o, znajduje się w niekorzystnych ekonomicznych 
warunkach. Kaliska igubeiiija posiada największy oprócz płoc­
kiej gubernji procent drobnych włościańskich gospodarstw 
z obszarem mniejszym, niż K/o dies, ziemi; oprócz tego 
włościańska własność/piowiększyła się wi niej nieznacznie! w sto;- 
sunku do przyrostu ludności, bo w ciągu 30 lat od 1870 do 
1899 r. wzrosła tylko o 1657 gospodarstw, a wskutek tego 
kaliska gubernja zalicza się do rzędu gubernji z maximalnym 
procentem wiejskiego bezrolnego prołetarjatu (Tabl. XXXII). 
Jakkolwiek te wszystkie warunki niekorzystnie \vpływają na 
moralny stan ludności; jednak kaliska gubernja odznacza się 
najmniejszą .oprócz suwalskiej gubernji ilością przestępstw 
przeciw własności, jak również wykazuje względnie niewielki 
proceni; przestępstw przeciw osobom (XXX), co zawdzięcza 
głównie 'Wychodźtwu na. zarobki do IVarszawy, Łodzi i innych 
przemysłowych centrów kraju bezrolnych i małorolnych wło­
ścian w .wieku produkcyjnym, odznaczającym się również naj­
silniejszym popędem zbrodniczym.^—Najliczniejszą stosunko­
wo kategorję prze,stępstw stanowią w kaliskiej gubernji prze­
stępstwa przeciw państwu, wśród których wskutek położenia, 
tej gubernji nad pruską granicą najpoważniejszą rubrykę czy­
nią przekroczenia przeciw ustaAvie celnej, a co obsenvowali- 
śmy 1‘ównież i w innych gubernjach, położonych nad granicą 
z sąsiedniemi mocarstwami.
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Przestępstwa powrotne.

Pi’zestępcy powrotni, tak zwani recydywiści, karani dwu­
krotnie, lub więcej razy, stanowią specjalną kategorję. Ci bu­
rzyciele porządku publiczinego są to postacie, dobrze znane 
w ttniu’adi więziennych.

A\'szystkie kodeksy karne uważają, jako okoliczność obcią­
żającą, przestępstwo pov^Totne, przy którem przejawia się wyż­
sze napięcie przestępnej woli, i, dlatego za te przestępstwa sto­
sowane są surowszo kary. Różnica pomiędzy kodeksami kar- 
nemi TOZinaityicli'paiistw zachodzi tylko w samej’ definicji istoty 
powrotnego przestępstwa], a  mianowicie: podług rosyjskiego 
kodeksu kaanegO’, uzupełnionego 25 lutego 1892 roku, dla 
jirzyziiania powrotnego przestępstwa wymagane są trzy wa­
runki: ,1) identyczność, lub jednorodność nowego przestęp­
stwa z poprzedniem, 2) spełnienie nowego przestępstwa ])o 
odbyciu kary za poprzednie i 3) spełnienie przed upływem 
oznaczonego okresu czasu nowego przestępstwa; natomiast 
podług francuskiego Code penale, uzupełnionego w 1832, 1863 
i 1891 roku, dla przyznania istnienia powrotnego przestępstwa 
nie jest wymagana ani identyczność nowego przestępstwa z po­
przedniem, ani odbycie kary za poprzednie.

ЛѴІозка szkoła antiopologiczna prawa kaimego widzi w po-
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wTOtnych przestępcach ludzi ^zwyrodniałych, urodzonych 
zbrodniarzy, lub nieuleczalnych, obłąkianych moralnie i za­
leca wieczystą relegację. ich. Lombroso w pracy swojej: „L’ho- 
mo deliquente“ powołuje się na wyniki badań uczonycli, jak 
Ferri’ego, który, dzieląc recydywistów na poszczególne ka,- 
tegorje przestępstw, na podstawie danych francuskiej staty­
styki kryminalnej za okres 1874—1878 r. dochodzi do prze­
konania, że najwyższe cyfry oznaczają przestępstwa, wła­
ściwe zbrodniarzom urodzonym; dalej liombroso powołuje się 
na badanie ОИѵесгопа, który wykazuje zwiększenie recydywy 
w Szwecji i niepoprawność skazanych na całe życie do robót 
publicznych, a następnie ułaskawionych; cytuje ińwnież Ію т- 
broso wyniki badań Tooqueville’a o przestępczości Ameryki, 
oraz zdanie sumiennego badacza prostytucji Parent-Duchate- 
let’a, który ąiówi, że niewiele prostytutek okazuje skruchę i że 
idą one do domów poprawy dlatego tylko, ażeby polepszyć 
swój los; wreszcie dla potwierdzenia swojej teorji Lombroso 
cytuje i przysłowia, stwierdzające, zdaniem jego, mądrość lu­
dową, jak: „semel malus, semper mahis“, lub ,,ani kij, ani 
więzienie nie zrobią człowieka dobrym“ (Ne baston, nó preson 
non fa Гото bon) i t. p.

Zgodnie z wyżej przytoczonemi poglądami uczonych i na 
podstawie studjowania genealogji rodziny Jucke, którą amery­
kański uczony Dugdale dopro\vadził do siódmego pokolenia, 
Lombroso dochodzi do wniosku, że zbrodnia jest dziedziczną, 
że wielu przestępców nie posiada zmysłu moralnego i że re- 
1’ydywista jest niepoprawny. Lombroso, opierając się na ba­
daniach Locatelli’ego, twierdzi także, że wykształcenie, uwa­
żane przez лѵіеіи powierzcliownych badaczy za panaceum 
przeciw zbrodni, jest jedną z przyczyn recydywy, lub przy­
najmniej pośrednim jej czynnikiem; systemowi zaś kar stop­
niowanych i indywidualizowanycli Lombroso nie przypisuje 
wielkiego wpływu na zmniejszenie recydywy, gdyż, jak po­
wiada, jeżeli system tych kai' dał wogóle świetne rezultaty 
w Zwickau i Irlandji (2,68o/o recydywistów w Zwickau i lOo/o 
w Irlandji), to w Danji, gdzie badano nie tylko ogółowe,
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ale i drobne, subtelne szczegóły, okazał się zupełnie nieod­
powiednim.

Teorja włoskiej szkoły antropołogicznej niebawem zna­
lazła zastosowanie i w praktyce, gdyż w myśl tej teorji we 
bYancji izostała wi)rowadzona 27 maja 1885 roku ustawa
0 wieczystem internowaniu powrotnych przestępców w ko- 
lonjach; w ostatnich jednak czasach równocześnie z zachwia­
niem teoretycznych wywodów antropologicznej szkoły prawa 
karnego zaczął przeważać i w praktyce kierunek odmienny, 
przypuszczający możliwość poprawy recydywistów.

Te same zarzuty, które przytaczaliśmy wyżej, we wstępie 
przeciw poglądom szkoły antropołogicznej, i w szczegółności 
])ггесіл\' teorji Lombroso’a, można przytoczyć i tutaj, a miano­
wicie: operowanie materjałem statystycznym za zbyt krótkie 
okresy czasu, nie mogącym przeto dostarczyć niezbitych 
prawd, jak również zbyt pośpieszne wnioskowanie; słaby zaś 
wpływ wykształcenia i systemu kar stopniowanych na zmniej­
szenie recydywy świadczy tyłko o niedoskonałości obecnego 
systemu wykształcenia, jak również sposobu stosowania kar
1 systemu więzień.

Jeżełi niektórzy przestępcy wprawdzie uwydatniają wy­
raźne objawy zdegenerowania i niezdolność do poprawy, to da­
leko częściej należy przypisać Avinę samemu społeczeństwu, 
hodującemu zbrodnię, należy szukać przyczyn w złem funkcjo­
nowaniu 01'ganizmu społecznego, w nieodpowiednim wymiarze 
kar i źłe zorganizowanych więzieniach. Obserwowany nieje­
dnokrotnie fakt, iż wiek młody do 17 lat dostarcza nieznaczny 
jn'ocent recydywistów, wskazuje, że гесу0улѵі0сі nie przedsta­
wiają typu urodzonycłi zbrodniarzy, gdyż zbrodniczy instynkt 
w takim razie objawiłby się wcześniej. Najczęściej do ponowne­
go spełnienia czynu przestępnego zmusza uwmlnionego z wię­
zienia trudność wyszukania zajęcia wskutek unikania społe­
czeństwa zetknięcia z przestępcą i bezwzgłędność władz przy 
wykonywaniu dozoru połicyjnego. Do powyższych wyników 
doszła podjęta przed kilku laty ŷ Rosji ankieta dla wyja­
śnienia przyczyn wzi'astającej recydywy.

AVobec stale wzi‘astającej liczby recydywistów prawodaw-
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су europejskich pahstw zwrócili w ostatnich czasach szczegól­
niejszą uwagę na recydywę i postawili sobie za zadanie walkę 
przeciw przestępstwu powrotnemu, a w tym celu .stosowane są 
na zachodzie Europy i w Anglji ulep.szone systemy więzień. 
Z wielką pomocą w zwalczaniu recydywy przychodzi rządowym 
organom i ргулсаШа inicjatywą. Szczytną zasługę w tyin kierun­
ku spełniają w Anglji liczne stowarzy szenia, opiekujące się uwol- 
uionemi więźniami i okazujące im pomoc w sposób nie obrażają­
cy. Stowarzyszenia te chronią uwolnionych więźniów od spełnie­
nia nowego przestępstwa i ułatwiają im sposobność do powrotu 
na drogę uczciwej i racy. U nas działalność ŝ  oleczna w tym 
kierunku zaledwie została zapoczątkowana. Zalegalizowane d. 
19 listopada 1909 r. Towarzystwo opieki nad osobami uwolnio- 
tiemi z więzień (Patronat) po załatwieniu czynności organiza­
cyjnych zaczęło funkcjonować d. 1 stycznia 1910 r. Stosownie 
do p. 1 Ustawy Towarzystwo Patronatu ma na cełu: dopomaga­
nie osobom, uwołnionym z więzień, do ustalenia swego bytu 
gwoli powrotowi na drogę uczciwego życia, jak również wspie­
ranie będących w niedostatku rodzin uwięzionych i zesłanych. 
Do powyższego celu Towarzystwo stosownie do p. 5 tejże Usta­
wy zdąża: 1) przez zaopatrywanie osób, przyjętych pod opiekę, 
w odzież, pożywienie, środki lekarskie, narzędzia pracy, ma- 
terjały i inne pożyteczne dla nich przedmioty, 2) przez udzie­
lanie pożyczek i wsparć pieniężnych, 3) przez wyszukanie dla 
wymienionych osób zajęć i dostarczenie im posad, 4) przez nie­
sienie pomocy przy umieszczaniu ich w przytułkach, sz])ita- 
lach, szkołacli, schroniskach, domach pracy, 5) przez przedsię­
wzięcie starań cełem możłiAvie lychłego uzyskania przez oso­
by wymienione dowodów łegitymacyjnych, G) })rzez podejmo­
wanie przed właściwemi władzami starań na rzecz wymienio­
nych osób, jeżeli po odcierpieniu kary podlegają ograniczeniom 
prawa wyboru i zmiany miejsca zamieszkania, 7) przez uła­
twienie wymienionym osobom, po uwolnieniu ich z więzień, 
powrotu w strony rodzinne, 8) przez ułatwienie i dostarczenie 
im środków na wychowanie dzieci i przez inne tego rodzaju 
środki i czyny, zmierzające do niesienia pomocy losobom, znaj­
dującym się pod opieką Towarzystwa.
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W ciągu pierwszych pięciu miesięcy istnienia Towarzystwo 
zaopiekowało się 180-ciu osobami. ЛѴоЬес szczupłości fundu­
szów Towarzystwo udzieła załedwie bardzo drobne pieniężne 
wsparcia na pewne określone cełe, np.: na wykup iz lombardu 
zastawionycli rzeczy, przyczem Towarzystwo nie wydaje ob­
darowanym pieniędzy wprost do ręki, lecz samo załatwia te 
czynności przy pomocy odpowiednich osób. ЛѴ tymże pięcio­
miesięcznym okresie czasu przy pomocy Towarzystwa otrzy­
mały zajęcie 23 osoby, z dotychczasowego prowadzenia się 
któi-ycłi pracodawcy na ogół w zupełności są zadowołeni. Jak­
kolwiek niektórzy kryminolodzy twierdzą, że recydywiści rzad­
ko poprawiają się, to Jednak śmiało można utrzymywać, że 
w naszym kraju powrotni przestępcy w większości wypadków 
nie pi‘zedstawiająją typu łudzi zdegenerowanych, zwyrodnia- 
łycli; przy odpowiedniej przeto opiece i pomocy w wyszuka­
niu uczciwej pracy wielu z pośród uwołnionycłi z( więzienia 
dałoby się uchronić od ponownego spełnienia przestępstwa. Nie­
jaki C. łat 48, który kükaki’otnie był karany za' kradzieże, 
a razem przesiedział w więzieniu około 20 lat, na zadane mu 
przez członka Towarzystwa pytanie, odpo\viada, że po uwol­
nieniu z więzienia wskutek niemożności wyszukania zajęcia 
zniiiszony był kraść. Otrzymawszy przy pomocy Towarzystwa 
zajęcie u przedsiębiorcy robót blacharskich, tenże C. spełnia 
ŝ ■̂oJe obowiązki i zachowuje się zupełnie poprawnie. Drugi 
przykład przedstawia również kilkakrotnie karany recydywista 
niejaki O. łat 48; od kilku miesięcy pracuje u pewnego przed­
siębiorcy ku zupełnemu zadowoleniu tegoż.

Jakkolwiek istnieją projekty założenia własnych domów 
zajęć i warsztatów Towarzystwa, to Jednak dotychczas przy 
szczupłycli środkacli materjalnycli i przy slabem poparciu 
ogółu iiilode Towai'zystwo nie mogło rozwinąć szerszej działal­
ności. Zbyt krótki czas istnienia Towarzystwa nie pozwała 
wykazać dobroczynnych skutków istnienia podobnej instytu­
cji społecznej. Jednak dla ludzi nieuprzedzonych zrozumiałą 
Jest niezbędność istnienia podobnego patronatu; powinienby 
przeto pgół z!ainterc«ować się i materjałnie poprzeć tę tak 
potrzebną instytucję.
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Przy porównaniu danych z ostatniego dziesięciolecia 1897 
—1906 r. z daneiĄi statystycznemi z wcześniejszych okresów 
czasu dynamika powrotnych przestępstw w Królestwie Pol- 
skiem wykazuje dość silny wzrost tychże przestępstw. ЛѴ 1865 
r. przy ogólnej ilości skazanych w Królestwie Polskiem 11125, 
liczba powrotnych przestępców wynosiła 994, co 'stanowi 8,9o/o 
wszystkich skazanych; w 1874 r. przy ogólnej liczbie ska­
zanych 11063, ilość powrotnych przestępców wynosiła 1288, 
co czyni ll,6o/o; w okresie zaś 1897—1906 r. przeciętna roczna 
cyfra po^\Totnych przestępców wynosiła 16,8o/o skazanych przez 
wszystkie sądy; a zatem w ciągu trzydziestoletniego okresu 
czasu od 1874 r. liczba powrotnych przestępców wzrosła w przy­
bliżeniu o 50o/o. Wzrost recydywy okaże się jeszcze większy, 
jeżeli przyjmiemy pod uwagę, że stosownie do ustalonej w 1892 
r. w prawodawstwie rosyjskiem definicji przestępstwa powrot­
nego statystyka kryminalna zarejestrowała za okres 1897— 
1906 r. tylko tych powrotnych przestępców, którzy spełnili 
nowe przestępstwo identyczne, lub podobne do poprzedniego; 
podczas gdy liczba powrotnych przestępców w 1874 r. obejmuje 
wszystkich recydywistów, skazanych nie tylko za podobne, 
lecz i za inne przestępstwa.

Analogiczny objaw' silnego wzrostu recydywy spostrzega­
my również we w^szystkich państwach zachodnio-europejskich.

Л1' Niemczech w’' 1883 r. recydywiści wynosili 24,1 o/o wszyst- 
skich skazanych, w 1894 r. cyfra recydyw^istów wzrosła do 
30,9o/o, a w 1907 r. dosięgła 44,3o/o wszystkich skazanych.

We iimicji liczba recydywistów podniosła się z 43 o/o 
W' 1885 r. do 46 o/o w 1894 r.

A" Austrji, jeżeli przyjmować pod uwagę tylko zbrodme, 
daje się zauwn-żyć pew'iie zmniejszenie recydywy, txj gdy 
w 1874 r. było osądzonych za zbrodnie recydywistów 2 4 ,5 o /o , 

to w 1893 r. liczba tychże wyniosła tyłko 2 3 , 8 o/o; lecz jeżeli 
przyjąć pod uwagę i zasądzonych za przestępstwa i przekro­
czenia, to liczba recydywistów' rówmież wzrosła w tym okre­
sie czasu z 45,3o/o  do 5 2 ,2 o /o , co znajduje się poniekąd лѵ zależ­
ności od wprow'adzonej w Austrji w' 1877 r. Ustawy przeciw 
pijaństwm i ŵ' 1885 r. Ustawmy przeciw żebractwu.
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Jakkolwiek recydywa wzi’asta w Królestwie Polskiem, co- 
obserwTijemy również i w innych рапзЬлѵасІі; to jednakże dane 
7j ostatnich lat sprawozdawczych przekonywają, iż ogólna 
ilość recydywistów jest pomimo to prawie trzy razy ]iiniejszą 
W" Królestwie Polskiem, aniżeli w рапвілѵасіі zachodnio-europej­
skich, Tę przcAvagę państw zachodnio-europejskich pod wzglę­
dem recydywy nie należy przypisywać wyłącznie różnicy ko­
deksów karnych w pojmowaniu istoty po\vrotnego przestęp­
stwa, lecz i faktycznej przewadze powrotnych przestępstw 
na zachodzie Europy, gdyż w zależności od różnego pojmowania 
l)owrotnego przestępstwa statystyczne dane różnych państw 
mogą różnić się w przybliżeniu o lOo/o, jak o tern możemy się 
Ijrzekonać na ])odstawie danych statystycznych Królestwa 
Polskiego, a mianowicie; w Kńćlestwie Polskiem w 1874 r. 
liczba recydywistów, skazanych za identyczne przestępstwa wy­
nosiła ІЮ1, liczba zaś recydywistów skazanych nie tylko za 
identyczne z poprzedniemi, lecz i za inne przestępstwa dosięgła 
944, co stanowi wyżej wymienioną różnicę tylko lOo/o.

Pomimo wzrostu powrotnych przestępstw w Królestwie^ 
Polskiem, jak wskazaliśmy wyżej, jednak porównanie ostat­
nich lat sprawozdawczych wykazuje mniejszą ilość prze­
stępstw ЛѴ Królestwńe Polskiem nie tylko w porównaniu z za­
chodnią Europą, lecz również i w porównaniu z Kosją, a mia­
nowicie: w ostatniem dziesięcioleciu 1897 — 1906 r. na 100 
wszystkich skazanych przy})adało przeciętnie na rok w Kró­
lestwie l^olskiem powrotnych przestępców, skazanych przez 
sądy ogólne, 17,8 i przez sądy pokoju i gminne 15,9, ymdczas 
gdy w Cesarstwie przypadało skazanych powrotnych przestęp­
ców ])rzez sądy ogólne 24,4 i przez sądy pokoju 17,4 (TabL. 
ХХХТ11)

Porównanie również Galicji z pozostałemi krajami moiiar- 
chji austrjackiej, oraz poznańskiego okręgu sądowego z ca- 
lem ])aństwem niemieckiem przekonyAva nas, że wogóle lud­
ność jmlska we wszystkich trzech zaborach dostarcza niższej 
cyfry recydywistów od przeciętnej dla każdego z państw, 
w skład których wchodzą wyżej wymienione prowincje pol­
skie.
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Podług urzędowych niemieckich publikacji za 1907 r. 
w okręgu sądowym poznańskim na 20499 wszystkich skaza­
nych przypadało ogółem recydywistów 7594, czyli 37o/o.; w ca­
lem zaś państwde niemieckiem (bez okręgu poznańskiego) na 
510224 wszystkich skazanych przypadało recydywistów 227663, 
czyli 44,6o/o.

Jeżeli porównamy Galicję z całą Austrją pod względem 
ilości recydywistów w wieku ponad 20 lat, skazanych za zbrodnie 
tylko, na podstawie urzędowych austrjackich publikacji za 
1906 rok otrzymamy następujący stosunek: w Galicji Zachod­
niej na 3811 skazanych za zbrodnie przypadało recydywistów 
607, czyli 16,lo/o;w Galicji Wschodniej na 6461 skazanych 
było 1089 recydywistów, czyli 15,5o/o; we wszystkich zaś po­
zostałych krajach Apstrji (bez Galicji Zach. i Wschód.) na 
26423 skazanych za zbrodnie (Verbrechen) przypadało recy­
dywistów 6049, czyli 22,9o/o.

Uwzględniając następnie poszczególne rodzaje spełnianych 
powrotnych przestępstw, otrzymujemy następujący stosunek 
Królestwa Polskiego do państw zachodnio-europejskich.

W Królestwie Polskiem w 1898 r. i) z ogólnej liczby 2204 
recydywistów było skazanych przez sądy ogólne 1491, a mia­
nowicie: za przestępstwa przeciw państwu i porządkowi pub­
licznemu 64, za zadanie ran 12, za rabunek 5, /a'kradzież 
1406, za wymuszenie 1, za oszustwo 2 i za czyny samowolne 
1; przez sądy zaś pokoju i gminne skazano 713 recydywistów 
za drobne kradzieże.

ЛѴе Francji w 1906 r. skazano recydywistów: za morder­
stwo (meurtre) 133, za zabójstwo (assassinat) 115, otrucie 1, 
przyczynienie śmiertelnych ran (blessurs et coups suivis de 
mort) 49, za zadanie ciężkich ran (coups et blessures gra­
ves) 14, za zg4valcenie niezamężnej kobiety (viol et attentat 
a la pudeur sur des adultes) 19, za zgwałcenie maiolet-

1) w  urzędowych publikacjach, poczynając od 1901 r., brak dla 
Кгоіезілѵа Polskiego danych statyslycznych o ilości recydywistów z wy­
szczególnieniem rodzajów spełnionych przestępstw.
stan moralny Społeczeństwa PolJkieg: 10
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niej do 15 lat (viol еш" des enfants au -dessous de 15 
ans) 111.

W Niemicziech' w 1907 r. skazano recydywistów: za dwu- 
żeństwo 38, cudzołóstwo 42, kazirodztwo 108, sodomję 119, 
bestjalstwo 121, zg-wałcenie 268, za sprośne czyny z nieletniemi 
do 14 lat 2002, za łiandel żywym towarem i rajfurstwo 1591, 
za morderstwo ;42, za zabójstwo 58, za podpalenie 196, za 
kradzież 34143, za identyczne przestępstwo kradzieży 16495, 
i tak dalej.

Na podstawie wyżej przytoczonych cyfr przekonywamy 
się, że najliczniejszą kategorję powrotnych przestępstw sta­
nowią u nas kradzieże; natomiast inne rodzaje ciężkich zbrod­
ni rzadko dostarczają recydywistów, co dowodzi, że kraj nasz 
nie posiada tej licznej rzeszy niepoprawnych, zdegenerowanych 
przestępców', [jaltą bbserwujemy w zachodnio-europejskich 
państwach.

Eozpatnijąc recydywę zależnie od płci, wieku i innych 
właściwości, spostrzegamy wśród mężczyzn cokołwiek \vięk- 
szy procent powrotnych przestępców, aniżeli wśród kobiet: 
gdy powrotni przestępcy płci męzkiej stanowią 17,9<>/o wszyst­
kich mężczyzn, skazanych przez sądy ogólne, to recydywistki 
wynoszą tylko 14,7o/o wszystkich skazanych kobiet; dla ska­
zanych przez sądy pokoju i gminne w' przybliżeniu zachowuje 
się ten sam stosunek, który wynosi dla recydywistów płci 
męzkiej 16,6o/o, a dla recydywistek 13,lo/o (Tabl. XXXIII 
i 1).

Jakkolwiek pod w-zględem ogólnej przestępczości mężczy­
źni przewyższają kobiety 4,5 razy, to natomiasit stosunek prze­
stępczości recydywistów i j-ecydywistek znacznie zmniejsza 
się, jak o tem przekonywają nas v^żej przytoczone dane sta­
tystyczne, które pod względem prawdopodobieństwa popeł­
nienia ponownego przestępstw'a wykazują nieznaczną różnicę 
pomiędzy mężczyzną- przestępcą, a kobietą-przestępczynią, co 
świadczy, że kobieta, raz wkroczywszy na drogę przestępku, 
posiada mniejszą siłę odporną, aniżełi ogół kobiet w porówna­
niu do mężczyzn.



147

W Cesarstwie w porównaniu z Królestwem daje się spo­
strzegać na korzyść kobiet większa różnica pomiędzy ilością 
mężczyzn recydywistów, a kobiet recydywistek, bo gdy na 
100 skazanycli mężczyzn prizypadia 21,6 recydywistóлv, to na 
100, skazany cli kobiet przypada recydywistek tylko 12,1 (Tabl. 
XXXIII i III). ^

ЛУ stosunku do wieku recydywa bywa cokolwiek częściej 
spełnianą w młodym wieku przez niepełnoletnich od 17 do 
21 lat, aniżeli przez pełnoletnich, a mianowicie: na ogólną 
ilość wszystkich skazanych 30851 niepełnoletaiich, w ciągu 
10-ciu lat od 1897 do 1906 r, wypadało recyldywistów 5370 
(Tabl. XXXIV), co stanowi 17,4o/o wszystkich kvazanych nie­
pełnoletnich ; na ogólną zaś ilość skazanych pełnoletnich 111368 
przypadało recydywistów 18482 (Tabł. XXXIV), co czyni 
16,6o/o skazanych pełnoletnich. Na większy procent recydywi­
stów w młodym wieku wpływa oprócz psychicznych wła­
sności tego wieku również i ta okołiczność, że w wieku mło­
dym bywają spełniane przeważnie drobne kradzieże, za któ­
re sprawcy podlegają krótkoterminowym karom; w wieku zaś 
dojrzałym bywają częściej spełniane ciężkie zbrodnie, karane 
długoterminowem (pozbawieniem wolności, wobec czego, jak 
i dla swego wieku przestępca nie ma możności tak częstego 
spełnienia recydywy.

Najkrytyczniejszym okresem wieku pod wzgłędem recydy­
wy jest okres pomiędzy 17—21 rokiem życia, a mianowicie: 
na 100000 łudności danego okresu wieku przeciętnie przypada 
recydywistów w wieku od 10 do 17 lat 3,4 płci męzkiej 1 0,2 
płci żeńskiej; w wieku od,' 17 do 21 lat przypada recydywistów 
163,4 płci męzkiej i 14,3 płci żeńskiej; wiek zaś dojrzały od 
21 lat dostarcza 63,4 recydywistów i 13,2 recydywistek na 
100000 ludności pełnoletniej każdej płci.

ЛѴ zależności od stanu cywilnego tak bezżenni mężczy­
źni, jak i niezamężne kobiety dostarczają większego pro­
centu recydywistów', aniżeli mężczyźni żonaci i kobiety zamęż­
ne; bo gdy na 100 skazanycli kawalerów przypada 22,2 recy­
dywistów i na 100 skazanych panien przypada recydywistek 
13,2, to na 100 skazanych żonatych mężczyzn przypada rę-
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cydywLStów tylko 13,2 i na 100 skazraiiycli zamężnych kobiet 
tylko 9,9 recydywistek. Z pośród kobiet przestępczyń najwięk­
szego procentu recydywistek, bo 19,1 na 100 zasądzonych do­
starczają wdo \̂"y, gdy iwśród mężczyzn największy procent 
recydywistów dają rozwiedzeni (Tabl. XXXIV).

Stopień wykształcenia wpływa nie tylko na zmniejszenie 
ogólnej przestępczości, jak' to wykazaliśmy wyżej, lecz również 
dobroczynnie wpływa i na zmniejszenie recydywy, a miano­
wicie: na 100 skazanych łącznie mężczyzn i kobiet każdego 
z trzech stopni wykształcenia przypada recydywistów': anał- 
fabetów' 18,2, imiiejących czytać i pisać 12,5 i z wykształce­
niem wyższem, średniem i niższem tylko 6,5 recydywistów 
(Tabl. XXXIV).

Pod względem wdelokrotności recydywy spostrzegamy, że 
największą ilość stanowdą dwmkrotni przestępcy, których za 
cały dziesięcioletni okres 1897—1906 r. było 9035 mężczyzn 
i 1517 kobiet; natomiast liczba recydyw'istów, którzy po trzeci 
raz spełnili przeßtępstлvo, zmniejsza się o połowę tak dla męż­
czyzn, jak dla kobiet w porównaniu z dwukrotnemi przestęp­
cami. Powyższy objaw' w'skazuje, że pomimo dotychczasowe­
go braku pomocy ze strony społeczeństwa- i braku ułatwie­
nia uw'olnionym z więzienia w'yszukania zajęcia, znaczna je­
dnak część recydywistów poprawia się i po trzeci raz przestęp­
stwa już nie spełnia (Tabł. XXXIV).

Co do w'piywLi profesji na recydyw'ę spostrzegamy, że 
iiajAwiększą ilość recydywistów' dostai’czają te rodzaje zajęć, 
które w'yróżniają się największą liczbą przestępstw' przeciw' 
własności, ponieważ kradzież daje największą ilość wypadków 
recydyw^y. Z tego powmdu największej liczby recydywlstów- 
plci męzkiej dostai*czają mularze, następne miejsce ipod w'zglę- 
dem ilości pow'rotnych przestępstw' zajmują zatrudnieni prze­
mysłem })rzetw'arzającym, dalej ludzie niewiadomych i nieo­
kreślonych zajęć i pracujący w' przemyśle przewmzow'yni; rol­
nicy zaś, którzy spełniają w'zględnie niewielką ilość kradzieży, 
dostai'czają rówmież nieznaczną ilość recydywistów' (Tabl. 
XXXV).

Xajw'iększego procentu recydyw'istek dostarczają prosty-
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tutki, po nicli następują kobiety nieokreślonych i niewiado­
mych zajęć, dalej kobiety ъ kategxjrji przemysłu przetwarzają­
c e j ,  następne zaś po nich miejsce zajmują najemnice i służba 
domowa. (Tabl. XXXV).

Na zakończenie streszczamy główniejsze wyniki, których 
dostarczają dane statystyki kryminałnej w ubiegłem trzydzie- 
stołeciu 1877—1906 r. Na zasadzie porównania przestępczości 
Krółestwa Połskiego z przestępczością innych państw, o ile 
to było możłiwem przy znacznych różnicach w rejestrowaniu 
w rozmaity dl państwach mater jałul statystycznego, jak również 
na podstawie uwydatnienia dynamilci przestępczości w ubie­
głem trzydziestołeciu 1877—1906 r., widzieliśmy, że pod wzglę­
dem ilości spełnionych di'obnych przestępstw, rzczegółiiiej 
(h’obnych kradzieży i zadania lekkich ran ludność pol­
ska przewyższa inne narodowości, że lud nasz jest często 
występny, bo ciemny i głodny; natomiast dają się spostrze­
gać i pocieszające ,objawy, a mianowicie, że ludność tak Kró­
lestwa Polskiego, jak i dzielnic polskich w dwucłi pozostałych 
zaborach spełnia stosunkowo mniejszą ilość najcięższych zbrod­
ni, że narói^mi iz[ innemi ludami słowiaiiskiemi ludność polska 
odznacza się także minimalną ilością przestępstw przeciw mo­
ralności, a także względnie niewielką ilością przestępstw po­
wrotnych; daje się również spostrzegać znamienny objaw, że 
gdy w państwach zachodnio-europejskich przestępczość stale 
wzrasta, to w naszym kraju objawia się dążenie raczej do 
stopniowego zmniejszania się przestępczości tak nięzkiej, jak 
żeńskiej i niepełnoletnich. Powyższe objawy są niezbitym do­
wodem, że, nie bacząc na niepomyślne warunki ekonomiczne 
i brak oświaty, lud nasz skutecznie walczy ze ziemi skłon­
nościami, co świadczy, że posiada zadatki moralnego dosko­
nalenia się  ̂ a zatem można mieć niepłonną nadzieję, że w mia­
rę, jak oświata obejmie szerokie masy ludu, a duch jego wy­
zwoli się z pęt ciemnego bytu, w miarę, jak większy do- 
biobyt zapanuje wśród szerokich mas tego ludu, to .równo­
cześnie i)odniesie się poziom moralny, a czyny zbrodnicze 
będą coraz rzadsze. Do ])odobnych jasnych horoskopów na
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przyszłość upoważnia i ta okoliczność, iż tam, gdzie lud nasz 
rozwija się w pomyślniejszych warunkach, np. na wychodźtwie 
w Amei^yoe, jest on wytrwały, pracowity, trzeźwy, dochodzi 
do znacznego stopnia dobrobytu i występki wśród niego 
względnie są dość rzadkie, a cechy powyższe przyznają mu 
zupełnie bezstronni badacze.



C z ę ś ć  druga.
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T A B L I C A  I.
Ilość oskarżonych i skazanych w Królestwie Polskiem.
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o
к

Oc
«в 2 M ® cn O

CN>»NU•N
В

!o
o

В0>Ы
a w tej liczbie 

pełnoletnich
nie- aN> .O•N

В
X IO ВNCQ

a w tej liczbie niepeł­
noletnich

do 13 lat od U 
20

t do 
at
płci
żeń.

do 13 lat Od 14 d 
lat

0 20
płci
żeń.

płci
męz.

płci
żeń.

płci
męz.

płci
męz.

płci
żeń.

płci I 
męz. 1

1877 6050 3417 692 4109 29 2 574 75 5054 1446 6500 88 5 1187 232
8 6943 3820 762 4582 56 8 649 100 5149 1555 6704 80 7 1323 241
9 8931 4997 949 5946 64 7 878 130 4514 1354 5868 59 3 1185 231

1880 10368 6093 1173 7266 49 7 1086 167 5827 1609 7436 73 2 1416, 285
1 11098 6075 1083 7158 67 8 1147 160 6359 1690 8049 68 6 1538| 301
2 11048 6462 1165 7627 80 8 1150 140 5422 1418 6840 54 9 1377| 271
3 11572 4627 944 5571 43 6 837 117 6758 1587 8345 61 3 1704 311
4 12959 5565 1171 6736 36 5 919 115 7829 1886 9715 71 5 1879 335
5 12600 7010 1467 8477 60 7 1086 150 6218 1551 7769 53 8 1530' 310
6 14008 8155 1634 9789 51 10 1234 175 6521 1393 7914 67 9 15781262

Razem 105577 56221! 1104067261 535 68 9560 1329 59651 15489 75140'674 57 14717'27791
1887 13999 8255 1721 9976 65 13 1193 179 6660 1646 8306 63 10 1608’ 337

8 15814 9256 2135:11391 47 10 1185 278 6717 1648 8365 62 6 1713 311
9 14788 8595 181610411 47 15 1032 211 7394 1774 9168 62 8 1961! 315

1890 14694 8339 179310132 42 10 1015 212 7624 1874 9498 86 5 2054 311
1 14129 8281 1780; 10061 26 4 947 178 7663 1901 9564 60 4 2167, 356
2 14013 8505 204710552 46 3 1093 207 96621 2192 11854 115 6 239 Г 400
3 14146 8554 173210286 36 5 1116 193 6570 1829 8399 73 6 1608: 354
4 12719 6640 1438 8078 37 9 949 162 5463 1425 6888 82 11 1419 283
5 12349 5541 1151 6692 26 2 945 140 5672 14081 7080 55 9 155?; 276
6 11561 5997 1148 7145 38 11 1008 138 5537 1448 6985 62 7 1571j 306

Razem 13821277963 1676194724 410 82 10483 1898 68962'1714586107'7201 1
72 18049 3249

897 12493 6998 1516 8514 38 5 1090 195 5213 1356 6569 86 10 1386 278
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T A B L I C A  II.
Ilość skazanych przez sądy ogólne w Królestwie Polskiem z podziałem 

według główniejszych rodzajów przestępstw.
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(jOU!COCA)OĴ >.Ji.4̂ COGO 
O J i —  О і С Я С П С Л Ю  —  О О С Лtooo^a —
( O C 0 ^ > . 0 0  00 0 0 4 x J i . l O ü l

n:Ю to N5 Ю to to to to to to00 O J 4:̂ o Ю to O J to O J<o (O O l O l -o O J 4̂ toto co <1 Ü1 O l -v | o 42»

00
Ol < I 00 00 00 00 00 co co

- a to 00 to 42» (32 a> to
4:^ O ) O J ( O on (32 o c o oto O J Ю O J 42» (32 < 1 (32 00 O l

« s

3 ^

o
'ТЗo

>
n
r

X I

a i o i ^ ^ o j t o  — o t o o o - j
ROK

O
>

Ю — “ (O — toboto — >— 02 — WO^OOOOJ~JJ:i.юот — oooia)Łooo)02 4̂ CnJi.O)4i.OOOtO«D~a OTCnmOtOOUJOOOJi. NS9

tOCOOO*»4i.tO — OJO'O) OO^tOJi-СЛЮ̂ ООО Ji-ita. — 00 00(0 — 00(ЛО ioooooo>oo^^~atowo2

4І.00О — — O O ^  — ~ a < i 0 2 a ) < i o o o o c o o o o
t o c o t o ^ l -  O T O O Ü T t O t O  -J — 42̂02 00 0000 — (Ô».
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T A B L I C A  V.
Ilość skazanych przez sądy ogólne w Królestwie Polskiem z podziałem 

według narodowości

R O K
N A R O D O W O Ś Ć  S K A Z A N Y C H

Polacy Rosjanie Litwini Żydzi Niemcy Cyganie Inne naro­
dowości

1897 6354 470 299 1133 211 47
8 6374 670 250 1143 193 — 55
9 6456 578 277 1268 228 — 63

1900 6252 641 275 1195 259 — 49
1 7650 779 229 1333 243 52 12
2 5900 634 221 970 189 , 21 8
3 5758 595 188 1037 225 37 5
4 6704 512 265 1164 202 29 8
5 6100 521 190 980 165 14 25
6 5485 419 149 875 159 18 26

Razem 63033 5819 2343 11098 2074 171 298

T A B L I C A  VI .
Ilość skazanych przez sądy gminne i pokoju w Królestwie Polskiem 

z podziałem według wyznań*)

R O K
W Y Z N A N I E  S K A Z A N Y C H

Katolicy j Prawosławni Protestanci Mojżeszowego
wyznania Innych wyznań

1897 5281 405 166 714 3
8 5665 512 209 738 2
9 4810 410 155 742 2

1900 5006 390 176 746 1
1 4356 305 121 621 1
2 4757 366 171 783 —
3 4851 346 150 676 2
4 ; 3966 323 146 586 7
5 4322 320 100 526 6
6 ; 2783 202 64 359 6

Razem 45797 3579 1458 6491 30

*) Do 1904 roku w urzędowych sprawozdaniach odnośnie skazanych 
przez sądy pokoju i gminne nie podawano podziału według narodowości, a 
uwzględniano tylko podział według wyznań.
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T A B L I C A  VIII.
Ludność Królestwa Polskiego z podziałem według wyznania 

i narodowości.

a) Według narodowości.

>,oCQ
*o
Cu

ce
O C

'5 *N
>.

•N

>1CJE
Ci

z

O
’c
b£>»

U

<0 o
C  t- & oc 2 o“«-H

6755503631844305322 1267194407274 1056 34060

b) Według wyznania.

O >> *•> (J «S
Se 1 " u 5 > I o «  2« Sf2Q .O T  »>

ó) ił 1̂ .2 ̂5NO e<  O) M  N
■«'SCJ 2

7031949
*)

61701442027П321100
j 11919

T A B L I C A  IX.
Przestępczość w Rosji z uwzgłędnieniem okręgu Moskiewskiej 

Izby Sądowej.

S Ą D Y  O G Ó L N E .

R O K Ogółem w Okręgu 
Moskiew­
skiej Izby 
Sądowej

a w tej liczbie skazano 
przez Sąd Okręgowy: Ogółem 

w moskiew­
skim okrę­

gu sądo­
wym

a wTej liczbie skazano 
w gubernji;

4)

05o&e
SS 9)3

ce — 
ee «

•Ń
Cd « M

4)

O 2 i |
37
СЛ*3

‘П  — . 
Cd CiN*n 
•C *

•Ń 'rr* 3.S
2«

1897 6766 1138 411 463 452 300 11393 3632 564 888 850 425
8 7470 1407 474 546 494 341 11629 3624 493 943 831 421
9 8042 1393 544 568 518 357 11560 3654 529 840 797 374

1900 6823 1178 473 442 462 305 10768 3163 531 661 691 390
1 7394 1387 445 446 466 328 10673 3320 421 798 679 362
2 7701 1396 490 570 477 366 10886 3146 531 944 733 462
3 7698 1342 713 498 449 316 11311 3106 625 746 822 452
4 6631 1116 460 462 401 333 10445 3361 544 806 646 352
5 6514 1068 385 402 423, 30S 9229 3033 440 681 553 299
6 7498 955 446 769 596 540 10094 3211 463 779 761 312

izem 72537 123804841 51664738 3494 107988 332505141 80867363 3840
10-cie 1 j 1

S Ą D Y  P O K O J U

*) W tej liczbie roskolników 9423.
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Ilość skazanych przez sądy ogólne w Królestwie Polski
przest

i«;
o
Qf-

R O  D Z A J  E P  R Z

-0 ^

0

x3 

0  0

Ы

o> , s s

l ” l l
w  0
V - 5  N  ui 
03 eo *■* TO 

Z  3  Jtf 
^  co

П  ^ b C  0
N  .3 ,  C  CO 0  N  

o
S? o s

0  ó  2 * 0
N  Q

N  C3 £  .

a  2  oT N

(U
’c
0TO
Ы і

N

* ó
•S  -S  0
£ 3 3

<ц N  •N

a ?  S
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—
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' 5  S  a
2

Ł - “  %

1 m ę ż . k o b . r t l ^ ż . k . m ę ż . k o b . m ą ż . l  k . m .  1 k . m .  1 k . m . к  I m . k . m .  1 k .

1897

8

9

1900

1

2

701 219 468: I
747' 256 555

I

676' 198- 533i !
730, 208, 565 

640 241 596

66, 601

80 538

85 607

209

180

244

94 1\1 300

196 46 80 99 32 — 12

220 61 94101 21 —
i I !  i

359144 97, 93І 13 —

359121 111 117 29

1041006 427; 433125 124149 34

487 137 545: 78

3 ! 520 187 480, 83

787

771

609

270

196

217

640 102

668 242 368 

582 184 418

90

97

645 242 253 68

420 88j 584 241 243 55 
I I ' I

397 65; 546 145 151 2б' 1
_____ I___

70 25

7 14
I
i

5 7 

3 

3

3 10

i
-! 13

—15

8 4  6
i I

3 26'— 3' 4 15

— 2oj— 4̂ 4' 4'

1 19—■ 2— ̂ 3^
i i j

1

27: 2
I

—; 14 4
i I

3 15 — 

5 9, 1

i i i

2 19 4I i 
! ! 

24' 1

13 4

Razem ,6668'21295199 84564942414 3000833 602633 228 1 49 34 6614 158 22
I ■ i ■ ! ! ' I i ^
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С А Х .
em z podziałem podług płci i ważniejszych rodzai 
ępstw.
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Ю«2'“Ń2S П

m ę ż .  k . m ę ż .  k . !  m ę ż .  k o b

170

167

150

129

173

147

111

121

175

181

I1
1329| 135 

1195І 149

1341

1184

1432

1127

1135

1538

1380

890

146

146

178

137

142

191

185

83

2 —

1 —1

2—:

— 1

6 | 1 

21  10 —  

8І 6

1 б |  8  

14̂ 19
I

loj 5 

12 6 

5: 4

7 12

8 7

28 135 2 1

2 4

152

219

7 111 168

127 

126

11 22—, 124 9 I- 212 

25 3 124 9 6: 268

— ̂ 23I
I
I 20

— ̂ 7 

14 

— 3

125 3̂  5 151 

113 7 ЗІ 178

206| 6 

149| 6 

170' 2
i

101 11
I

174; 3

152

10, 168

5 6; 194

3l 121

2І 241

190

169

318

2028, 432

20071 385
i

1768j 417

1622І 329
i

2060 363

1752

1741

2009

1072

1399

304

303

372

88

225

152446 1255ІІІ49218 108 83 2 183 11 1059 46 484904177 179747 174583218

sta n  m oralny Społeczeństw a Polskiego. U
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T A B L I C A  XIII.

Ilość skazanych przez sądy ogólne w Królestwie Polsklem z podziałem 
podług wieku i ważniejszych rodzai przestępstw.

1899 rok

Rodzaje W 1 E К S K A Z A N Y C H
przestępstw. do 14 lat 14-20 1. 20-30 1. 30-40 1. 40-50 1. 50-60 1. wyżej 

60 lat

m. к m. к. m. k. m. k. m. 1 k. m. k. m. 1 k.

Religijne — — 2 — 1 — 3 1 2 1 2 1 — —

Krzywoprzysięstwo — — 4 — 17 3 21 3 18 2 8 1 2 —

Opór władzom — — 75 20205 74 186 33 104 38 65 24 41 9

Znieważenie osób urzę­
dowych — — 35 2 159 24 163 27 84 17 60 9 32 6

Służbowe 1 — 13 — 135 2 145 1 91 2 35 — 19 —

Przeciw ustawom za­
rządów skarbowych — — 79 43205 95 172 60 71 25 46 11 23 8

Przeciw porządkowi pu­
blicznemu 41 28 141 56 107 26 47 18 17 15 5 1

Przeciw moralności — 
czyny sprośne ! — 8

1
i

20 72
i

66 13 5 2 2 1 — 1 —

Zgwałcenie 1 _ 3 5 — 3 — 2 — — — — —

Porzucenie dziecka i 
ukrycie trupa

j

1
I

1
i

80' — 16 — 4 2

Dzieciobójstwo — _ - 3
1

15 — 4 i _

Inne zabójstwa — ' 26 1! 78 18 55
1

12 7 91 1 6 2

Uszkodzenia cielesne j 217 14588
1

59 378 41 173 28 111 131 37

Rabunek 55 ‘ 69
i

; з 8, - 6 —

Kradzież 4 14371 бб|707 ІЗРЗбз' 99 148; 74 73 35 35 11
(dalszy ciąg na str. 164)
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Х А  В L I  C A  XIII.

{Dalszy ciąg).

Rodzaje

1900 rok

W I E K  S K A Z A N Y C H
przestępstw. do 14 lat 14- 20 1. 20 - 30 1. 30-40 1. 4 0 - 50 1. 50 - 60 1. wyżej 

60 iat

m. k. m k. m k. m. k. m. k. m. k. m. k.

Religijne — — — 6 — 3 1 1 4 — I —

Krzywoprzysięstwo — — 1 — 17 2 20, 1 11 1 8 4 —

Opór władzom — — 71 21 287 63 178 60 99 27 61 27 34 10

Znieważenie osób urzę­
dowych — — 43 6 152 26 193 29 91 16 64 15 22 2

Służbowe — — 15 2 108 — 144 — 95 — 43 — 10 —

Przeciw ustawom za­
rządów skarbowych — — 98 42 221 110 214 59 93 47 44 24 23 17

Przeciw porządkowi pu­
blicznemu — _ 40 36 134 45 83 23 58 11 23 4

Przeciw moralności — 
czyny sprośne — — 6 33 81 73 10 9 3

■
2 2 — —

Zgwałcenie — — 14 — 12 1 3

Porzucenie dziecka i 
ukrycie trupa — — — 28 — 75 17 — 4 — — —

Dzieciobójstwo — — — 1 — 16 1 5

Inne zabójstwa — _ 30 3 84 12 61 7 42 8 19 3 4 1

Uszkodzenia cielesne i —220 8 519 55 320 49 87 23 72 11 39 6

Rabunek 29 1 45 4 19 4 5 2 3 — —

Kradzież 1 —473
1 1 

63 633116 321 72 115 47 61 22 18 9
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T A B L I C A  XIII.

ißokoAczenie).

Rodzaje

przeciętnie na rok

W I E K  S K A Z A N Y C H
przestępstw do 14 

lat 14-20 lat 2 0 -  30 lat 30-40  lat 40-50 lat 50-60 lat 60 

nięż.l kob.lmęż.l k.m.l k. męż. kob. męż. kob. męż. kob. męż. kob.

Religijne — — 0,2 — 0,4 ■ — 0,5 0,2 0,4 0,1 1,0 0,1 0,2 —

Krzywoprzysięstwo — — 0,5 — 1,9 0,3 3,4 0,3 4,0 0,4 3,0 0,6 1,1 —

Opór władzom — — 15,2 4,1 28,6 9,030,3 7,628,2 9,021,7 8,2 13,43,2

Znieważenie osób
urzędowych — — 8,1 0,6 18,0 3,329,6 4,624,3 4,5'21,4 3,8 9,6;i,3

Służbowe 0,1 — 2,9 0,2 14,1 0,1'24,1 0,1 25,8 0,313,4 — 5,1 —

Przeciw ustawom
zarządów skarb. — — 18,4 8,5 24,7 13,532,1 9,722,7 10,0 15,5 5,6 8,24,3

i

Przeciw porządkowi
publicznemu — — 8,4 6,4 15,9 6,6 15,8 4,0 14,5 4,0 6,8 2,7 3,80,8

Przeciw moralności
— czyny sprośne — — 1,4 5,3 8,8 9,1 1,9 1,1 0,7 0,5 0,5 — 0,2 —

Zgwałcenie — 1,8 — 1,0 0,1 0,5 — 0,3

Porzucenie dziecka
i ukrycie trupa 0,1 5,3 0,05 10,2

1

2,7 — 1,1 — 0,16 0,3 —

Dzieciobójstwo _
i

0,4 2,0| 0,1 0,7

Inne zabójstwa j 5,8 0,4 9,4 1,9 9,6 1,6 7,5 2,1 4,8 0,6 1,70,5

Uszkodzeniacielesne 0,2 45,5 2,2 64,3 7,558,1 7,536,1 7,031,5 3,8 13,51,0

Rabunek 8,7 0,2 6,6 0,3 4,7: 0,3 1,5 0,3 0,8 - —

Kradzież 0,5 0,1 
i ^

94,7;12,9 77,c 16,2|57,0^14,236,5|l6,g 23,1 9,2 9,43,4
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Т  A В L I

Ilość skazanych w Królestwie Polskiem przez sądy ogó
rodzai prz

Za przestępstwa
1899 rok

w stanie 1 
bezżennym;

w stanie 
małżeńsk.

wdowców 
i wdów “

rozwie­
dzionych

męż 1 kob.i męż.| kobJ męż. kob męż kob.

Oporu władzom i znieważenia osób 
urzędowych

I I ’
3 0 5  3 7  3 6 7  2 2 2

1 i
3 0 2 4 2

Przeciw moralności—czyny sprośne 6 2 ^  8 9 2 9  , 1 6 3 — —

Zgwałcenia
1 1 

б' - I 7 — — — —

Kazirodztwa i innych przeć, związ­
kowi małżeńskiemu

i

2 '  — 8 1 2 1 — —

Uszkodzeń cielesnych
1 i

5 6 4  2 4  0 1 9 1 2 3 1 4 7 1 1

Dzieciobójstwa i pozostawienia w nie­
bezpieczeństwie życia

1
2417 2 2 0 11 —

Zabójstwa 1 7 7 '  5 1 0 7 3 1 3 4 —

Podpalenia i innego występnego nisz­
czenia cudzego mienia

! !
: 1 5 ;  2 8 6 — — —

1
1

Rabunku 1 0 8  2; 6 0 — 2 — —

Kradzieży 1016 n o 729 2 0 1 i 2 3
i

4 5 — I 1
1
1

*) Danych powyższych dla Królestwa Polskiego brak w urzędowych 
**) Do obliczenia przyjęto cyfrę kawalerów od 14 lat—1017044 i
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С  А X V I I .  ,

Ine z podziałem podług stanu cywilnego i ważniejszych 
estępstw *) Ч

1900 rok Na lOOOOO osób każdej płci i stanu cywil­
nego przeciętnie przypada skazanych

w stanie 
bezżennym

w stanie 
małżeńsk.

wdowców 
i wdów

rozwie­
dzionych

w stanie 
bezżen.(**

w stanie 
małżeńsk.

wdowców 
i wdów

rozwie­
dzionych

męż.| k o ^ męż. kob. męż. kob. męż I kob. męż. kob. męż. kob. męż. kob. męż. kob.
1

360 51 897 221 34 30 2

I

32,9 '  5,3 49,5 13,03 32,6 8,4 76,9

121 61 231 55 7 3 I 9,05 9,l 7,3 6,6 0,9 — 8,7

23' — 6 I — — — 0,3 0,03 _ — —

2 3 6 — I — _ _ 0,2 0,2 0,4 0,03 1,5 0,1 —

512 21 813 120 ll ll I — 53,2 2,7 48,6 7,1 12,7 2,8 38,4 8,7

— 124 1 I I — ll — 0,l 14,7 0,08 0,9 3,4 — —

79 4 158 23 3 7 — — 7,7 0,5 7,4 1,6 3,0 1,7 — —

i
17 2 33 2 I 2 . — — l,5 0,2

.
0,2 0,5 0,3 — —

62 [ 7 36 3 2 — — I 8,4 0,5 2,6 0,09 2,0 — — 8,7

993 182 607 123 2l 23 I I 99,4 20,2 37,5

i i

9,5 22,4 10,6 19,2 17,5

sprawozdaniach, poczynając od 1901 r. 
panien od 14 lat—820333.
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T A B L I C A  XIX.
Wpływ wykształcenia na przestępczość. Ilość skazanych przez wszystkie

sądy.

a) Królestwo Polskie b) Rosja

Sc:

o
D i

Stopień wykształcenia
S i

o
D i

Stopień wykształcenia
z  w y k s z t  
w y ż s z e m  
ś r e d n i e m  
i n i ż s z e m

m ę ź  I k .

u m i e j ą ­
c y c h  c z y t a ć  

i  p i s a ć
a n a l f a b e t ó w

Z w y k s z t a ł .  
w y ż s z e m ,  

ś r e d n i e m  i 
n i ż s z e m

u m i e j ą c y c h  
c z y t a ć  1 p i s a ć

a n a l f a b e t ó w

m ę ż k o b . m ę ż c z  1 k o b . m ę ż c z k . m ę ż c z . k o b . m ę ż c z . k o b i e t

1897 no. 1 2804 171 9297[ 2700 1897 672 19 31929 1412 46451 10821
8 119 — 2858 157 9864' 2813 8 855 20 35193 1460 50419 11499
9 108 3 3024 225: 8965 2664 9 1169 25 39314 1706 56262 12987

1900 171 2 2712 173 9280| 2652 1900 879 23 37821 1632 50836 11942
1 195 4 3746 226 884o' 2691 1 1089 28 40079 1793 48960 12113
2 125 3 3427 168 8023| 2313 2 1072 34 41289 1612 49772 12064
3 129 3 3339 154 79971 2241 3 1157 26 41999 1582 49943 11625
4 150, 1 3209 163 8185 2194 4 1919 59 38953 1499 45846 9211
5 109 1 3162 144 7849 2004 5 i 1328 40 36420 1312 41112 8182
6 144 6 2889 150 5889; 1470 6 2054 67( 42870 1278 49153 8295

Razem 1360 2431170 1731 84189 23742) Razem 1 2 1 9 4

1
i

3 4 1  385867
!
i

15286488754 108739

T A B L I C A  XX.
Ludność Królestwa Polskiego i Rosji, z podziałem podług stopnia wykształ­

cenia na podstawie spisu 1897 r.

Stopień wykształcenia

Królestwo Polskie 

Rosja

z  w y k s z t a ł c e n i e m  
w y ż s z e m ,  ś r e d n i e m  i 

n i ż s z e m

u m i e j ą c y c h  c z y t a ć  
i  p i s a ć

a n a l f a b e t ó w

m ę ż c z y z n k o b i e t m ę ż c z y z n k o b i e t m ę ż c z y z n k o b i e t

8 8 6 7 8 4 3 8 8 0 1 5 2 3 7 2 4 1 2 1 2 2 3 8 3 0 9 9 6 8 8 3 4 3 4 0 4 5

7 6 0 2 5 4 4 9 1 3 3 1 1 5 9 4 6 1 5 6 6 5 0 3 3 2 4 4 1 0 5 8 8 4 8 5 1 4 7 7 8 5 5
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T A B L I C A  XXI .
Wpływ wykształcenia na charakter przestępczości.

Królestwo Polskie.

Ilość skazanych przez sądy ogólne.
* w 1899 roku 1 * w 901) roku przeciętnie skazanych

Rodzaje przestępstw. stopień wykształcenia

CC N ę_)C JD0
(Л0

0 >
Г 4
•Ц,с >
N-«•5

Ä « 1 1 

,^-a \ it: .0a? ce 03 *t: "bL i ® 
s 0 1

E--5o> d m

N4« *5

a . i  >*a
0 CÖ 
П ^

0>•O ^
cc -*-> C

Г

оД « 
o
G CÖ

S’*"d

g 'O
0  C) 0  Ä ^ cc
= § cc

Religijne 5 8 8 8 0,2 0,1
Krzywoprzysięstw) 1 38 40 1 27 37 0,7 1,2 0,6
Opór władzom 2 201 671 1 167 770 1,2 6,8 11,1
Znieważenie osób urzę­

dowych 21 258 339 22 214 423 16,5 8,7 5,8
Służbowe przestępstwa 21 187; 236 26 187 204 18,0 7,0 3,4
Przeciw ustawom zarzą­

dów skarbowych 6 183 662 14 219 783 7,7 7,5 11,1
Przeciw porządkowi pu­

blicznemu 6 174 318 20 145 315 10,0 5,9 4,8
Przeciw moralności — 

czyny sprośne 8 55 127 7 68 153 5,7 2,3 2,2
Zgwałcenie — 5 8 — 6 24 — 0,20 0,25
Dzieciobójstwo — 1 21 — — 23 — 0,02 0,3
Porzucenie dziecka 

skrycie trupa 2 128 _ 5 119 _ 0,1 1,9
Otrucie — 3 15 — 2 14 — 0,1 0,2
Zabójstwo małżonka i 

rodziców _ 4 11 2 4 24 0,7 0,15 0,3
Inne zabójstwa 5 62 129 12 47 169 6,5 2,0 2,3
Uszkodzenia cielesne 5 :446 1206 6 326 1160 4,2 14,3 18,2
Rabunek | — 41 131 — 21 91 — 1,1 1,7
Kradzież 3 381 1801 11 350 1603 5,4 13,5 26,2
Oszustwo —- 22 11 2 16 8 0,7 0,7 0,1
Fałszerstwo aktów j 1 48 6 2 34 19 1,1 1,5 0,2
Przywłaszczenie 1 15 3 3 10 8 1,5 0,5 0,1

*) Powyższych danych dla Królestwa Polskiego brak w urzędowych 
sprawozdaniach, poczynając od 1901 roku.
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Т  A В L I
Ilość skazanych przez wszystkie sądy Królestwa Pol

R O D Z A J Z A

R O K Przemysł
wydoby­
wający

Rolnictwo
Przemysł

przetwarza­
jący

Budowa
domów

Handel 
nurtowy 

i detaliczny

męż. kob. męż. kob. męż. kob. męż. 1kob. męż. kob.

1897 49 — 3893 188 1579 97 595' 3 427 27

9 57 1 4205 70 1663 101 626 — 259 31

9 45 3735 97 1627 117
1

604,
1

378 36

1900 64 — 3977 96 1677 97 697̂ — 495 67

1 1 49 — 4360 885 1872 189 805: — 420 32

2 40 ______ 3539 1140 1776 151 712 3 322 21

3 i 57 _ 5911 1255 1639 125 620 2 440 41

4 ; 68 1 5646 1107 1659 149 71o' — 400 54

5 49 1 5941 1047 1636 119 664 — 253 42

6 26 — 4210 804
1

1374 102 547 — 254 28
Razem 504 3 45417І 6689116449І 1247 6580 8'3648 379

Na 100000 zarobkują­
cej ludności każde­
go rodzaju zatru­
dnienia przeciętnie 
na j rok przypada
skazanych 296,537,5 420,5 306,8 

1 ’
449,5173,2 1495,4 — 331,6226,9

Na 100000 całej lu-
dności każdego ro- i -
dzaju zatrudnienia 
przeciętnie na rok
przypada skazanych 186,6 1,5 171,6 25,0 255,C 20,9 822,5 1,1 145,9 

1
14,1



—  175

С А XXII.
skiego z wyszczęgólnienięm rodzaju zatrudnienia. 

T R U D N I E N I A

Przekupnie Przemysł re­
stauracyjny

Przemysł
przewozo­

wy
Najemnicy

Liberalne profesje
Służba pań­
stwowa i 
społeczna

Duchowień' 
stwo i służ. 
ba kościei.

Adwokaci 
lekarze te­

chnicy
męż. kob. męż. I kob. męz. k. męz. kob. męż. kob. męż. kob. męż. |kob

192

342

348

179

304

324

207

244

257

258
2655

97j 27
i

64І 12

45

439

3792,8 1568,0

1770,0 245,3

39

39

33|

41!
i

13‘
48̂
24

443

325,7

147,6

71

242 1

263 

255 

269 

288 

261 

235

216! 2j
203; 2 

175' 1
2407І 9

253,51203,5;

20.9 573,1

3980

4245

4013

3662

3383

1357

1086

1530

1113

1036
25405

1129

1102

1060

986

1012

375

250

274

283

208

267

284

355

373

427

368

389

317

243

325

21

6679 3348 42
1

35

22

21

20

43

39

34

41

22

30
48 1 I 307

1302,2438,4 612,1420,139,4

*)
719,6181,0 346,2

— 310,1

4,920,9 0.5 194,3

27

81,8

16,8

*) Łącznie dla najemników i służby prywatnej.
(dalszy ciąg na str. 176)
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T A B L I C A  X X I I .
{Dokończenie).

ROK

RODZAJ ZATRUDNIENIA

1897

8
9

1900

1

2
3

4

5

6
Razem

Na 100000 zarobkują­
cej ludności każde­
go rodzaju zatru­
dnienia przeciętnie 
na rok przypada 
skazanych

Na 100000 całej lu­
dności każdego ro­
dzaju zatrudnienia 
przeciętnie na rok 
przypada skazanych

Liberalne 
profesje 

literaci ar­
tyści nau­
czyciele

męż. I kob

Usługa
prywatna

męż I kob

45| 3 197

50 — 208

38 

31 

46 

44i —

230

236

171

214

61, —: 205

48

33

94

179

Nieokreślo- I _  ̂  ̂ .
ne zajęcia ' Prostytucja

męż. I kob.
!

467 445 

4911 448 

436 342 

461 406'

Niewiadome 
zajęcie i bez 

zajęcia

męż. I kob. j m ęż.Jjkob.

385

373

349

316

422i
j

395|
399j

350

1| 164 236 361 

4i 137 198> 320

739

1021

988

1038І
I

245|

277|

253І

37l!!
3441

!
2 2 l '

54 147 45

490! 11'19413712 3888^5497

326,619,71 —' —

175,0
I *)

3,7|

100 39

60, 25

37 13

35, 141 43

32 135І 38

135І 39
iI

13l| 39
i

12ІІ

44

22

27

17
359

25

94І 20
llOll 326

409,3 846,0 2333,3 3590,0 2446,6 626,9

250,8 286,3 875,03263,6 1487,8 310,5

*) Łącznie dla najemników i służby prywatnej.

\

гі-
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T A B L I C A  Х Х І І І .
lość skazanych przez sądy ogólne z uwzględnieniem rodzaju zatrudnie­

nia i ważniejszych rodzai przestępstw.

R o d za j

z a t r u d n i e n i a

1899 r o k
S K A Z A N O  Z A  P R Z E S T Ę P S T W A

i  i<u sś

^  I w  u-

rt vm « 2 3*« g-Oa Д
4)*>N SU O CLtü

Przemysł wydo-| m ę ż . a '  .
i ___

!

5
j 2

_
1

2 1 0

bywający ’
k o b .

1 1 1 1 1

\ І П Р 7 4 3 0 1 6 7 1 0 5 1 2 7 8 2 4 7 7 8 8 3 0
Rolnictwo 1 k o b . 1 1 2 8 1 1 5 4 1 0 1 5 2 8

Przemysł prze-ł m ę ż . 4 7 7 5 1 5 , 4 8 7 4 2 2 1 1 8 1 4 3

twarzający з k o b .
1 — 1 1 9 9 2 2 2

m P T 2 3 I S 9 8 1 0 1 — ę 5 9
Budowa domów 1 k o b .

j

Handel hurtowył 
i detaliczny j

m ę ż .
k o b .

' 1 6  

5

2 9

3

4 1 3

2

2 2
Z

1 4 2 3 ,

‘

2 2 4 3 8 3 2 1 4 2 _ 2 1 9 !
Przekupnie 1 k o b . 5 1 1 0 1 — 2

Przemysł restau-j m ę ż . 4 7 1 1 — 1 — — 5

racyjny \ k o b .
— 1 2 1 — — — 2

Przemysł prze-) m ę ż . 1 3 1 1 3 1 0 2 1 — 7 2 1

wozowy 3 k o b . 1

Najemnicy | Г П Р 7 9 8 1 0 1 1 3 7 3 1 8 1 0 6 2 7 2 4 9 3 2 7

k o b . 3 4 9 1 1 5 1 5 3 4 2 7 1 1 0 3 1

Służba prywatnaj m ę ż .
k o b .

6

3

8

1

7

2

8

7

1 0

7
5

1 9 4 6

1 0

2

1 0

4

Służba państwo-) m ę ż . 4 2 9 1 4 6 1 1 2 0 7 3 3 2

wa i społeczna! k o b . 1 —

Duchowieństwo ^ m ę ż . 1 — [ — ,

i służba kośc.j k o b . — ! —

Adwokaci, leka-i m ę ż . 5 — 7 2 ; —
_i

—

rze, technicy j k o b . 1
1 — !

1

Nauczyciele, li-] m ę ż . 3 | — 2 4^ 1 — ! 1 2

teraci, artyści j k o b .
— ; — I i

Nieokreślone za- ( m ę ż . 7 3 1 3 1 6 , 8 6 l i 4 | 1 9 '

jęcia 1 k o b . 1 3 8 5 4 — 5 9 5 6 1 6 | 2 0 1 0 3 i
Prostytucja 1

m ę ż .
k o b . 1 3 1

_ l
1

Bez zajęcia i nie~| m ę ż .
I
1

4 1 1 — j
1

_ l
1 i 4

wiad. zajęcie / k o b . 1
1

1 ;
1 1 1 1 1 l i 1

'Ч

17
I
6

li
3

1
2

29242 
— 6 
37351 
- i  17 
15173

! I 
: 72^53

198 
30 
67 
28

I

I 125
5
6

3

2

I

I

16
I

2
25

Stan m oralny Społeczeństw a Polskiego.

3 38
-jlOl

- |  9 
-  12 

-1' 6,
(dalszy ciąg na str. 178) 

12
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Т A В L

R o d za j

z a t r u d n ie n i a .

1900 r o k
S K A Z A N O  Z A

a »c o 
•N ^

« SS3
“-Я
WCi ^N 5U C

2 I oc O .2,«- '-o N£> *Ó

Przemysł wydo-| meż. 
bywający f

Rolnictwo
Przemysł prze- ; 

twarzający |

Budowa domów
Handel hurtów. ] 

i detaliczny j

Przekupnie ^

męz.
kob.

męz.
kob.

męz.
kob.

męz.
kob.

męz.
kob.

Przemysł restau-| „lęż. 
racyjny j *'ob-

Przemysł prze- n,ęż.
 ̂ kob.wozowy

Najemnicy męz.
kob.

Służba prywatnal
Służba państwo-] 

wa i społeczna] 
Duchowieństwo \ 

i służba kośc.l 
Adwokaci, leka-1 

rze, technicy j 
Nauczyciele, lite-1 

rad, artyści I 
Nieokreślone za-| 

jęcia f

męz.
kob.

męż.
kob.

męz.
kob.

męz.
kob.

męz.
kob.

Prostytucja I
Bez zajęcia i nie-1 

wiad. zajęcie I

męz.
kob.

męz.
kob.

5  3

443194

3  1 9 ! — 4 —!

1 0 4 1 7 3  8 0  4 6  — ! 9 9 ‘7 2 6 |  3 1

4  —  — ' 8 '  4 !  5 ! 1

5 0  2 0  —  2 8  1 4 4 ' 2

8 :  1 3 :  —  — ' 1 '  —

1 2 i  5 2

2 — I 8
31! 3 11 18 14 —' 15 51 3

: ! I
I i ! I ' I 

2 7  5 4  2  4 3  3 6  3

5,
9 ,  1 7

—i 13 3 —I 
2  1 5 ' 1 0  2

3, 1 
1 —

18, 13, 14

8 ЗЗ1

— 16; —

1 2'
-I —I 
б'-І

J  Ji I
5 U —

112108118343,107: 29, 1
23 22 
8 12 
2 ! 5  

8: 30148

164І 361 46' 73
662641 11 
7І 37i 2

13І 6 111—: 4j 11! 2
4| 15' 39| 44 2j 14 1

24! 32' 17: —! 4Ч 0' —i 1 '  I i

I ! I I i

2! 6 — ' 2  3

14 10 1 18 7 3 —' 6

1 3 2 3 5

—I i
1 9 3 8 5

5 1 7 8

2143 
1

15 

—' 2

1 42

- | 3 4  
— 2

Ч  2|
3  4 2

4 1
_J _
1 —

1

1 2

54578 3 
б'і50' 
.4 0 '

—; 55'
3, 21

22
2
1

4! 5

168 55' 1 101 58 21 21 21
4 -J
3; —' —'
2: 2 —

—i — 3

4' —

44,
98

—i —' —' 4 2 — —
1 I

58; 4’ 3 
74' —I, 13

13 - -  
5 — — 
4 — 1
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С  А Х Х І І І .

{Dokończenie).

Przeciętnie rocznie na 100 000 osób każdeKO rodzaju zatrudnienia i każdej płci.

P R Z E S T Ę P S T W A
soN

%
U,

Oao

1O ! C
•N N 1 
> 3  1(U

i
o  1

&OÄ•N
Вer>

 ̂CQ
-2 Л П O
'o 
N N Q, «0N

CS* N N CJ
O ̂  w

.5 — e

ОЛЗ

o
B a40

.2  c  o
N
Б.

Ô O
55 ctj 

‘O* Ü XJ 3  S o  N * -
•— t- NO O *0 .2 O .

T3

Cd
co
ЮÄCdN
O
c
.5

Cd
Й m d> g
•a S
.§5N Ü 
3

.2  o - o= crt“ M S--Cd ^ N Co. ̂  4> -o N c
o  S  O. J  c

0>C
3X)Cd
u

o;
'SCd

O&
3NCOo

o
o
вCdco

20,3 7,4І _ 11,1 14,8 3,7 _ 9,2 53,7 _ 9,2 14,8 1,8
16,5 6,8|
16,5 6,8' 3,9 5,6 3,1 1,7 — 3,3 29,4 0,9 0,8 9,0 0,1 5,1
0,3 0,2; 0,02 0,1 0,07 0,2 0,4 0,1 0,2 0,04 — 0,2 — 0,1
8,0 11,3' 2,1 7,7 9,5 3,2 0,08 3,5 22,1 0,6 4,3 56,8 1,4 1,5
0,2 0,5: 0,1 1,3 2,3 1,8 0,2 0,2 0,2 — — 3,2 0,1 —

27,5 31,2 7,5 11,9 17,5 9,4 — 15,0 68,7 2,5 12,5 219,4 1,2 2,5

8,6 16,6| 1,2 11,2 11,6 0,6 0,2 2,4 11,2 0.,4 0,6 16,2 1,8 0,8
1,9 0,6: _ 2,8 0,9 — — — — 0,2 — —

103,3' 200,0 33,3 156,6 80,0 13,3 _ 6,6:116,6 — 6,6 223,3 10,0 6,6
14,7 2,8, 35,3 — — 2,8 — 5,8 — — 38,2 — —

12,9 16,2 1,6 22,6 1,6 4,8 — — 11,3 — — 12,9 — 3,2
— 2,9̂ _ 2,9 1,5 — — 2,9 — — 4,4 — —

38,1 34,5: 19,0 28,6 8,3 1,2 — 14,3 41,6 — 8,3 113,1 1,2 3,6

29,0 29,6 34,6 88,1 29,6 9,3 0,4 16,6 79,1 3,1 16,8 181,0 1,2 5,0
5.4 3,2 0,3 28,6 9,7 12,8 20,5 1,8 7,2 0,6 0,5 41,2 — 0,3

przeciętnawyprowad zona łączn ie dla naje mnik ów i usłu gi Pr ywat nej.
6,2 30,7153,1 18,2 27,1 12,5 _ 3,6 21,9 1,04 1,6 25,5 4,2 5,7

0,5 —
~! 2,2i — 

’ 1 — — — —

3,1 31,5' 9,5 22,8 6,3 3,1 - _ — 3,1 — —

3,5 16,1 _ 7,1 12,5 3,5 — 5,3 10,7 — — 8,9 — —

6,8 13,2 1,3 11,0 4,8 2,8 _ 3,2 2,0 1,3 31,0 1,3 1,6
80,5 28,7; 0,2 42,1 30,0 9,7 9,7 10,2 52,9 1,3 0,8 46,1 0,3 19,0

625,0;
88,5 265,5' 44,2 — — 44,2 44,2973,5 —

— 40,5 20,3 6,7 — — — 6,7 40,5 — 114,8 — —

4,7; — 14,5 4,7 — 4-71 - ,47,6', - 4.7



T A B L I C A  XXIV.
Ludność Królęstwa Polskiego z wyszczególnieniem rodzaju zatrudnienia 

podług spisu 1897 r.

R o d z a j  z a t r u d n i e n i a
Z a r o b k u ją c y c h P r z y  n ich  c z ło n *  

k ó w  r o d z i n
i m ę ż c z y z n k o b i e t m ę ż c z y z n k o b i e t

Służba państwowa i społeczna 3 0 8 8 0 1 6 2 2 2 2 0 8 4 6 4 0 8

Adwokaci, prawnicy, lekarze 9 9 6 0 3 3 7 7 5 9 2 3 1 2 7 3 0

Duchowieństwo i służba kościelna 1 2 1 8 6 3 6 2 1 0 7 2 7 2 0 2 6 0

Nauczyciele, literaci, artyści 1 5 3 3 7 5 5 8 2 1 2 7 6 4 2 4 1 6 2

Siły zbrojne 2 3 9 3 6 4 — 4 1 2 5 9 7 4 0

Służba prywatna i najemnicy 2 1 3 4 6 9 2 3 7 2 4 5 1 7 3 6 8 3 3 3 7 6 6 9

Rolnictwo i pomocnicze gałęzie 1 0 8 1 8 2 6 2 1 8 8 2 3 1 5 6 6 3 3 1 2 4 6 0 6 8 3

Przemysł wydobywający 1 7 5 9 2 8 6 5 1 0 1 7 6 2 0 8 5 5

„ przetwarzający 3 6 7 8 7 4 7 2 8 0 2 2 8 0 3 4 0 5 2 4 6 2 0

Budowa gmachów 4 4 1 0 9 2 3 4 3 5 9 2 4 7 0 9 1 7

Komunikacja wodna 8 4 6 4 1 0 0 3 1 6 1 7

Koleje żelazne 1 8 9 6 1 7 6 1 1 7 1 0 6 3 3 0 8 1

Przemysł przewozowy 2 0 4 5 3 2 3 8 2 1 5 4 8 3 9 3 1 6

Poczta, telegraf, telefony 3 3 0 0 1 5 0 1 6 8 4 3 9 2 3

Kredytowe instytucje społeczne 1 5 6 3 4 8 1 0 6 4 2 2 7 7

Handel hurtowy i detaliczny 1 1 0 4 7 6 1 6 7 1 7 1 4 3 2 2 6 2 5 1 4 6 9

Przekupnie 7 0 6 2 2 8 3 1 8 1 2 8 1 5 1 5 7

Przemysł restauracyjny 1 3 6 2 1 2 8 4 3 1 7 6 5 8 3 1 8 1 5

Hygjena i czystość ciała 2 0 5 0 9 7 0 1 4 4 6 9 6 6 6 9

Nieokreślone zajęcia 9 5 0 7 9 6 5 1 2 8 6 0 4 9 0 1 2 7 2 1 2

Prostytucja 3 1 1 0 2 3 5 3 1 0 9

Niewiadome zajęcia 4 5 4 3 5 2 0 7 2 8 7 8 5 3 7 1

Razem 2 3 1 0 5 8 2 6 4 4 1 0 3 2 4 0 1 5 0 8 4 0 4 6 0 6 0

T A B L I C A  XXV.
Ilość skazanych w miastach i po wsiach przez wszystkie sądy Królestwa

Polskiego.

R O K
j W  m i a s t a c h p o  w s i a c h w  r ó ż n y c h  

m i e j s c a c h 1 RAZEM11 m ę z c z y z n 1 k o b i e t m ę ż c z y z n k o b i e t m ę z . k o b i e t

1 8 9 7 3 3 3 7 1 1 1 0 4 8 8 4 9 1 7 6 7 2 5 1 ' 1 5 0 8 3

8 3 4 7 9 1 1 1 5 9 3 1 3 1 8 5 3 4 5 6 , 1 5 8 1 1

9 3 5 8 2 1 0 2 5 8 5 0 9 1 8 6 4 6 3 1 4 9 8 9

1 9 0 0 3 6 4 5 9 5 1 8 5 1 7 1 8 7 6 1 — 1 4 9 9 0

1 4 1 6 7 1 0 9 2 8 6 0 4 1 8 2 7 9 3 1 5 7 0 2

2 4 1 6 5 1 0 4 1 7 3 8 4 1 4 4 3 1 6  ' 2 1 4 0 5 1

3 4 1 1 2 9 9 8 7 2 7 3 1 4 0 1 2 1  i 5 1 3 8 1 0

4 3 7 2 9 8 4 6 7 8 0 7 1 5 1 3 6  i 1 1 3 9 0 2

5 3 4 8 7 8 2 0 7 6 1 8 1 3 4 4 — 1 — 1 3 2 6 9

6 2 7 9 3 6 0 1 6 1 2 5 1 0 2 4 3  i 2 1 0 5 4 8

Razem 3 6 4 9 6 9 5 9 3 7 9 9 9 9 1 5 9 1 2 1 3 2  1 2 3 1 4 2 1 5 5
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TA B LICA  XXVI.
Podział skazanych w miastach i po wsiach Królestwa Polskiego według 

trzech kategorji przestępstw.

R O K * )

11 S K A Z A N O P R Z E Z  W S Z Y S T K I E  S Ą D Y .
; W miastach po wsiach w różnych miejscach

z a  p r z e s t ę p s t w a
przeciw 
państw, 
i porz. 
publicz.

p r z e c i w

osobom
przeciw
własno­

ści

przeciW| 
państw.sprzeciw 
i porz. osobom 
publicz. 1

przeciw
własno­

ści

przeciw
państw, przeciw 
i porz. osobom 

publicz.

przeciw
własno­

ści

1 8 9 6 5 6 4 1 8 6 3 7 7 1 2 0 6 2 1 5 7 5 5 9 7 3 1 3 _ _
7 7 5 1 2 5 0 3 4 4 0 2 7 9 5 2 0 7 6 5 7 5 4 9 1 7

8 8 3 4 2 8 9 3 4 7 1 3 0 3 3 1 9 5 4 6 1 7 9 5 1 4 5

9 1 0 0 6 3 1 1 3 2 9 0 3 1 3 7 2 0 2 6 5 2 1 4 1 — 4

1 9 0 0 8 4 5 2 5 1 3 4 9 8 3 4 0 9 2 0 1 9 4 9 6 7 — — 1

Razem 4 0 0 0 1 2 8 7 1 7 4 7 0 1 4 4 3 6 9 6 5 0 2 8 0 8 1 2 8 2 5 7

TABLICA XXVII.
Ludność Królestwa Polskiego z podziałem na miejską 1 wiejską według

spisu 1897 r.

L U D ~ ~ M O Ś Ć
w  m i a s t a c h p o  w s i a c h

.  . _ ----------------------- -------------- ------------------------------------- — R A Z E M
m ę ż c z y z n  h  k o b i e t m ą ż .  z v z n k o b i e t

1 1 0 8 9 7 1  1 0 4 9 6 9 1 3 6 0 3 1 1 9 3 6 4 0 4 7 2 9 4 0 2 2 5 3

TABLICA XXVIII.
a. Ogólna przestępczość Warszawy, Petersburga i Moskwy.

ROK Na lOOOOO ludności przypada skazanych przez wszystkie

! Warszawa Petersburg Moskwa

1 8 8 9 — 1 8 9 3 3 5 0 2 8 9 3 5 5

1 8 9 4 2 5 4 3 2 2 3 6 0

1 8 9 5 2 5 7 2 9 0 3 5 5

1 8 9 6 2 3 5 3 2 9 3 3 7

1 8 9 7 2 0 1 3 0 7 3 5 6

1 8 9 8 2 2 5 2 8 0 3 6 4

1 8 9 9 2 3 6 3 6 0 3 6 3

1 9 0 0 2 3 8 3 3 9 2 9 9

Powyższych danych brak dla Królestwa Polskiego w urzędowych 
publikacjach, poczynając od 1901 roku.
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b. Przestępczość Warszawy, Petersburga i Moskwy z uwzględnieniem 

ważniejszych rodzai przestępstw.

W a r s z a w a Petersburg i Moskwa

I lo ść  s k a z a n y c h  p r z e z  w s z y s t k i e  s ą d y  za

>*.2,S'gN  <0
O  W

CÖ І'г» п5! Si  5
o 4>N  ^

£ ^^ ’S
N  Ä  
O  ee

>. ̂
І.І.
O ‘O  X52i «

( D ^  N 5  O O ,*o — a  Q> O  "  Ö o 
; m te|0- ja g

1896

1897

1898

1899

1900

3

5: 12

з! 7 

1 10

9 8 1199

2 32 13 1030

ЗІ 30! 10̂  1171 

li 54 22^182
! I

1 43 13 1393

192 8

186І 14!
180 12

267

242

10

II111 1|
21 —' 8
25 —; 5

56

35

12

68 56: 5184
i

103 97■ 6062

112 58; 5859
' j

108: 75І 6358

6 120 55: 6288
Razem 96 17i ЗЗі 4| 7| 168 66 5975 10671 5M48’ 2 33 511 341 ;29751

I I :  I ' I I , I i i I
T A B L I C A  XXIX.

Przestępczość poszczególnych gubernji Królestwa Polskiego.

ROK

I lo ść  sk a z a n y c h  p rz e z  w s z y s t k i e  s ą d y
W guber nj i

0-Г? 5«*nu  Ä
E-rr I

1897
8
9

1900
1
2
3
4
5
6

1900
2169
1911
2068
2524
2107
2036
1851
2021
1583

2241
2408
2196
2262
2540
2265
2482
2598
2412
1842

1307
1293

2900
2968

1273 3040 
1014 3223 
891 3362 
824| 3360 
702; 3136 
657; 3011 
679' 3113 
491' 2451

1005 
912 

1074 
889 
960 
975 
968 
682̂  
683' 
528

Razem І2017023246 9131 30564' 8676 10727І11062 
nalOOOOOlu­
dności każ­
dej gubern. 
przypad.na
rokskazan. ■ 173,8, 166,0, 160,2 158,3, 157,7j 141,1 136,5

1300
1348
1243
1162
1035
948
928І

1156|
9551
652j

1194
1369
1030
1124
1221
1050
1049
1279
1005-
741'

1133
1434
1118,
1202,
1081'
920|
833
928'
884
664:

924
831

1172
1079

965 1131 
949 1097 
753 1335 
708 902
740 989

10197

1017 
9471
779| 375 

7605 10448: 375

723
570
442

132,4 131,1 124,2 —
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T A B L I C A  XXX.
Przestępczość poszczególnych gubernji Królestwa Polskiego z uwzględnieniem 

trzech zasadniczych kategorji przestępstw.

I lo ść  s k a z a n y c h  p r z e z  w s z y s t k i e  s ą d y z a  p r z e s t ę p s t w a
o ś c ip r z e c i w  p a ń s t v / u p r z e c i w o s o b o m p r z e c i w w ł a s n

r o k  1 ^  W
O
o  e  
O  .
O  o

5 2
z  a

r o k 0
0  e0
2

z  D .

r o k W

| S

§  c3^  O )
-  N  C d  w h
e  CL

1902 1903 1904
! i

1905І1906
i 1

1 1 1 1 
1902;1903|1904|1905|1906| 1902 1903 1904 1905 1906

6 7 5 5 5 7 4 9 9

1 I

5 6 1  3 8 7 4 6 , 1 3 9 6  3 6 8  3 7 7
1

3 4 8  3 7 3 | 3 2 , 1 1 0 3 6 1 1 1 1 9 7 6 1 1 0 9 7 0 5 8 5 , 1

4 4 8 5 1 2 5 7 1 5 2 3  5 3 6 3 7 , 0 2 8 2  2 6 8  3 8 1
!

3 6 7  2 8 2 1
1

2 2 ,6 1 5 3 5 1 7 0 2 1 6 4 6 1 5 2 2 1 1 2 4 ‘ 1 0 7 , 5

i
3 4 8 2 2 6 2 3 4 2 4 7 , 1 7 6 4 3 , 2 1 4 4  1 3 5  1 3 0 1 3 3  7 5 2 1 , 7 3 3 2 3 4 1 2 9 3 2 8 6 2 4 0 5 2 , 3

' 4 8 2
i

5 2 0 5 3 6

1
4 8 7  4 9 8 2 6 , 5 2 5 8  2 6 3  3 5 2

i 1
4 1 9  3 5 7

i !
1 7 , 3 2 6 1 0 2 3 5 3 2 1 2 3 2 1 8 7 I 5 9 J 1 1 4 , 4

3 7 9 3 5 7 2 3 3 1 8 4 1 8 6 4 8 , 3 1 9 3  1 8 1  1 3 5 1 2 3  8 1 2 5 , 9 4 0 4 4 3 0 3 1 4 3 7 6 2 6 Г 6 4 , 9

3 1 4 2 5 6 4 1 2
1

2 6 4  2 4 7 |1 3 9 , 3 1 8 6  2 8 0  2 6 9
I 1

2 4 0  1 2 5 2 8 , 9 4 4 8 3 9 2 4 7 5 4 5 1 2 8 0 5 3 , 8

2 0 7 2 1 8 2 7 2 1 8 3  1 8 2 ^ 2 6 , 5

1 i
1 4 6  1 5 1  2 5 81 i

1 9 5  1 9 2 2 3 , 5 6 9 7 6 8 0 7 4 8 6 2 7 3 6 7 7 8 , 0

^ 5 2 1 2
1
2 0 3 2 3 5  2 3 9 2 8 , 4 1 5 4 1 1 8 ' l 8 9

; 1
1 5 1  9 3 1 8 , 3 5 6 1 4 9 3 5 3 6 4 9 8 3 3 2 6 2 , 8

3 1 8 3 0 1 3 1 4 2 0 7 ! 1 5 4 14 4 , 6 9 4  1 0 4 ’ 1 4 9
! [

1 0 4  9 0 1 8 , 7 2 9 6 3 2 5 2 6 0 2 5 9 1 9 8 4 6 , 1

2 9 7 3 2 9 3 8 5 2 7 3  3 3 3 4 0 , 4 1 7 6  1 7 3  2 5 5

!

1
2 2 7  1 1 1 2 3 , 5 4 2 8 4 8 7 3 7 7 447 3 3 5

!

5 1 , 9

Q u b e r n je

Lubelska

Piotrkowska

Łomżyńska

Warszawska

Płocka

Kielecka

Radomska

Siedlecka

Suwalska

Kaliska

T A B L I C A  XXXI.
Zaludnienie poszczególnych gubernji Królestwa Polskiego.

G U B E R N J E
i

Warszawska | Piotrkowska 
1

Kaliska
! 1

Radomska | Kielecka | Lubelska
! 1

Siedlecka
1 1

Płocka {Łomżyńska Suwalska
1 1

1 9 3 1 8 6 7 '  1 4 0 3 9 0 1 ' 8 4 0 5 9 7

: 1

1 ^

8 1 4 9 4 7  j 7 6 1 9 9 5  i 1 1 6 0 6 6 2  

1 1

7 7 2 1 4 6 5 5 3 6 3 3  j 5 7 9 5 9 2  | 5 8 2 9 1 3
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Т  A В L I
Warunki ekonomiczne, kulturalne 1 etnograficzny skład poszczegól

G U B E R N J E

1 — «3  _  СЧ

‘ o c  S  

O - o  ^

• G « o40 O 400*0 o  a  
c  c . - .  

• o  S r* a  та

0.22,—
O

1 * *

JC  ^  O та 
>> 2

. 2 :  ^  
ST

P o d z i a ł  w e d ł u g  z a t r u d n i e n i a  —  s t o s u ­

n e k  p r o c e n t o w y  d o  c a ł e j  l u d n o ś c i

E  ń  
=
•V® Ы

o

R o l n i c ­
t w o

P r z e m y s ł
U s ł u g a

p r y w a t n a
H a n d e l

i
Lubelska !! 78,49

i|
13,85 23,8 66,98 10,43 7,63 6,0

Piotrkowska 130,43 36,4 30,9 39,42 32,16 10,95 7,94

Łomżyńska 62,55 13,0 28,5 64,94 10,06 6,87 5,16

Warszawska 125,85 43,8 39,1 35,88 21,66 15,64 9,96

Płocka 66,81 15,85 33,5 59,69 10,07 14,50 4,65

Kielecka 85,92 9,24 22,7 72,59 8,25 7,02 6,12

Radomska 80,1 12,30 22,32 67,28 11,84 7,58 6,14

Siedlecka 61,37 9,6 30,8 72,36 10,55 7,53 5,79

Suwalska 53,85 12,6 37,3 72,26 7,17 6,16 3,67

Kaliska 85,0 13,8 27,9 65,2 12,3 10,38 5,6

Przeciętna cyfra

dla całego kraju 84,28 22,9 30,5 56,7 16,5 10,2 6,6
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С А X X X I I .
nych gubernji Królestwa Polskiego, jako czynniki przestępczoś

Skład etnograficzny-stosunek pro­
centowy do całej ludności kraju.

% włościańskich go­
spodarstw z obsza­

rem ziemi w diesia- 
tinach w 1899 r.

Ogół włościan, 
gosp. w okresie 
od 1870 dol899r.

Włościańskie 
gospod.mniej. 
od 1‘Д d. wok. 
1870-1899 r.

Д S? .ÜO ̂  *
s n
2 ctN  «

Pola­
cy

Rosja-'
n i e

Żydzi Niem­
cy

Litw i- 
ni

w ' ę lod IV2 
od TVs do 7‘/2 
dies. 1 dies.

mniej 
od IV2 
dies.

p o w i ę k ­
s z e n i e

z m i e j -
s z e n i e

powię­
ksze­
nie

zmiej-
szenie

CÜ *n 3 •O 4/)̂oO 0

*) i
62,86 21,03 13,40 2,24 0,03 52,3 39,7 8,0 34293 — 523 — 11,5

72,08 1 ,57; 15,21 10,60 _ 31,9 54,9 13,2 19983 — 504 — 9,8

77,31
1

4,82
i

15,75 0,05 — 43,1 39,9 17,0 4570 — — 1700 7,8

73,53
i

5,44 16,42 3,99 — 41,2 44,2 14,9 7119 — — 6420 21,0

80,86 3,15 9,26 6,50 0,03 32,7 45,0 22,3 — 1056 — 5342 19,3

87,50 1,19,
i

10,91 0,32 — 26,4 54,5 19,1 16258 — — 1869 7,9

83,57
i

1,38 13,76 1,07 — 37,3 47,0 15,7 15907 — 1034 — 7,7

66,13 16,53 15,56 1,51 _ 55,0 35,8 9,2 21567 _ 188 _ 10,6

22,99 9,12 10,14 5,23 52,24 57,6 26,4 16,0 4112 — 4557 13,5

83,4 1,8 7,5 7,3 — 30,0 47,9 22,1 1657 — — 3984 18,9

71,8 6,7 13,5 4,3 3,2 40,5 44,5 15,0 — — — — 13,2

*) W Lubelskiej gub. małorusinów 16,93оД, wielkorusinów 4,10o/o. 
■■’"*0 Do spisu 1897 r. włączono i siły zbrojne, których znaczna ilość 

skonsygnowana w gub. Łomżyńskiej.
**::••) w Siedleckiej gub. małorusinów 13,97°/  ̂ białorusinów 0,03‘’/о i wiel­

korusinów 2,53®/q.
W Suwalskiej gub. białorusinów 4,56°/„ i wielkorusinów 4,20®/o. 
Trudy Warsz. Stat. Komiteta tom XIV str. 152.
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TABLICA XXXIV.
Recydywa w zależności od wieku, stanu cywilnego, stopnia wykształ­

cenia oraz poprzedniej moralności skazanych *).

W ie k  s k a z a n y c h

ROK

1897 

8 

9

1900 

1 

2

3

4

5

6

Razem I

na 100 ■ 
skaza- j: 

nych każ- I 
dej kate­

gorii I 
przypadał 
recydywi-1 

stów i

m a ł o l e ­
t n i c h  d o  

1 7  l a t

n i e p e ł -  
n o l e t n .  

o d  1 7  d o  
2 0  l a t

p e ł n o l e t n i c h

I m ę ż  I k o b -  m ę ż .  k o b -  m ę ż c z .  | k o b i e t

4

7

3

1

47

33

31

31

25'

18,

200

401

448

373

445

540

545

46

39

48

43

41

50

1430, 360
i

1398І 311

11

530| 45j
548; 54

i
523: 43

371

4724

26

435

1085

1149

1778

1858

1884

1818

1836

11 10

275

239

365

388

297

375

313

213

S t a n  c y w i I n у skazan^ych_

w  s t a n i e  
b e z ż e n n y m

m ę z .

15346 3136

1021

1055

859

937

1369

1367

1374

k o b .

213

168

159

154

200

227

178

1321, 213 

1336| 185 

870 123

w  s t a n i e  
m a ł ż e ń ­

s k i m

m ę z .

771

758

575

630

954

1006

k o b .

126

124

126

88

139

159

11509

22,2

1820

17,6

1019І 120 

1027І 156 

1010: 123i
597 76

w  s t a ­
n i e  

w d o -  
w i e ń s k .

m ę ż . |  k o b

r o z w i e ­
d z i o ­
n y c h

m ę ż . | k o b .

41! 67

38 59

261 38j
221 40 

39

!
8347 1237

13,2 9,9

43̂  60

36 52
I

291 39

378 513

20,9 19,1

1

2 ' —  

1 ! —

6І -
1

2| 2

3, 2

2 1

V — 

2’
1 —

21!

29,5| 9,4

Cyfry pomieszczone w niniejszej tablicy obejmują recydywistów, 
skazanych przez wszystkie sądy Królestwa Polskiego.

( d a l s z y  c i ą g  n a  s t r  1 8 8 )
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T A B L I C A  X X X IV .

Dokończenie.

S t o p i e ń w y k s z ta ł c e n ia P r z e s t ę p s t w o  s p e łn io n e

R O K
Z wyk. 
wyższ. 
średn. i 
i niisz.

umiejących 
czytać i pi­

sać
analfabetów 2-gi r t z 3-ci raz 4-ty i więcej 

razy

męż{ kob. męż kob. mężcz. 1 kobiet mężcz.! kobiet mężcz.1kobiet mężcz. kobiet

1897 : 3 — 315 14
11

1517 392 758 192
i

433' 77 644 137

8 7 — 309 10 1537 341 883 142 500 82 470 127

9 3 — 249 13
i1209 310 549 131 401 70 511 122

1900 10 — 285 6 1300 276 718 117 402 62 475 103

1 13 1 496 19 1857 1 390 1004 182 589 69 771 171

2 10 — 531 14 1895 426 1126 188 583 84 727 168

3 9 1 510 14 1925: 327 1078 139 583 75 744 129

4 16 1 489 12 1889' 416 1106 186 559 78 732 165

5 U — 473 13 1900; 345 1109 142 532 101 743 157

6 6 324 15 1168 224 704 98 359 53 436 88

Razem 88 3 3981 130 16197 3447 9035 1517 4941 751 6253 1367

Na 100 
skaza-

nych każ­
dej kate- 

gorji
przypada
recydywi- !

stów 6,5 12,5 12,8̂  7,5 19,2!ii
14,5
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TABLICA XXXV.

Recydywa w zależności od rodzaju zatrudnienia *).

ROK
R o d z a j z a t r u d n ie n ia  s k a z a n ych  r e c y d y w i s t ó w

P r z e m y s ł
w y d o b y w a j ą ­

c y

m ę ż .  I k o b .

R o l n i c t w o

m ę ż -  I k o b .

P r z e m y s ł
p r z e t w a r z a j ą

c y

m ę ż .  k o b .

B o d o w a
d o m ó w

m ę ż  k o b .  I m ę ż .  k o b

H a n d e l
R e s t a u r a ­

c y j n y  p r z e ­
m y s ł

m ę ż . |  k o b .

1897

8

9

1900 I

1 i
i

2
II

3 !

4 I

5 i
I

6  ̂
Razem :

na 100 
skazanych 
każdego 
rodzaju 

zatrudnie­
nia przy­
pada recy­
dywistów

5

1 :

3 I
i2 :
!

5  ̂

5 i 

7 I 

7;

1 i
I

267

287

193

266

473

981

1036

885

1030

569

5

2

5

6 

58

160

154

137

115

90
42 1 5987

8,3 133,3

365

372

293

341

478

496

473

483

359

292

I

16 I 172 

14 i 161 

14 I 144
i

11 i 169

38

47

43

49

36

24

283

258

257

282

233

152

62

52

47

45

88

72

89

78

72

36

6 1

732 3952 292 |2111 j

13,2 10,9

3 641

23,9

57 ; 32

23,4 i 32,1 I 37,5 I 10,2 7,1 , 7,2 2,0

*) Cyfry pomieszczone w niniejszej tablicy obejmują recydywistów, 
skazanych przez wszystkie sądy w Królestwie Polskiem.

( d a l s z y  c i ą g  n a  s t r .  1 9 0 )
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T A B L I C A  X XX V.

{Dokończenie)

R o d z a j  z a t r u d n i e n i a  s k a z a n y c h  r e c y d y w i s t ó w

R O K Przemysł
przewozo­

wy
Najemnicy Liberalne

profesje
Usługa

prywatna
Nieokre­

ślone zaję­
cia

Prostytucja
Bez zajęcia 
i niewiado­
me zajęcie

męż. kob. mąz.  1kob. męż. 1 kob. męż. kob. męż. kob. męż. kob. męż. kob.

1897 42 — 844 244 23 16 9 42 56 54 16 29 7

8 37 — 836 222 22 20 18 32 51 38 — 9 10 9

9 30 679 188
■

20 10 12 35 27 52 — 13 11 3

1900 38 643 152 32 9 8 41 44 52 — 5 6 2

1 70 — 818 200 18 16 49 84 31 — 15 29 9

2 61 387 106 27
1

1 28 57 81 34 9 37 18

3 52 — 351 62 31 — 21 33 82 22 — 13 38 7

4 52 388 64 28 2 31 57 65 39 1 7 35 15

5 48 J05 98 16 10 35 70 42 — 14 38 12

6 41 292 60 9 — 16 28 54 23 — 5 27 6

Razem 471 5603 1396̂  226 58 169 409 614 387 1 106 260 88

na 100 
skazanych 
każdego 
rodzaj’u 

zatrudnie­
nia przy­
pada recy­
dywistów 19,5 22,1 20,9 5.4 71,6 8,7 11,0 15,8 7,0 14,2 29,5 23,6 27,0
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